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Złote Gody w Opolu

Opole Lub.: 
Południowa poczeka 
na chodnik. 

STRONA 8

Poniatowa: Wielkie 
sprzątanie. 

STRONA 9

Łaziska: Co radny ma 
w portfelu i garażu. 

STRONA 22

Chodel/Józefów: 
Uczeń przyjdzie do 
odmalowanej sali. 

STRONA 23

Tajemniczy Klient 
nagradza sprzedawców

ONA 12

nt 
awców

7 ha poszło z dymem
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12:05 Wydarzenie aktualne

12:45 10 lat TVP Kultura
13:15 Informacje kulturalne 

13:40 Pożegnanie - dramat, prod. ZSRR, 
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wyk. Stefaniya Stanyuta, 
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reż. Leszek Staroń, wyk. Wojciech Siemion
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20:20 Hala odlotów 

 Filmy, które zmieniły - Tańczący 
1990, reż. Kevin Costner, 

wyk. Kevin Costner, Mary 

KOMEDIA

Lizbona. Ian (Edward Hogg) przybywa do cenionej 

kliniki okulistycznej, aby rozpocząć tu pracę 

instruktora orientacji przestrzennej. Jest przekonany, 

że w ludzkim życiu ważniejsze od zmysłów są umysł 

i wyobraźnia, dzięki którym człowiek może wieść 

aktywne życie i poruszać się w świecie. Nietypowe 

metody pracy Iana z niewidomymi pacjentami kliniki 

budzą sprzeciw innych pracowników placówki. Film 

został nagrodzony za reżyserię w Konkursie Między-

narodowym Warszawskiego Festiwalu Filmowego.

TVP2
fi lm obyczajowy, Francja, Portugalia, Polska, 2012

Imagine

22:50

HIT DNIA

W okazałym domu na przedmieściach mieszka Neil 

Randall (Gerard Butler) wraz z ukochaną żoną Abby 

(Maria Bello) i córeczką Sophie (Emma Karwandy). 

Mężczyzna ma wszystko, co potrzebne do szczęścia. 

Jego życie rodzinne jest bardzo udane.

thriller, Kanada, Wielka Brytania, 2007
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Upały dały nam w kość

STRONA 3

STRONA 4

Próbowały okraść chorą babcię, gdy 
przeszkodził im w tym wnuk, rzuciły na 
niego klątwę. Policja szuka Cyganek, które 
splądrowały mieszkanie w Ratoszynie.

Na porządku dziennym były Na porządku dziennym były 
pożary, problemy z dostawą wody pożary, problemy z dostawą wody 
i płacz rolników, którzy już liczą i płacz rolników, którzy już liczą 
straty spowodowane brakiem straty spowodowane brakiem 
deszczu. Od wysokich temperatur deszczu. Od wysokich temperatur 
odetchniemy w tym tygodniu.odetchniemy w tym tygodniu.  

Las płonął 
przez podpalaczaprzez podpalacza

21-letni Dominik 
G, usłyszał zarzut 
podpalenia 
lasu i to w kilku 
miejscach. Nie 
trafi jednak do 
aresztu, tak jak 
chciała policja.STRONA 5
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ALARMOWE

Straż Pożarna  …….…….…….…….... 999
lub 81 827 20 08

Policja …….…….…….…….…...…...... 997 
 lub 81 828 82 64

POGOTOWIA

Ratunkowe …….…….…….….……... 998 
 lub 81 827 20 99

Cieplne .…….…….……………….…… 993

Energetyczne ………………………… 991
lub 81 827 23 52

Gazowe …………………………………..  992

INSTYTUCJE I URZĘDY

UM Opole Lub. ….……. 81 827 72 01 

UM Poniatowa ….……. 81 820 48 36

Starostwo ….…….…..... 81 827 22 60

Skarbowy .….…...…..... 81 827 25 89

PUP ….…….…….……..... 81 827 22 44

Rzecznik Konsumentów ... 81 827 61 22

PCPR ….…….……........... 81 827 52 05 
lub 81 827 61 31

OPS Opole Lub. .…....... 81 827 26 94 l

OPS Poniatowa …....... 81 820 47 98

ARMiR …...….…...…...... 81 827 40 49 

KRUS ….……..…...…...... 81 827 20 51 

Prokuratura Rejonowa ... 81 827 20 05 l

INSPEKCJE

Inspektor Nadzoru Budowlanego 
….…….…….…….…...…...... 81 827 27 32

SANEPID ….…….…….…… 81 827 20 41

Weterynaryjna ….……... 81 827 22 29

SŁUŻBA ZDROWIA

SPZOZ nr 1 (Przemysłowa 4a, Opole Lub.) 
….…….…….…….…...…...... 81 827 28 69

SPZOZ nr 2 (Szpitalna 2, Opole Lub.) 
….…….…….…….…...…...... 81 827 22 22

SPZOZ nr 3 (Fabryczna 18, Poniatowa) 
….…….…….…….…...…...... 81 820 41 04

NZOZ Boiska ….…….……. 81 828 60 05

NZOZ Niezabitów …...... 81 503 79 03

NZOZ Łaziska …..…...... 81 828 9021

NZOZ Chodel (Partyzantów 18) ..….
…….…….……...…...…....... 81 829 10 09

NZOZ Opole Lub. (Fabryczna 24) …
.…….…….……..…....…...... 81 827 36 62

NZOZ Poniatowa (11 Listopada 1) …
.…….…….…….….....…...... 81 820 47 43

NZOZ Ratoszyn Drugi …................…
….…….…….…...…............. 81 829 30 52

NZOZ Opole Lub. (Piłsudskiego 13) 
….…….…….…….…...…...... 81 827 62 88

NZOZ Opole Lub. (Ogrodowa 9) ..…
.…….…….…….…......…...... 81 827 55 77

NZOZ Józefów n/Wisłą ….……....... 
….…….…….…….…...…...... 81 828 47 77

NZOZ Wrzelowiec ...... 81 827 10 31

SPZOZ Urządków …... 81 828 10 03
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W tym miejscu w skali 1-5 
będziemy oceniać wydarze-
nia minionego tygodnia. Te 
pozytywne i godne naślado-
wania otrzymają gwiazdki. 
Natomiast negatywne do-
staną szpile. Kto tym razem 
zasłużył na wyróżnienie?

Tadeusz Ku� poderwa� 
Jadwig� w Lany Poniedzia-
�ek. W�adys�aw Grajper 
upatrzy� Halin�, gdy 
siedzia�a na ga��zi wi�ni. 
Za� Krystyna i Czes�aw 
�cibior wpadli sobie w oko 
na chrzcinach. Ka�da z 
tych par prze�y�a ze sob� 
50 lat. – Min��o jak jeden 
dzie� – mówi� jubilaci.  

Niewielu parom ma��e�skim 
dane jest dotrwa� Z�otych Godów. 
Dlatego jubileusz 50-lecia po�ycia 
ma��e�skiego zaliczany jest do wy-
j�tkowych. W miniony pi�tek ob-
chodzi�o go 10 ma��e�stw z gminy 
Opole Lubelskie. 

Ka�da otrzyma�a okoliczno�cio-
wy medal nadany przez prezydenta 
RP. 

- Ja w tym roku b�d� obchodzi� 
18-lecie zwi�zku ma��e�skiego. 
I wydaj� mi si�, �e jakby to by�o 
wczoraj. I chyba z tym 50-leciem 
jest podobnie - pyta� jubilatów 
Wojciech Wilk, wojewoda lubelski, 
który pojawi� si� na uroczysto�ci 
zorganizowanej w Opolskim Cen-

trum Kultury. 
- Zlecia�o nie wiadomo kiedy. 

Gdyby nie mi�o��, to te nasze zwi�z-
ki nie przetrwa�yby próby czasu - za-
pewniali bohaterowie uroczysto�ci. 

O pot�dze mi�o�ci przekonali si� 
Halina i W�adys�aw Grajperowie 
z Opola. Pani Halina po o�wiad-
czynach w tajemnicy przed narze-
czonym chcia�a „wyskoczy�” na 
zabaw�. Za swój plan drogo zap�a-
ci�a. - W�adek bardzo zdenerwowa� 

si� i wyrzuci� pier�cionek zar�czy-
nowy. By�am zrozpaczona. Widz�c 
to ugi�� si�. Zacz�li�my szuka� pier-
�cionka. Nie uda�o si� go odnale	�. 
My�la�am, �e to koniec - opowiada�a 
pani Halina. Tymczasem los chcia� 
inaczej. 

- W ma��e�stwie wa�ne jest po-
czucie odpowiedzialno�ci i wzajem-
ne zaufanie - przyznaje Jadwiga Ku�. 
Klasycznych zar�czyn i pier�cionka 
w ich przypadku nie by�o. - By�y tak 

siermi��ne czasy, �e nie sta� mnie 
by�o na pier�cionek - wspomina pan 
Tadeusz. 

Na pier�cionek musia�a poczeka� 
te� pani Krystyna 
cibior, która 
swojego wybranka serca pozna�a 
na chrzcinach. - Byli�my kumami. 
I wbrew przes�dowi jaki istnia� po-
brali�my si�. Nic z�ego nam si� nie 
przydarzy�o - �mieje si�.

Agnieszka Ciekot

10 par małżeńskich z gm. Opole Lubelskie świętuje w tym roku Złote Gody

Pół wieku miłości

Miłość przetrwa wszystko - mówią małżeństwa, które przeżyły z sobą pół wieku
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Wojewoda lubelski - Wojciech Wilk przypina medal pani Halinie Grajper
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Burmistrz Opola Lubelskiego każdej parze zafundował bukiet pięknych kwiatów. 
Na zdjęciu Krystyna i Czesław Ścibior
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Pan Tadeusz Kuś nie wstydzi się okazywać swoich uczuć żonie Jadwidze

ZŁOTE GODY ŚWIĘTOWALI:
* Janina i Zdzisław Bucior z 
Elżbiety Kolonii
* Zofia i Edward Czerwińscy z 
Opola Lub.
* Halina i Władysław Grajper z 
Opola Lub.
* Jadwiga i Tadeusz Kuś z 
Opola Lub.
* Wanda i Zbigniew Kuś z 
Opola Lub.
* Maria i Kazimierz Łajca z 
Majdanu Trzebieskiego
* Kazimira i Ryszard Mastalerz 
z Opola Lub.
Alina i Eugeniusz Rak z Wólki 
Komaszyckiej
* Krystyna i Czeslaw Ścibior z 
Opola Lub.
* Anna i Gustaw Wrona z 
Emilcina

DARIUSZ WRÓBEL, 
BURMISTRZ OPOLA LUB.
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AGNIESZKA JANOSZCZYK, 
OPIEKUNKA MŁODZIEŻOWEJ RADY 
GMINY JÓZEFÓW NAD WISŁĄ
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20-21 sierpnia, Opolskie 
Centrum Kultury: Warsztaty 
filmowe dla 12- i 20-latków. 
W programie nauka kr�cenia 
filmów i tworzenia nietypowej 
telewizji internetowej. Bezp�at-
ne. Pocz�tek godz.11.

22 sierpnia, plac targowy 

w Opolu Lub., ul. Podzamcze: 
Kino samochodowe, a w nim 
filmy: Koniec lata (re�.Piotr 
Stasik), Aktorzy (re�.Tomasz 
Wolski), Ksi�ga Ocalenia (re�. 
Albert Hughes, Allan Hughes). 
Bezp�atne. Start godz. 20.

29 sierpnia, III Rajd S�onecz-

nikowy. Trasa 18 km z W�wol-
nicy do Poniatowej. 

Start godz. 9, rynek w W�-
wolnicy. Organizator Klub Tu-
rystyki Pieszej Krwinka z Po-
niatowej. 

29 sierpnia, Opolskie Cen-
trum Kultury: Relacja z trasy 

koncertowej belgijskiej piosen-
karki Selah Sue w najpi�kniej-
szych miastach Europy. Kon-
cert na wielkim ekranie. Bilet: 
20 z�. Pocz�tek godz.19.

AC

19 sierpnia godz. 8-14, Rato-
szyn Pierwszy, Ratoszyn Drugi 
(4, 7, 1B, Przetwórnia)
godz. 8-14:30, Stare Komaszyce, 
Wólka Komaszycka, Kraczewice 
Rządowe
godz. 8-15, Kolonia Łaziska 
(ST-2), Stare Komaszyce, Wólka 
Komaszycka, Nowe Komaszyce 
20 sierpnia 
godz. 8-15, Kolonia Łaziska 
(ST-2)
24 sierpnia 
godz. 8-15, Kosiorów, Żmijo-
wiska

W tym tygodniu po 3 gwiazdki 
przyznajemy: Młodzieżowej Ra-
dzie Gminy Józefów nad Wisłą 
za organizację charytatywnego 
festynu Święto Młodości. 
Dochód z imprezy przezna-
czony został na leczenie dzieci 
chorych na nowotwory. 

Trzy gwiazdki dostaje też gmi-
na Opole Lubelskie za podjęte 
kroki zmierzające do rozwiąza-
nia palącego problemu jakim 
jest brak toalety miejskiej 
przy dworcu autobusowym 
w Opolu.
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Na porz�dku dziennym 
by�y po�ary, problemy 
z dostaw� wody i p�acz 
rolników, którzy ju� 
licz� straty spowodo-
wane brakiem deszczu. 
Od wysokich tempera-
tur odetchn�	 mamy 
w tym tygodniu.

W ca�ym powiecie sytua-
cja wygl�da podobnie. Ka�da 
gmina ma ten sam ból g�owy 
- k�opoty z dostaw� wody. Na 
szcz��cie dotycz� one tylko kil-
kunastu wiosek. 

Wody jak na lekarstwo 
- Problemy z wod� mamy od 

po�owy zesz�ego tygodnia. Naj-
wi�ksze w Granicach i 
wid-
nie. Wyt�umaczenie jest proste. 
Ludzie ratuj� swoje uprawy, 
podlewaj�c je - mówi Jan Ma-
jewski, wójt gminy Chodel. 

Aby opanowa� sytuacj� gmi-
na zdecydowa�a si� na zakr�ce-
nie kurka z wod�. 

- Odcinamy dostaw� wody 
w nocy na kilka godzin, aby 
nape�ni� zbiorniki i rano 
o godz. 5 woda do celów byto-

wych jest na nowo dostarczana 
- t�umaczy Majewski. 

Podobnie post�puj� pozosta-
�e gminy. 

- Rozbiór wody jest pi�cio-
krotnie wi�kszy jak w latach 
ubieg�ych. Dlatego nie wsz�-
dzie jest woda - przyznaje Ro-
man Radzikowski, wójt gminy 
�aziska. Sucho w kranach 
maj� w nocy mieszka�cy Pio-
trawina, Kosiorowa i Kolonii 
�aziska. 

Gmina Karczmiska ma jesz-
cze inny problem. Mieszka�cy 
podlewaj� pola wod� pocho-
dz�c� nie tylko z w�asnych 
uj��.

-Mamy sygna�y, �e dochodzi 
do korzystania z hydrantów. 
Pracownicy gospodarki komu-
nalnej je�d�� i próbuj� opa-
nowa� sytuacj� - mówi Janusz 
Goliszek, wójt gminy Karczmi-
ska. - Na stanie mamy te� do-
datkowe pompy. To na wypa-
dek awarii.

W ostatnie upalne dni do 
kilku wiosek na terenie gminy 
Opole Lubelskie trzeba by�o 
dostarczy� mieszka�com wod� 
cysternami. M.in. w D�browie 
Godowskiej. 

- Mamy chwilowe niedobry 

wody, ale generalnie panuje-
my nad sytuacj�. W skrajnych 
przypadkach podstawiamy cy-
sterny z wod� - zapewnia� nas 
w poniedzia�ek rano Dariusz 
Wróbel, burmistrz Opola Lu-
belskiego. 

Problem z myciem si�, 
praniem i gotowaniem maj� 
mieszka�cy �wietalki, Rudy 
i D�browy Godowskiej. - Nasze 
sieci wodoci�gowe nie s� przy-
stosowane do zaspokajania 
potrzeb produkcyjnych, czy 
wr�cz przemys�owych. Dlatego 
apelujemy, aby wod� z wodo-
ci�gów u�ywa� tylko do celów 
socjalno-bytowych - prosi bur-
mistrz. 

 Maliny usychają na pniu
Rolnicy s� zgodni, �e tak su-

chego lata jak tegoroczne daw-
no nie by�o. - Nie pami�tam, 
aby w sierpniu termometry po-
kazywa�y 40 kresek. Je�li by�o 
gor�co to zazwyczaj w lipcu, 
ale nigdy a� tak jak teraz. Plo-
ny b�d� du�o ni�sze - mówi 
pan Stanis�aw, rolnik z Józefo-
wa nad Wis��. 

- To jest katastrofalny rok 
dla naszego rolnictwa. Szcze-
gólnie ucierpia�y maliny. Na 

l�ejszych glebach plantacje ju� 
usch�y. 
le jest te� w sadach. 
Sporo jab�oni „wypad�o”. Naj-
pierw zrzuci�y owoce, pó	niej 
li�cie i stoj� teraz go�e - przy-
znaje Janusz Gawryszek, prezes 
Zwi�zku Sadowników RP Od-
dzia� w Wandalinie. Podobnie 
jest ze zbo�ami.

- Wizualnie przed �niwami 
nie wygl�da�y 	le, ale ziarno 
by�o „chude” i plony b�d� 
przez to ni�sze - mówi� rolni-
cy. 

Rolnicy i gminy szacuj� 
ju� straty spowodowane przez 
upa�y. Producenci rolni mog� 
sk�ada� do urz�dów gmin tzw. 
„wnioski suszowe”, na podsta-
wie których wyp�acane b�d� 
im odszkodowania. 

Z tej pomocy postanowi-
�o skorzysta� wielu rolników 
z gminy �aziska. 

- Bardzo du�e jest zaintereso-
wanie ze strony rolników. Stoj� 
w kolejce. Musia�em zatrudni� 
sta�ystów do przyjmowania 
wniosków, dzi�ki temu ludzie 
nie musz� d�ugo czeka� - mówi 
wójt Radzikowski. Oko�o 300 
wniosków suszowych wp�yn�-
�o ju� te� do Urz�du Miejskie-
go w Opolu Lubelskim. 

Mamy więcej pracy
Ostatnie kilkana�cie dni od-

czu�y s�u�by ratunkowe. W ci�-
gu ostatniego tygodnia opolscy 
stra�acy wyje�d�ali do 20 zda-
rze�. By�y to g�ównie po�ary. 
Pali�y si� lasy, trawy, zbo�a na 
pniu i s�oma. 

- Szczególnie po�ary lasów 
wymaga�y od nas zaanga�owa-
nia du�ych si� i �rodków - przy-
znaje bryg. Kazimierz Prusz-
kowski, zast�pca komendanta 
powiatowego PSP w Opolu Lu-
belskim. - Ale odpuka� w tym 
roku nie mieli�my �adnego 
utopienia na k�pieliskach, czy 
w Wi�le. Mniej mieli�my te� 
zdarze� zwi�zanych z po�ara-
mi sprz�tów rolniczych pracu-
j�cych na polach i usuwaniem 
skutków burz - dodaje. 

Wbrew pozorom, mieszka�-
cy doskonale poradzili sobie 
z upa�ami. Omdle� i zas�ab-
ni�� nie by�o a� tak wiele. 

- O dziwo by�o ich ma�o. 
Zdarza�y si� za to odwodnienia 
i zatrucia pokarmowe - us�ysze-
li�my od jednego z ratowników 
pogotowia ratunkowego.

Agnieszka Ciekot

Pod Opolem Lubelskim woda była dowożona cysternami

Upały dały nam w kość

Kszta�t sze�cianu, p�aski 
dach. W �rodku muszla 
klozetowa, umywalka, 
suszarka i alarm. Opolski 
magistrat postanowi� 
zafundowa	 nam nowo-
czesny szalet miejski.

Nowy przybytek stanie na rogu 
Ogrodowej i Piekarskiej, w pobli�u 
przystanku autobusowego. 

- B�dzie to toaleta samoobs�u-
gowa, z systemem antywandal. 
Nowoczesny i bardzo estetyczny 
obiekt - zapowiada Dariusz Wró-
bel, burmistrz Opola Lub. Na jego 
zakup gmina przeznaczy�a 75 tys. 

z�. Zg�osi�y si� cztery � rmy. Ale 
ceny jakie zaoferowa�y by�y zbyt 
wygórowane, dlatego urz�dnicy 
zrezygnowali z zakupu. 

- Z uwagi na fakt, �e jedna z czte-
rech z�o�onych ofert przekroczy�a 
warto�� 30 tys. euro netto rozwa�a-
my mo�liwo�� og�oszenia przetar-

gu, poniewa� ta pierwsza procedu-
ra odbywa�a si� w trybie zapytania 
ofertowego - t�umaczy Krzysztof 
Ryczek, rzecznik magistratu.

Dodatkowych pieni�dzy w bu-
d�ecie maj� poszuka� radni. 

- Tak, czy inaczej jeszcze raz b�-
dziemy musieli przeprowadzi� ca�� 
procedur� wyboru wykonawcy. Nie 
wiadomo tylko jeszcze, w jakim 
trybie to nast�pi - dodaje. 

Szalet b�dzie dostosowany do 
potrzeb niepe�nosprawnych. Jego 
wygl�d i kolorystyk� zatwierdzi� 
lubelski konserwator zabytków, 
poniewa� obiekt stanie na terenie 
obj�tym ochron� konserwatorsk�.

Agnieszka Ciekot

Skończy się sikanie byle gdzie

Wypasiona toaleta stanie przy skrzyżowaniu Piekarskiej i Ogrodowej
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Jak radzisz 
sobie 
z upałami?

ANETA JÓZEFCZAK Z 
GRABÓWKI:

U mnie na okrągło pracuje wiatrak, 
a wieczorami otwieram okna i 
wietrzę dom.

Fo
t.A

C

ANETA JÓZEFCZAK ZANETA JÓZEFCZAK Z
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t.A
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ARTUR RUMIŃSKI Z OPOLA 
LUB.:

Korzystam z doświadczeń kole-
gów żołnierzy, którzy brali udział 
w misjach pokojowych w Iraku i 
Afganistanie - zmoczona chusta 
założona na głowę albo kark.

Fo
t.A

C

NIKODEM CZURYSZKIEWICZ, 
OPOLE LUB.:

Z upałami radzę sobie bardzo 
dobrze. Większość czasu spędzam 
w wodzie i nie przeszkadza mi, 
że jest gorąco.

Fo
t.A

C

KRYSTYNA SADOWSKA Z 
PONIATOWEJ:

Od godz. 11 do 17 staram się jak 
najmniej przebywać na dworze. 
Dużo piję wody i nie przesilam się 
fizycznie.

Fo
t.A

C

KAROLINA DYGUS Z 
PONIATOWEJ:

Mój sposób na upały - to picie du-
żej ilości wody i jedzenie soczystych 
owoców np. arbuzów. Ważny jest 
również ubiór, który powinien być 
lekki i przewiewny.

Fo
t.A

C

20 razy wyje�d�ali w mi-
nionym tygodniu opolscy 
stra�acy. Najwi�cej pracy 
mieli w pi�tek. Gasili kilka 
po�arów na terenie gminy 
Poniatowa.
10 sierpnia:
- Karczmiska, ul. Pogodna. Kot 
w studni
11 sierpnia:
- Poniatowa Wieś. Kot w studni
- Niedźwiada duża. Pożar lasu
- Ratoszyn Pierwszy. Wypadek 
drogowy
12 sierpnia:
- Niezabitów Kolonia. Pożar ścierni-
ska i zboża
- Kraczewice. Pożar ścierniska
- Kolonia Łaziska. Pożar samochodu
- Kazimierzów. Pożar na nieużyt-
kach
- Kolonia Borów. Pomoc policji 
w otwarciu mieszkania
13 sierpnia:
- Emilcin. Sprzątanie drogi 747 po 
kolizji ciężarówki
- Kazimierzów. Pożar drzewa
- Wrzelowiec. Uprzątanie bali, które 
spadły z samochodu na jezdnię
14 sierpnia:
- Kraczewice Rządowe. Pożar poszy-
cia leśnego
- Poniatowa Wieś. Pożar poszycia 
leśnego
- Kraczewice Rządowe. Pożar 
ścierniska
- Plizin. Pożar lasu
- Kraczewice Rządowe. Pożar lasu
- Poniatowa, Pożar lasu za EDĄ
- Józefów nad Wisłą, Usuwanie 
gniazda os
15 sierpnia:
- Opole, ul. Puławska. Pomoc policji 
w otwarciu mieszkania

AC

W jedynym z poprzednich 
numerów „Wspólnoty Opol-
skiej” w artykule zatytu�owa-
nym „Panie radny, ile ma pan 
w kieszeni” w przypadku oso-
by radnego Henryka Paw�ow-

skiego w rubryce „Kredyty” 
b��dnie podano 185 tys. z�. Po-
prawna warto�� to 95 tys. z�. Za 
pomy�k� przepraszamy.

red.

Sprostowanie

 

95 98 ON LPG

Orlen, Opole 
Lubelskie

4,99 5,29 4,54 1,86

BP Opole 
Lubelskie

5,03 5,33 4,55 1,92

Stacja Paliw 
Parkowa

4,95 – 4,55 1,90

Orlen, Józefów 
nad Wisłą 

5,04 – 4,54 1,97

PAWTRANS 
Opole Lubelskie

4,95 - 4,56 -

PAWTRANS 
Poniatowa

4,89 - 4,44 1,82

CENY PALIW

Data Miejscowość Sprawca Pojazd Promile

14 sierpnia Osiny Mirosław P., 
43 lata

Volkswagen ponad 3 promile

15 sierpnia Wilków Kamil C., 
19 lat

renault ok. 1 promila

JECHALI  WĘŻYKIEM

KRONIKA STRAŻACKA

eprasa.pl 78804f179a
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Od pocz�tku lipca prezesi 
czterech miejskich spó�ek 
zarabiaj� mniej. Ci�cia 
dotycz� równie� cz�onków 
rad nadzorczych. Pensj� na 
dotychczasowym poziomie 
zachowa� tylko prezes Okr�-
gowego Przedsi�biorstwa 
Energetyki Cieplnej.

Decyzje o obni�eniu pensji pre-
zesów i wynagrodze� dla cz�onków 
rad nadzorczych pu�awski urz�d 
miasta podj�� pod koniec czerwca.

- Zdecydowali�my si� na takie 
dzia�anie, poniewa� pensje preze-
sów nijak si� mia�y do uposa�enie 

prezydenta miasta. Po obni�ce 
nadal s� one wy�sze. Jednak na-
dal b�dziemy si� im przygl�da� 
i analizowa� ich wysoko��. Wa�ne 
jest dla nas to, aby pensje prezesów 
nie by�y oderwane od wyników � -
nansowych poszczególnych spó�ek, 
a tak by�o dotychczas - wyja�nia 
Tadeusz Koco�, wiceprezydent 
Pu�aw. 

Czterem prezesom spó�ek miej-
skich Urz�d Miasta w Pu�awach 
„obci��” pensj� ��cznie o ponad 
7 tys. z�. Najwi�cej straci� prezes 
Miejskiego Przedsi�biorstwa Wo-
doci�gów i Kanalizacji, Andrzej 
Poleszak, który zarobi o blisko 3,5 
tysi�ca z�otych mniej. Natomiast 

najmniej straci� Tomasz Wadas, 
prezes Zak�adu Us�ug Komunal-
nych, którego pensja zmniejszy�a 
si� o nieca�e 500 z�otych. 

Jedynym, który zachowa� pensj� 
na dotychczasowym poziomie jest 
Ryszard Jab�o�ski, prezes Okr�go-
wego Przedsi�biorstwa Energetyki 
Cieplnej, który z zarobkami na po-
ziomie ponad 17,5 tysi�ca z�otych, 
ca�y czas pozostaje na czele listy 
najlepiej op�acanych z miejskiego 
bud�etu. Prezes Jab�o�ski zarabia 
blisko 5 tysi�cy wi�cej ni� prezy-
dent miasta Janusz Grobel.

- Niestety... w przypadku preze-
sa Jab�o�skiego, zmniejszenie pen-
sji si� nie uda�o, poniewa� znajduje 

si� on w okresie ochronnym i taki 
stan rzeczy utrzyma si� jeszcze 
przez ponad rok. Ale b�dziemy 
chcieli zmieni� ten swoisty komin 
p�acowy, jaki ma miejsce w OPEC-
-u - dodaje Koco�.

Finansowe ci�cia przeprowadzo-
ne przez Urz�d Miasta, obj��y rów-
nie� przewodnicz�cych i cz�onków 
rad nadzorczych w miejskich spó�-
kach. Przewodnicz�cym zmniejszo-
no wynagrodzenie o prawie 200, 
a cz�onkom o blisko 300 z�otych.

- My�l�, �e w niedalekiej przy-
sz�o�ci mo�e si� co� jeszcze w tej 
kwestii zmieni� - dodaje Koco�.

Daniel Krawczyk

Ryszard Jabłoński za miesiąc pracy dostaje 17,5 tys. zł

Obniżyli pensje prezesom, 
ale nie wszystkim

IMIĘ i NAZWISKO / FUNKCJA ZARABIAŁ ZARABIA

RYSZARD JABŁOŃSKI 
PREZES OPEC 17,785 ZŁ 17,785 ZŁ

ANDRZEJ POLESZAK
PREZES MPWIK 16,554 ZŁ 13,000 ZŁ

ANNA PACOCHA
PREZES NIERUCHOMOŚCI PUŁAWSKICH 14,485 ZŁ 12,500 ZŁ

HENRYK MIZAK
 PREZEZ MZK 14,485 ZŁ 13,000 ZŁ

TOMASZ WADAS
PREZES ZUK 14,485 ZŁ 14,000 ZŁ

Próbowa�y okra�	 
chor� babci�. Gdy 
im przeszkodzi� 
wnuk, rzuci�y na 
niego kl�tw�. Po-
licja szuka kobiet, 
które spl�drowa�y 
jedno z mieszka� 
w Ratoszynie.

- Prowadzimy czynno�ci 
w kierunku zak�ócenia miru 
domowego. Staramy si� ustali� 
to�samo�� tych kobiet. Mamy 
zabezpieczone nagranie z mo-
nitoringu - mówi asp. szt. Rafa� 
Fittler z Komendy Powiatowej 
Policji w Opolu Lubelskim. 

Cztery kobiety pojawi�y si� 
w Ratoszynie (gm. Chodel) 
w minionym tygodniu. Przy-
wióz� je samochodem na bu�-
garskich numerach rejestracyj-
nych gruby m��czyzna. 

- Mama wyjecha�a samocho-
dem do sklepu po bu�ki. Nie 
zamyka�a bramy i drzwi domu. 
Ja wraz z �on� by�em w jednej 
cz��ci mieszkania. A nasza nie-
pe�nosprawna babcia w drugiej 
- opowiada nasz Czytelnik, 
który prosi o zachowanie ano-
nimowo�ci. Nieproszeni go�cie 
weszli do �rodka nieskr�powa-
ni. 

- Najpierw jedna zagadywa�a 
babci� i próbowa�a koce sprze-
da�. Potem wesz�y dwie kolej-

ne. A czwarta w tym czasie gra-
sowa�a w pokoju - relacjonuje. 
Ca�e zaj�cie uchwyci�y kamery 
monitoringu zamontowane 
w domu i na podwórku. 

Podniesiony z rana g�os bab-
ci zaniepokoi� wnuka. Posta-
nowi� sprawdzi� co si� dzieje. 
Gdy przyszed� kobieta, która 
pl�drowa�a pokój rzuci�a si� na 
niego. - Odepchn��em j�. Upa-
d�a. Trzy pozosta�e chcia�y jej 
pomóc - mówi. Nasz Czytelnik 
obawia� si�, �e ukrad�y laptop, 
telefon i aparat fotograficzny. 
- By�y tak bezczelne, �e nawet 
nie ucieka�y. Wyzywa�y mnie 
od zbocze�ców, bo próbowa-
�em zerwa� koce, które mia�y 
na r�kach, aby sprawdzi� czy 
nic nie wynosz�. Na szcz��cie 
nie zd��y�y - opisuje zaj�cie. 

Jego zdaniem by�y doskona-
le przygotowane do kradzie�y. 
Ta, która pl�drowa�a pokój, 
rozrzuca�a rzeczy, a pó	niej je 
uk�ada�a. - Tak, �eby nie wida� 
by�o, �e kto� w nich grzeba� - 
dodaje. 

Kobiety ze z�o�ci, �e prze-
szkodzi� im zrobi� „interes” 
na odchodne rzuci�y kl�tw� 
na m��czyzn�. - Nie przejmuj� 
si� ni�, bo jestem katolikiem - 
podkre�la. 

Policyjny patrol przeszuka� 
ca�� wie�. Ale nic nie znalaz�. 
Kobiety i ich samochód znik-
n��y.

Agnieszka Ciekot

Rzuciły klątwę

Na nagraniu widać, jak dwie kobiety zasłaniają kocem kolejną, której zadaniem 
było splądrowanie mieszkania

Remont Wojskowej Komendy Uzupełnień był jak najbardziej potrzebny. Obecnie 
siedziba została przeniesiona tymczasowo na ul. Kołłątaja, ale o pomniku i 
bliskim sąsiedztwie zapomniano...

Kwoty ujęte w zestawieniu są kwotami brurtto

P O D P A T R Z O N E

eprasa.pl 78804f179a
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21-letni Dominik G, 
us�ysza� zarzut podpa-
lenia lasu i to w kilku 
miejscach. Nie trafi 
jednak do aresztu, tak 
jak chcia�a policja. 
�ledczy poprzestali na 
na�o�eniu na niego 
dozoru policyjnego 
i zakazu zbli�ania si� 
do lasu.

14 sierpnia by� dla stra�a-
ków prawdziwym czarnym 
pi�tkiem. Od �witu p�on��y 
lasy w Kraczewicach, Ponia-
towej Wsi, a tak�e okolicach 
Plizina i za dawn� Ed�. 

50 strażaków gasiło ogień

- Z ka�d� godzin� pojawia�o 
si� nowe 	ród�o ognia. By�o ich 
oko�o dziesi��. Ka�de zajmo-
wa�o od 5 do 10 arów. W su-
mie spali�o si� blisko 2 hektary 
lasu - mówi asp. Rafa� Dobra-
czy�ski, rzecznik Komendy 
Powiatowej Pa�stwowej Stra�y 
Po�arnej w Opolu Lubelskim.

Najwi�kszy po�ar wybuch� 
tu� za ogrodzeniem dawnych 
zak�adów elektromaszynowych 
EDA w Poniatowej. 

- Sytuacja by�a bardzo trud-

na. Panowa�a straszna susza, 
wiatr rozdmuchiwa� ogie�, 
a podpalony zosta� m�odnik 
sosnowy poro�ni�ty wysok� 
traw�. By�o du�e zadymienie - 
relacjonuje Pawe� Górka z OSP 
w Opolu Lubelskim, która 
skierowana zosta�a do akcji. - 
W trakcie dzia�a� dosz�o zg�o-
szenia o kolejnym zarzewiu 
ognia w okolicach Polifoli. Tam 
pracownicy ga��ziami walczyli 
z ogniem.

Z pi�tkowymi po�arami wal-
czy�o 9 zast�pów stra�y po�ar-
nej i ponad 50 stra�aków. 

- Musieli�my zaanga�owa� 
spore si�y i �rodki. Nie wsz�dzie 
mo�na by�o dojecha�, stra�acy 
musieli rozwija� w��e, przeci�-

ga� je - t�umaczy rzecznik opol-
skich stra�aków. Pomaga� im 
samolot, który trzy razy zrzuci� 
wod�. - Ka�dy zrzut to 2 metry 
sze�cienne wody wylanej nad 
lasem - dodaje Dobraczy�ski.

Świadkowie widzieli 
podpalacza

Stra�acy od pocz�tku nie 
mieli w�tpliwo�ci, �e maj� do 
czynienia z podpalaczem. 

- To by�o ewidentne podpa-
lenie - twierdzi Dobraczy�ski. 

Do akcji wkroczy�a policja. 
- Policjanci rozpytuj�c oko-

licznych mieszka�ców dotarli 
do osób, które widzia�y m�ode-
go m��czyzn�, wybiegaj�cego 

z lasu. W pi�tek przed po�u-
dniem zosta� on zatrzymany 
na ulicy M�ynki w Poniatowej 
- mówi Renata Leszczka-Rusek, 
rzeczniczka komendanta woje-
wódzkiego policji w Lublinie. 
By� trze	wy. 

21-letni mieszkaniec Po-
niatowej trafi� do policyjnego 
aresztu. W niedziel� policjanci 
zaprowadzili go do prokuratu-
ry. Tam us�ysza� dwa zarzuty. 

- Zniszczenia mienia i pod-
palenia lasu. Ale to s� zarzuty 
bardzo wst�pne, bo musimy 
powo�a� jeszcze bieg�ego, któ-
ry wypowie si�, które z tych 
ognisk mog�y rozprzestrzeni� 
si� i zagrozi� mieniu o wielkich 
rozmiarach, a które nie - mówi 
Marzena Czopek, zast�pca pro-
kuratora rejonowego w Opolu 
Lubelskim. Damian G. przyzna� 
si� do zarzucanych mu czynów. 

Motywy nieznane

Na razie nie znane s� moty-
wy jakie nim kierowa�y. Poli-
cjanci sprawdzaj� te� czy kto� 
nie pomaga� w podpalaniu 
lasów. 21-latek znany jest poli-
cji. W przesz�o�ci wchodzi� ju� 
w konflikt z prawem. 

- Pope�nia� ró�ne wykrocze-
nia, ale za przest�pstwo karany 
nie by� - mówi� stró�e prawa 

z Poniatowej. 
Policja wnioskowa�a do 

prokuratury o tymczasowym 
areszt. Ale �ledczy z takim 
wnioskiem do s�du nie poszli. 

- Jest przepis, który mówi, 
�e nie stosuje si� tymczasowe-
go aresztowania je�eli istnieje 
prawdopodobie�stwo, �e s�d 
nie orzeknie kary bez warunko-
wego zawieszenia. Obecnie nie 
wiemy ile tych po�arów by�o 
czy jeden, czy dwa, a reszta to 
zniszczenie mienia. Nie mamy 
wniosków od pokrzywdzonych. 
Damian G. nie by� te� karany. 
To, �e s�d orzeknie kar� bez za-
wieszenia na chwil� obecn� jest 
ma�o prawdopodobne, tak wi�c 
jest to przes�anka negatywna 
do zastosowania tymczasowego 
aresztowania - wyja�nia proku-
rator Czopek. 

Mieszkaniec Poniatowej co-
dziennie ma pokazywa� si� 
policji. Ma te� zakaz przeby-
wania na terenie kompleksów 
le�nych. 

- W �wietle nowych prze-
pisów mo�emy takie zakazy 
na�o�y� - dodaje zast�pca pro-
kuratora rejonowego w Opolu 
Lubelskim. Straty nie zosta�y 
jeszcze oszacowane.

Agnieszka Ciekot

Sytuacja była bardzo trudna. Panowała susza, wiatr rozdmuchiwał ogień

Las płonął przez podpalacza

14 sierpnia od świtu płonęły lasy w Kraczewicach, Poniatowej Wsi, a także 
okolicach Plizina i za dawną Edą

Ze z�aman� r�k� trafi�a 
do szpitala 63-letnia 
kobieta, któr� potr�ci� 
samochód osobowy 
w Ratoszynie Pierw-
szym. Kierowc� praw-
dopodobnie o�lepi� 
inny pojazd.

61-letnia Ewa B. porusza�a 
si� poboczem drogi przy po-
mocy tzw. balkonika. Zamiast 
do domu, trafi�a do szpitala. 
W kobiet� wjecha� kierowca 
skody octavia. 

- Ze wst�pnych ustale� wy-
nika, �e kierowca prawdopo-
dobnie zosta� o�lepiony przez 
jad�cy z naprzeciwka inny sa-
mochód i nie zauwa�y� id�cej 
poboczem kobiety - informuje 
asp.szt. Rafa� Fittler z Komen-
dy Powiatowej Policji w Opolu 
Lubelskim, która ustala oko-
liczno�ci wypadku w Ratoszy-
nie Pierwszym. Dosz�o do nie-
go w poniedzia�ek wieczorem 
(10 sierpnia).

- 61-latka dozna�a z�amania 
prawej r�ki i ogólnych pot�u-
cze� - dodaje. By�a trze	wa. 
Podobnie jak i 63-letni Zenon 
K. mieszkaniec gminy Chodel, 
który prowadzi� skod�.

ACH

Skoda 
uderzyła 
w kobietę
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Je�li leczenie pacjenta na 
oddziale si� zako�czy, to 
rodzina b�dzie zobowi�-
zana go odebra	. Je�li 
tego nie zrobi, wówczas 
za ka�dy dzie� dodat-
kowego pobytu trzeba 
b�dzie zap�aci	 od 320 
do nawet 900 z�otych za 
dob�.

Jak podkre�la dyrektor pu�aw-
skiego szpitala, Piotr Rybak nie 
chce szuka� winnych tylko roz-
wi�zywa� problemy, a jednym 
z nich s� pacjenci, którzy le�� 
w szpitalu d�u�ej ni� powinni. 

Dlatego zdecydowa� si� na wpro-
wadzenie od minionego ponie-
dzia�ku zarz�dzenia dotycz�cego 

wypisywania pacjentów, których 
proces leczenia si� ju� zako�czy�. 

Szpital to nie pomoc społeczna
- Chodzi o to, �eby�my si� wy-

ra	nie podzieli zadaniami. Szpital 
jest od leczenia, a od pomocy 
jest opieka spo�eczna, Powiatowe 

Centrum Pomocy Rodzinie i inne 
instytucje. Naszym zadaniem jest 
pomoc pacjentom i ich rodzi-
nom, dlatego zwi�kszyli�my ilo�� 
�ó�ek z 11 do 20 w naszym Za-
k�adzie Opieku�czo-Leczniczym. 
Nie ma tam jednak zbyt wielu 
ch�tnych, poniewa� w tym mo-

mencie trzeba p�aci� za pobyt. 
Z drugiej strony, to na rodzinie 
spoczywa obowi�zek zaopieko-
wania si� pacjentem, po tym jak 
zosta� on wyleczony - wyja�nia 
Rybak.

Jego zdaniem w pu�awskim szpi-

talu nie do ko�ca funkcjonowa�a 
wiedza wynikaj�ca z ustawy o dzia-
�alno�ci leczniczej, która mówi, jak 
szpital powinien dzia�a�.

- A ta okre�la, kiedy pacjent 
mo�e zosta� wypisany. Mo�liwo-
�ci s� trzy: kiedy ra��co narusza 
porz�dek, kiedy wypisuje si� na 
��danie i trzeci najwa�niejszy dla 
mnie, gdy stan zdrowia pacjent 
nie wymaga dalszego udzielania 
�wiadcze� zdrowotnych. Ozna-
cza to, �e je�li przyj�li�my pacjen-
ta z jak�� jednostk� chorobow� 
i ustabilizowali�my go, to mamy 
prawo, a nawet obowi�zek go wy-
pisa�, bo nikt nam za jego le�enie 
nie zap�aci - wyja�nia dyrektor 
SP ZOZ, który spodziewa si� kry-
tycznych opinii dotycz�cych tej 
decyzji.

Nie wyrzucą pacjentów „za 
płot”

- Z pe�n� �wiadomo�ci� wy-
da�em to zarz�dzenie dotycz�ce 
op�at, bo jestem po to, �eby po-
móc szpitalowi. Do tej pory wszy-
scy ubolewali nad tym, �e szpital 
sobie nie radzi, �e szpital jest nie-
wydolny, �e SOR jest z�y, �e z�a 

opieka - a tu si� okazuje, �e ten 
szpital zajmuje si� tym czym nie 
do ko�ca powinien, czyli opiek� 
spo�eczn� - podkre�la Rybak.

Zmniejszenie liczby pacjentów 
na oddzia�ach ma jeszcze jeden 
cel, popraw� sytuacji na Szpital-
nym Oddziale Ratunkowym.

- Jednym z problemów pu�aw-
skiego SOR-u jest niemo�no�� 
przekazywania pacjentów na 
poszczególne oddzia�y, a nie jest 
to mo�liwe, poniewa� oddzia�y 
maj� pe�ne ob�o�enie. Ta sytu-
acja by�a równie� impulsem do 
wydania zarz�dzenia - t�umaczy 
Rybak i jednocze�nie uspokaja, 
�e �aden z pacjentów nie zosta-
nie wywieziony „pod p�ot”, ale 
zasady zwi�zane z op�atami b�d� 
konsekwentnie przestrzegane ju� 
od tego tygodnia.

Wojciech Antosz

Zarządzenie dyrektora szpitala o odpłatności weszło w życie 17 sierpnia

Niechciany pacjent 
zapłaci za pobyt w szpitalu

PIOTR RYBAK, 
DYREKTOR PUŁAWSKIEGO 
SZPITALA:
To jest śmiała decyzja, 
ale ja od takich właśnie 
tu jestem.
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Szpital ma obowiązek wypisać pacjenta z danego oddziału, jeśli został on wyleczony
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Zakład Leczniczo-
Opiekuńczy ma już 20 
łóżek.Zainteresowanych 
jednak mało, bo za pobyt 
trzeba płacić

Szpital jest od leczenia, 
a od pomocy jest opieka 
społeczna

W drugiej po�owie 
sierpnia powinien tra-
fi	 do s�du akt oskar-
�enia w sprawie �mier-
telnego potr�cenia na 
przeje
dzie kolejowym 
w D�blinie. Zgin��a 
m�oda rowerzystka 
z Borowej.

16 marca ok. 7:30 rano do 
przejazdu zbli�a�y si� dwa 
poci�gi: osobowy od strony 
Radomia i pospieszny z D�bli-
na, o czym dró�nik - Józef G. 
(mieszkaniec powiatu �ukow-
skiego) - zosta� poinformo-
wany przez dy�urnego ruchu. 
Opu�ci� zapory. Z ustale� 
�ledczych wynika, �e osobowy 
przejecha� przez przejazd, ale 
zatrzyma� si� kilkana�cie me-
trów za nim z powodu awarii. 
Prawdopodobnie wtedy dró�-
nik wszed� do budki, aby zapy-
ta� dy�urn� co si� sta�o, �e je-
den z poci�gów si� zatrzyma�. 
Z relacji �wiadków wynika, �e 

po wyj�ciu z budynku podniós� 
zapory. Samochody, które 
sta�y po obu stronach prze-
jazdu ruszy�y. Wtedy Józef G. 
zobaczy� zbli�aj�cy si� poci�g 
pospieszny i zacz�� opuszcza� 
szlaban. Pomi�dzy zaporami 
utkn��o sze�� aut i 16-letnia 
rowerzystka. 

Poci�g osobowy, który uleg� 
awarii, zas�ania� widok nadje�-
d�aj�cego poci�gu pospieszne-
go. Kiedy kierowcy, znajduj�cy 
si� na przeje	dzie, zauwa�yli 
zbli�aj�cy si� sk�ad pospiesz-
ny relacji Ko�obrzeg-Kraków 
zacz�li tr�bi� na rowerzystk�. 
Maszynista tak�e dawa� sygna-
�y d	wi�kowe i rozpocz�� ha-
mowanie. Jednak dziewczyna 
nie reagowa�a. Jak si� pó	niej 
okaza�o, jecha�a ze s�uchaw-
kami w uszach. Po tym, jak 
poci�g j� uderzy�, zatrzyma� 
si� dopiero, kiedy trzeci wagon 
opu�ci� przejazd.

Prokuratura postawi�a dró�-
nikowi zarzut sprowadzenia 
niebezpiecze�stwa w ruchu l�-
dowym oraz wypadku w ruchu 

l�dowym ze skutkiem �miertel-
nym. 

Grozi za to od 6 miesi�cy 
do 8 lat pozbawienia wolno-
�ci. 
ledztwo trwa. Ale jest 
ju� na finiszu. Prowadz�ca je 
prokurator, Katarzyna Winni-
cka-Misztal mówi, �e do jego 
zako�czenia potrzebne s� wy-
niki bada� toksykologicznych. 

ledczy sprawdzaj�, czy w mo-
mencie wypadku podejrzany 
nie by� pod wp�ywem leków, 
które mog�y ogranicza� jego 
percepcj�. Badanie alkomatem 
zaraz po zdarzeniu wykaza�o, 
�e dró�nik by� trze	wy. Proku-
ratura rozwa�a jeszcze zlecenie 
bieg�ym opracowanie opinii 
z zakresu ruchu ko�owego. 

Z informacji, jakie otrzyma-
li�my od �ledczych wynika, �e 
dopuszczalna pr�dko�� w tym 
miejscu to 90 km/h. Tachograf 
wskaza�, �e poci�g pospieszy 
jecha� z pr�dko�ci� 63 km/h.

�ukasz Prusak, G�os Rycki

Zbliża się sąd 
za śmierć 
16-letniej Patrycji

W miniony czwartek 
na drodze wojewódz-
kiej 747 w Komaszy-
cach Nowych (gm. 
Opole Lubelskie) 
dosz�o do kolizji 
drogowej. Spowodowa� 
j� obywatel Ukrainy 
kieruj�cy samochodem 
ci��arowym marki 
Scania z przyczep�. 

- Kierowca na �uku drogi nie 
zachowa� nale�ytej ostro�no-
�ci, straci� panowanie nad po-
jazdem i wjecha� do przydro�-
nego rowu - informuje podkom. 
Anna Cyrkler opolskiej policji. 
Ci��arówka za�adowana by�a 

wi�niami. - Kierowca by� trze	-
wy. Zosta� ukarany mandatem 

karnym - dodaje.
AC

Ciężarówka wylądowała w rowie

Samo zdarzenie wyglądało groźnie, ale na szczęście nikomu nic poważnego się 
nie stało
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Urz�dnicy pu�awskiego ma-
gistratu ca�y czas sprawdza-
j� i opiniuj� projekty, które 
w tym roku wp�yn��y do bu-
d�etu obywatelskiego. Tym 
razem by�o ich 55 i jest to pra-
wie dwa razy mniej ni� przed 
rokiem, kiedy to mieszka�cy 
z�o�yli 91 projektów. Weryfi-
kacja ma si� zako�czy� do 21 
sierpnia. W mi�dzyczasie po-
dane zosta�y terminy spotka� 
z mieszka�cami, na których 

zaprezentowana zostanie osta-
teczna liczba projektów, które 
zosta�y zakwalifikowane do te-
gorocznego g�osowania.

TERMINY SPOTKAŃ:
Rejon I - Szkoła Podstawowa 
nr 4 - 2 września, godz. 18
Rejon I - Szkoła Podstawowa 
nr 11 - 3 września, godz. 18
Rejon II - Szkoła Podstawowa 
nr 10 - 7 września, godz. 18
Rejon III - POK Dom Chemika 

- 8 września, godz. 18
Rejon IV - Zespół Szkół 
Ogólnokształcących nr - 9 
września, godz. 18

Przypomnijmy, �e g�oso-
wanie na projekt odb�dzie si� 
w dwóch turach. Pierwsza (tra-
dycyjna) odb�dzie si� 15-17 
wrze�nia, a druga (interneto-
wa) 22-24 wrze�nia.

(dk)

Znamy terminy spotkań 
w sprawie budżetu obywatelskiego
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W minion� sobot� pu�awski historyk Zbigniew Kie�b stan�� na �lubnym kobiercu aby poj�	 za �on� swoj� narzeczon� Agnieszk�. Uroczysto�ci towarzyszy�a wyj�tko-
wa oprawa muzyczna, nie zabrak�o równie� go�ci w mundurach. M�odej Parze, �yczymy szcz��cia na nowej drodze �ycia.

WA

Ach, co to był za ślub

Skoro był ślub w mundurze nie mogło zabraknąć szpaleru z szabel nad głowami świeżo upieczonej młodej pary
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Oprawę muzyczną ceremonii ślubnej zapewnił zespół The Voices, pod kierowni-
ctwem Roberta Sosika, który tego dnia pełnił również rolę drużby
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Na uroczystości pojawił się m.in. Lech Marczak, komendant oddziału Związku 
Strzeleckiego Puławy

Fo
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Zbigniew Kiełb, wziął ślub w rekonstrukcji munduru wieczorowego wzór 27, 
czyli dokładnie takim w jakim ślub brał podpułkownik Stanisław Magnuszewski, 
którego życie, puławski historyk zna jak własną kieszeń
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Nie mogło zabraknąć ślubnych życzeń od szefowej. Aleksandra Kozak - Kotow-
ska, dyrektor POK Dom Chemika, życzyła wiele radości na nowej drodze życia
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R E K L A M A
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OPOLE: 
• Dom Towarowy/ ul. Nowy 

Rynek 1
• Sklep SCH/ ul. Piotra Ściegien-

nego 16
• Sklep SCH/ ul. Piłsudskiego 8
• Sklep SCH/ ul. Józefowska 83
• „Freda”. Przedsiębiorstwo 

Handlowo-Usługowe/ul. 
Puławska 18a

• TOTU MARKET/ Puławska 19a
• P.H.U. MAKOPOL SP.J./ ul. 

Kościuszki 10
• Sklep Spoż-Przem./ ul. Puław-

ska 3
• Sklep Spoż-Przem./ ul. Przemy-

słowa 16
• PANDA JiM Plis/ ul. Przemy-

słowa 33
• Sklep Spoż-Przem./ ul. F. 

Brejdygant 3
• Sklep Spoż-Przem./ ul. Józe-

fowska 79

• Sklep Spoż-Przem./ Trzebiesza
• Sklep SCH/ Niezdów 136
• Sklep Spożywczo-rybny/ Wola 

Rudzka 34
• Sklep/ Emilcin 29
• Sklep/ Nowe Komaszyce 10
• SCH/ Puszno Godowskie 53a
• Sklep Puszno Skokowskie/ 25a
• Sklep Spoż-Przem./ Stanisła-

wów 30
• MAKOPOL/ Wandalin 46a
• Sklep Spoż-Przem./ ul. Rynek 

1 Wrzelowiec
• SCH/ Wólka Komaszycka 42a
• SCH/ Kluczkowice 120
• SCH/ Kamionka
• SCH/ Zadole 26
• SCH/ Góry Opolskie 16

PONIATOWA:
• Sklep/ ul. Przechodnia 55
• Sklep/ ul. 1 Maja 9
• Społem/ ul. Brzozowa 2

• Społem/ ul. Młodzieżowa 10
• Sklep Spoż-Przem. / Zofianka 

28
• Sklep Spoż-Przem./ Obliźniak 

24
• Sklep Spoż-Przem./ Niezabi-

tów 76

KARCZMISKA:
• Supermarket Alibi/ ul. Cen-

tralna 5
• Sklep Wielobranżowy/ Kar-

czmiska 310
• Sklep Wielobranżowy/ ul. 

Starowiejska 2a
• Sklep/ ul. Starowiejska 198
• Sklep Spoż – Przemysłowy/ ul. 

Starowiejska 226
• Stara Mleczarnia/ ul. Staro-

wiejska 173
• Sklep Wielobranżowy/ Kol. 

Głusko Duże
• Stacja Paliw/ Kol. Głusko Duże 

79a
• Sklep Wielobranżowy/ Wolica 

32a 
• Sklep Spoż-Przem./ Wymysłów 

45B
• Sklep Spoż. /Zaborze 33
• Sklep Spoż-Przem./ Uściąż 116
• Sklep Spoż-Przem./ Noworąb-

lów 5
• Sklep Spoż-Przem./ Karczmi-

ska - Słotwiny 128a

ŁAZISKA:
• SCH/Janiszów
• Sklep Spoż-Przem./Kamień 

19a
• Sklep Spoż-Przem./Kamień 

139
• Stacja Paliw/Piotrawin 95b

WILKÓW:
• Sklep Spoż-Przem./Żmijowi-

ska 4

• GS/ Dobre 87
• Sklep Spoż-Przem./ Dobre 116
• GS/ Rogów 80b
• GS/ Zastów Polanowski 45
• GS/ Wólka Polanowska 78
• Sklep/Wólka Polanowska 47
• GS/ Kolonia Szczekarków 47
• Sklep/ Szczekarków 25a
• TOTU MARKET/ Zagłoba 25
• GS/Zagłoba 28/1
• Sklep Spoż-Przem./ Las 

Dębowy 31
• Sklep Spoż-Przem./Wilków 4
• Piekarnia/ Urządków 

CHODEL
• Kiosk Wielobranżowy Chodel/ 

Rynek
• Sklep Spoż-Przem. / Ratoszyn 

Pierwszy 80
• Sklep Spoż-Przem./ Godów 

107
• Sklep Spoż-Przem./ Granice

• Sklep Spoż-Przem./ Adelina 3
• Sklep Spoż-Przem./ Trzciniec 

59

JÓZEFÓW NAD WISŁĄ:
• Sklep Spoż-Przem./ Wólka 

Kolczyńska 33
• TOTU MARKET/ Pl. Wolności 

1, Józefów
• Sklep Ogólnospożywczy/ Pl. 

Wolności 18, Józefów
• Sklep Spoż-Przem./ Pl. Wolno-

ści 27 Józefów
• Sklep Wielobranżowy/ ul. 

Opolska 8 Józefów
• Sklep Spoż-Przem./ Łopoczno 

10

O WSPÓLNOTĘ PYTAJ 
TEŻ NA POCZCIE I U 
LISTONOSZA ORAZ SZUKAJ 
W PUNKTACH RUCH!

TU KUPISZ WSPÓLNOTĘ OPOLSKĄ

Marmolada cebulowa 
z Rozalina zrobi�a praw-
dziw� furor� w Warszawie. 
Jej wyj�tkowym smakiem 
zachwycili si� jurorzy kon-
kursu og�oszonego przez 
ministra rolnictwa. - To 
by� jej debiut - przyznaje 
twórca marmolady.

Marmolada z cebuli to dziecko 
w�a�ciciela gospodarstwa agrotu-
rystycznego Sadyba w Rozalinie. 
Miros�aw Go�o� inspiracje znalaz� 
w Anglii, gdzie pracuje jako kucharz. 

- Przyrz�dzam j� od lat wed�ug 
starej, angielskiej receptury. Dawniej 
babki sma�y�y cebul� i je�li by�o je 
sta� dodawa�y cukier. Ja przepis 
lekko zmody� kowa�em i dostosowa-
�em do wymogów obecnych czasów 
- mówi pan Miros�aw. 

Docenili to w Warszawie. W kon-
kursie „Mój Rynek - Mój Produkt 

2015” marmolada cebulowa tra� �a 
do � na�u. Rywalizowa�a z 20 inny-
mi produktami lokalnymi z ca�ej 
Polski. W�ród nich by�y przetwo-
ry zbo�owe, mi�sne, mleczarskie, 
owocowo-warzywne, a tak�e miody. 
Specja� pana Mirka zdoby� wyró�-
nienie. Wyprzedzi�y go szynka w�-

dzona z Tarnówki, lody jogurtowe 
i chleb tatarczuch.

Marmolada z Rozalina oparta jest 
na naturalnych sk�adnikach. 

- Nie ma w niej �adnej chemii. 
Robi� j� u siebie z miejscowych 
warzyw i owoców - zapewnia. Pani 
Mirek receptury nie zdradza. Chce, 

aby pozosta�a ona jego s�odk� ta-
jemnic�.

- �eby doj�� do w�a�ciwego sma-
ku, stosuj�c polskie przyprawy, mu-
sia�em par� kilogramów marmolady 
wyrzuci� - wyja�nia Go�o�. 

Specja� Sadyby ma s�odko-
-kwa�ny smak. Wybornie smakuje 
z pierogami, serem, kanapkami czy 
grzankami. Marmolad� cebulow� 
delektowa� mo�na si� w Rozalinie. 
Do kupienia jest równie� w niektó-
rych sklepach w Lublinie, Kazimie-
rzu Dolnym i Pu�awach. 

Miros�aw Go�a� produkuje nie 
tylko marmolad� z cebuli. Jego go-
spodarstwo s�ynie z chutney - czyli 
indyjskich g�stych sosów przyrz�-
dzanych na bazie warzyw i owoców 
sezonowych oraz piccalilli. S� to wa-
rzywa marynowane w pikantnym 
sosie musztardowym. W Sadybie jak 
w raju czu� b�d� si� równie� bezglu-
tenowcy.

Agnieszka Ciekot

Specjał z cebuli popularny jest w Anglii i ... Rozalinie

Marmolada pana Mirka 
podbiła stolicę!

Do robienia marmolady cebulowej zainspirowały Mirosława Gołosia zagraniczne wojaże
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- Jeste�my jedn� 
z dwóch ulic w mie-
�cie, przy której nie ma 
chodnika. Od kiedy od-
dali obwodnic� nasza 
ulica sta�a si� bardzo 
niebezpieczna - skar-
�� si� mieszka�cy ul. 
Po�udniowej w Opolu 
Lubelskim.

- Wszystkie samochody, któ-
re je	dzi�y do tej pory przez 
Niezdów teraz je�d�� nasz� 
ulic�. Jest bardzo du�y ruch. 
Podczas bada� nat��enia ruchu 
policzono, �e w ci�gu godziny 
je	dzi t�dy 370 samochodów - 
mówi Waldemar Dom�a�, prze-
wodnicz�cy Osiedla XXX-lecie. 

Piesi musz� bardzo uwa�a�, 
aby nie zosta� potr�conym 
przez p�dz�ce drog� woje-
wódzk� nr 824 samochody. 
Niestety nie mog� korzysta� 
z chodnika. Powód? Nie ma go. 

Urz�dnicy problem dostrze-
gaj�. Zlecili ju� opracowanie 
dokumentacji technicznej na 
budow� 700-metrowego od-
cinka od ul. Sikorskiego do 
El�biety. 

- Do 15 grudnia mamy 
przekaza� do Zarz�du Dróg 
Wojewódzkich projekt jako 
darowizn�. Prace mog� ruszy� 
najwcze�niej w 2016 roku - 
mówi Krzysztof Ryczek, rzecz-
nik opolskiego magistratu. 
- Uzale�nione jest to od dal-
szych dzia�a� ZDW, który musi 
og�osi� przetarg. Du�o zale�y 
te� od dost�pno�ci �rodków - 
dodaje.

Agnieszka Ciekot

Południowa 
poczeka na chodnik

WALDEMAR DOMŻAŁ, 
PRZEWODNICZĄCY OSIEDLA 
XXX-LECIA PRL:

Podczas badań natężenia ruchu 
policzono, że w ciągu godziny 
jeździ tędy 370 samochodów
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WALDEMAR DOMŻAŁ
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Mieszkańcy ul. Południowej co najmniej przez rok będą musieli jeszcze chodzić 
poboczem
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Urz�d Miejski w Opolu 
Lubelskim w ko�cu mo�e 
s� nalizowa	 przetarg na 
zakup i monta� instala-
cji solarnych. W starciu 
z warszawsk� � rm� 
Krajowa Izba Odwo�aw-
cza przyzna�a racj� gminie 
Opole Lubelskie.

Ta nie mog�a rozstrzygn�� prze-
targu przez kilka miesi�cy. 

- Absolutnie to nie wynika�o 
z naszej winy. Dok�adali�my wszel-
kich stara�, �eby rozstrzygn�� ca�e 

post�powanie mo�liwe szybko. 
Jednak w zwi�zku z bardzo du�ym 
zainteresowanie � rm bior�cych 
udzia� w post�powaniu przetargo-
wym, w trakcie pojawi�y si� bardzo 
liczne zapytania odno�nie tre�ci 
specy� kacji - wyja�nia Krzysztof 
Ryczek, rzecznik Urz�du Miejskie-
go w Opolu Lubelskim. 

�ycia nie u�atwia�a urz�dnikom 
jedna z warszawskich � rm, która 
postanowi�a powalczy� o warty 6 
mln kontrakt. Zdaniem magistratu 
jej oferta by�a niezgodna ze specy-
� kacj�. Gmina chcia�a zamówi� 
kolektory dwuharfowe. - A oni 

nam przedstawili ofert� na jed-
noharfowe. Dlatego odrzucili�my 
j� - wyja�nia Dariusz Wróbel, bur-
mistrz Opola Lub. Firma dwa razy 
odwo�ywa�a si� do Krajowej Izby 
Odwo�awczej (KIO). 

- To ka�dorazowo opó	nia�o 
rozstrzygni�cie o kolejny miesi�c, 
poniewa� wi��e si� to z koniecz-
no�ci� zachowania okre�lonych 
przepisami terminów na wniesie-
nie odwo�ania, terminów zwo�ania 
rozprawy czy zachowanie okre�lo-
nego terminu na przygotowanie 
dokumentacji dla Krajowej Izby 
Odwo�awczej - t�umaczy Ryczek. 

Wyrok KIO, który zapad� 
w ostatnich dniach lipca, okaza� 
si� korzystny dla gminy Opole. Od-
wo�anie � rmy z Warszawy zosta�o 
ostatecznie oddalone. 

- Dzi�ki temu mo�emy teraz 
podpisa� umow� z wykonawc� 
wy�onionym w przetargu oraz roz-
pocz�� ustalanie harmonogramu 
instalacji kolektorów w poszczegól-
nych cz��ciach gminy - dodaje Ry-
czek. A tych zamontowanych ma 
zosta� ponad pó� tysi�ca. Pierwsze 
pojawi� si� na dachach domów na 
prze�omie sierpnia i wrze�nia.

Agnieszka Ciekot

Koniec perypetii z solarami

Drodzy Czytelnicy, poni�ej prezentujemy list� sklepów, w których w ka�dy wtorek b�dzie mo�na kupi	 nowe wydanie „Wspólnoty Opolskiej”. Nasz dzia� kolporta�u 
stale pozyskuje kolejne punkty sprzeda�y na terenie ca�ego powiatu, aby�cie mieli jak najlepszy dost�p do zawsze �wie�ych informacji. O nowych lokalizacjach b�dzie-
my na bie��co informowa	.

eprasa.pl 78804f179a
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S T R O N Ę  R E D A G U J E : 

Miasto i Gmina 
Poniatowa

E : 
Agnieszka Ciekot
tel. 517 070 790
agnieszka.ciekot@gmail.com

Powycinane chaszcze, nowe rabaty, dywaniki asfaltowe i odnowiona fontanna. To tylko niektóre efekty zmian, jakie nast�pi�y w mie�cie odk�d zast�pc� burmistrza 
zosta�a kobieta. Krystyna So�dek, rozpocz��a akcj� sprz�tania miasta. - Mo�e by	 biednie, ale schludnie - mówi prawa r�ka burmistrza. 

Agnieszka Ciekot

Wielkie sprzątanie w Poniatowej

SPACERY PO KOSTCE 
W mieście bardzo dużo chodników wymaga naprawy. Przebudowany został 
m.in. chodnik łączy ul. Nałęczowską ze Spacerową. Wydzielony został na nim 
pas dla cyklistów

S

MOSTEK JAK NOWY
To zasługa więźniów z Zakładu Karnego w Opolu 
Lubelskim, z pomocy których korzysta również gmina 
Poniatowa. Więźniowie wypucowali mostek nad stawa-
mi i ogrodzenie wokół kąpieliska

MOSTEK JAK NOWY

ZAMIAST WODY KWIATY
Urzędnicy przypomnieli sobie w końcu o fontannie, która przed laty zdobiła 
park miejski. Kiedyś tryskała z niej woda, teraz fontanna przypomina ogród

KWIATOWY HERB 
W tle są sadzonki czerwonych szałwii i srebrzystego starca. 
Czerwona głowa byka pachnie szałwią, a litera P - żółtymi aksa-
mitkami, które widoczne są z daleka. Herb wykonali pracownicy 
Przedsiębiorstwa Gospodarki Komunalnej w Poniatowej

USIĄDŹ NA DĘBIE 
W parku i nad stawami pojawiło się 20 nowych, solidnych ławeczek. Wszystkie wykona-
ne zostały z drzewa dębowego. Lada dzień w ich pobliżu staną nowe kosze na śmieci

U Ź
PONIATOWA WITA GOŚCI 
Przy czterech ulicach wlotowych do miasta stanęły nowe witacze. Poniatowa reklamuje się na 
nich hasłem „Przyjazne otoczenie” i chwali się miastami partnerskimi

P Ś ŁADNIEJ PRZY MAGISTRACIE 
Urzędnicy zatroszczyli się w końcu i o swoje podwórko. Przy Urzędzie Miejskim za-
aranżowana została nowa zieleń. W miejsce trawy pojawiły się nowe krzewy i kamyki

PRZY KULTURZE I STRAŻY RÓWNIEJ
Parking przy Centrum Kultury, Promocji i Turystyki w Poniatowej przeszedł 
gruntowną modernizację. Zamiast dołów i grysu jest czarny dywanik asfalto-
wy. Ciągnie się on do posterunku straży pożarnej

P Ż Ó

UL. KRACZEWICKA
PARK MIEJSKI. UL. MŁODZIEŻOWA

UL. SPACEROWAPLAC KONSTYTUCJI 3 MAJA

UL. NAŁĘĘĘĘCZOWSKA
UL. FABRYCZNA UL. NAŁĘĘĘĘCZOWSKA

eprasa.pl 78804f179a
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Czy mnie jeszcze pamie�tasz?

Wprawdzie dyrektor Insty-
tutu Studiów Politycznych 
Polskiej Akademii Nauk 
oraz by�y kierownik Kate-
dry Politologii Collegium 
Civitas urodzi� si� i miesz-
ka na sta�e w Warszawie, 
lecz od dziecka jest mocno 
zwi�zany z Pu�awami. 
Ostatnio znów odwiedzi� 
nasze miasto i nadarzy�a 
si� okazja, aby d�u�ej 
porozmawia	...
Głośnym echem, nie tylko 
w środowisku naukowym, 
odbiło się wydanie „Dzienni-
ków Goebbelsa”. Pan profesor 
je opracował i przetłumaczył. 
Skąd pomysł, jak długo trwała 
ta praca?
- W 2010 roku dostałem propozy-
cję z wydawnictwa Bertelsmanna. 
Poprosiłem o kilka dni do namy-
słu i wtedy przyjechaliśmy z żoną, 
która kieruje Działem Ikonografii 
w Muzeum Narodowym, do 
Puław. Tu zapadła ostateczna 
decyzja. Nad dziennikami praco-
wałem blisko trzy lata. W litera-
turze przedmiotu krążyły na ich 
temat sprzeczne opinie. Niektórzy 
historycy twierdzili wręcz, że jest 
to apokryf. Począwszy od 1923 
roku Joseph Goebbels pisał 
bardzo regularnie, a obfitość 
tekstu wzrastała z biegiem czasu. 
Podczas II wojny światowej po-
trafił zapisać dziennie kilkadziesiąt 
stron. Niestety, strasznie bazgrał. 
Wreszcie w 1941 r. wynajął 
stenografa, który podyktowany 
tekst przepisywał na maszy-
nie. Później wszystko zostało 
utrwalone w postaci szklanych 
mikrofisz. Kiedy Armia Czerwona 
zbliżała się do Berlina, komplet 
tych płyt zakopano przy drodze 
prowadzącej do Poczdamu. 
Wiedziało o tym kilka osób, ale 
dopiero po upadku ZSRR wyszło 
na jaw, iż dzienniki znajdują się 
w tajnym moskiewskim archi-
wum. Szefowie Instytutu Historii 
Współczesnej w Monachium 
zapłacili ogromne pieniądze 
za możliwość ich skopiowania. 
Jednak niebawem okazało się, że 
brakuje tam różnych fragmen-
tów niewygodnych dla Rosjan, 
chociażby dotyczących paktu 
Ribbentrop-Mołotow. Nieco 
później wykupił je kontrowersyjny 
historyk brytyjski David Irving, 
znany między innymi z kwestio-
nowania zbrodni w Oświęcimiu 
i w ogóle skali Holocaustu. 
Niemcy wydali drukiem 33 tomy 
„Dzienników Goebbelsa”. Ja mu-
siałem ostatecznie ograniczyć się 
do trzech, które liczą 2300 stron. 
Główną uwagę skupiłem oczy-
wiście na wątkach związanych 
z Polską: wrzesień 1939, Katyń, 
Powstanie Warszawskie... Goeb-
bels dość wcześnie przewidział, iż 
Polska zostanie „ofiarowana” przez 

zachodnich aliantów Stalinowi 
- głównie w zamian za później-
szą pomoc w wojnie z Japonią. 
Ponadto od początku obawiał 
się konfrontacji na dwóch, 
a praktycznie na trzech frontach. 
Popadł nawet w swoisty fatalizm. 
Wreszcie, w dużym stopniu pod 
wpływem żony, zgodził się, że 
przed własnym samobójstwem 
otrują szóstkę dzieci. Po prostu 
obawiał się, że będą one później 
obwożone przez zwycięzców 
niczym zwierzęta w cyrku. 

Minister oświecenia narodo-
wego i propagandy Trzeciej 
Rzeszy, a w ostatnich godzi-
nach życia jej kanclerz, jest 
przez niektórych naukowców 
oraz publicystów uważany za 
bardziej fanatycznego nazistę 
niż Adolf Hitler. A jaka postać 
wyłania się z tych Dzienni-
ków?
- To typowy morderca zza biurka, 
pełen kompleksów i zahamowań. 
Przy każdej okazji nawoływał na 
przykład do całkowitej ekstermi-
nacji Żydów. Jego losy wskazują, 
że chciał sobie jakoś zrekompen-
sować ułomność fizyczną oraz 
różne niepowodzenia z młodości. 
Uganiał się więc za kobietami, 
a jednocześnie szukał autorytetu, 
który mógłby zastąpić mu ojca. 
Od 1926 roku związał się Hitle-
rem, który zresztą bardzo cenił 
talent Goebbelsa jako dzienni-

karza i mówcy, wręcz trybuna 
ludowego. 
Pora przejść do przyjemniej-
szych tematów. Kiedy zaczęły 
się Pana związki z naszym 
miastem?
- Od dziecka przyjeżdżałem do 
Puław na wakacje i ferie zimowe. 
Tu pewna ciekawostka... Otóż 
mój dziadek Stanisław miał aż 
sześciu braci i cztery siostry. 
Przypuszczam, że z wieloma 
tutejszymi rodzinami Królów, 
Matraszków, Szczypów czy 
Zdunów jestem w jakiś sposób 
spowinowacony. Ojciec urodził 
się we Włostowicach. W ubiegłym 
roku proboszcz tamtejszej parafii 
pokazał nam księgi metrykalne 
z początku XX wieku, sporządzo-
ne jeszcze w języku rosyjskim. To 
było mocne przeżycie. Podczas II 
wojny światowej tata, wysiedlony 
przymusowo z Ciechocinka, 
znalazł się na Lubelszczyźnie. 
Trudnił się handlem, często jeździł 
do Warszawy. Kiedyś na targu 
pod Halą Mirowską spotkał moją 
przyszłą mamę, rozkwitła miłość 
i tak w 1947 roku przyszedłem 
na świat. Mieszkaliśmy na Pradze, 
która w przeciwieństwie do 
lewobrzeżnej stolicy nie została 
zniszczona przez hitlerowców. 
A co z tych wspomnianych 
wakacji w Puławach szczegól-
nie utkwiło Panu w pamięci?
- Moim wujem był znany miejsco-
wy pedagog Jan Kotelba, który 
wynajmował część stylowej willi, 
położonej przy ulicy Reymonta. 
Kiedy spędzałem tam wakacje - 
jedną z większych atrakcji były dla 
mnie i okolicznych chłopaków 
liczne przejazdy transportów 

wojskowych. Zwłaszcza czołgi 
na lawetach robiły wrażenie. Przy 
torach odbywała się większość 
zabaw, a czasami bójek. A po 
drugiej stronie las i strzelnica. 
Lubiłem też przyglądać się 
opuszczaniu i podnoszeniu 
szlabanów na drodze do Żyrzyna. 
Wtedy nie było wiaduktu ani tam, 
ani na szosie lubelskiej. Kierowcy 
musieli długo czekać i bardzo się 
niecierpliwili. Od niedzielnych 
poranków z kuzynkami zaczęła 
się wreszcie w Puławach moja 
fascynacja filmem. Chodziliśmy 
wtedy do jeszcze drewnianego 
kina „Nysa”, obecnie „Sybilla”. Nigdy 
nie zapomnę też wycieczek na 
wiślaną plażę. Po drodze była cu-
kiernia z marmurowymi blatami, 
gdzie podawano pyszne ciastka 
i lody. Minęło ponad pół wieku, 
a ja nadal odczuwam ogromny 
sentyment do tych miejsc. Dla-
tego co kilka miesięcy odwie-
dzamy z żoną wasze, ale i nasze 
miasto. Mamy tu prawdziwych 
przyjaciół. Wystarczy wymienić 
byłych dyrektorów Państwowego 
Instytutu Weterynarii: profeso-
rów Mariana Truszczyńskiego 
i Tadeusza Wijaszkę. Planowaliśmy 

nawet wspólny projekt dotyczący 
zdrowej żywności. Szkoda, że 
wobec niezbyt zresztą elegancko 
wyrażonego desinteressement 

obecnego dyrektora PIW-etu nic 
z tego nie wyszło. 
Wiadomo, że wraz z budową 
Zakładów Azotowych Puławy 
ogromnie się zmieniły. Co 
obecnie się tu Panu najbar-
dziej podoba, a co ewentual-
nie drażni?
- Nie byłem bezpośrednim świad-
kiem tych przemian. Po okresie 
młodzieńczym zacząłem bowiem 
ponownie przyjeżdżać do Puław 
pod koniec lat 70. Pracowałem 
wówczas w Instytucie Kształcenia 
Nauczycieli i - z pomocą Wal-
demara Bednarskiego - nawią-
załem kontakty z miejscowym 
środowiskiem pedagogów. Od 
sierpnia 1980 roku, podczas praw-
dziwego Festiwalu „Solidarności”, 
siedziałem tu całymi tygodniami 
i opowiadałem, jak wyglądała 
prawdziwa historia. 
A wracając do pytania... Nie 
mogę się pogodzić, że główny-
mi ulicami - Lubelską i Party-
zantów - „defilują” codziennie 
stada tirów. Ponadto wyraźnie 
brakuje prawdziwego centrum. 
W mojej ocenie te najbardziej 
atrakcyjne tereny zostały bardzo 
źle wykorzystanie. Nikt nad 
tym nie zapanował. Podróżując 
często pociągiem oglądamy 
z przykrością rozpadający się 
drewniany, stylowy budynek 
dworca kolejowego Puławy. Dla-
czego władze miasta, oczywiście 
w porozumieniu z PKP a może 
i z Azotami, nic nie robią, by go 
uratować? Ogromnym skarbem 
kultury materialnej jest oczywi-
ście cmentarz włostowicki, gdzie 
znajdują się nagrobki jeszcze z I 
połowy XVIII wieku. Należy o nie 
dbać i uczynić wszystko, by nie 
zniknęły. Między innymi w tym 
celu kilkakrotnie kontaktowałem 
się z Towarzystwem Przyjaciół 
Puław. Jednak mam wrażenie, 
że miejscowe elity intelektualne 
nie wykorzystują wszystkich 
możliwości, aby chronić piękne 
dziedzictwo miasta. Skromne 
środki finansowe nie mogą być 
jedynym wytłumaczeniem. 
Ponoć ostatnio zaangażował 
się Pan w ratowanie spuścizny 
po zmarłym w styczniu zna-
nym regionaliście Mikołaju 
Spózie?
- To prawda. Jego syn Dariusz 
pokazał nam kilkaset różnego 
rodzaju obiektów, świadczących 
o rozwoju kultury materialnej 
Puław i regionu. To jest ogromny 
zbiór odbitek, negatywów, płyt 
szklanych, filmów... Należy go 
dokładnie zinwentaryzować, 
zachować w całości, a przede 
wszystkim przechowywać 
i prezentować w odpowied-
nich warunkach. W tej intencji 
napisałem przed miesiącem list 
do prezydenta Janusza Grobla. 

Jest przecież szansa, by włączyć 
ten temat do któregoś z europej-
skich programów dotyczących 
ratowania dziedzictwa narodo-
wego. Jeszcze nie doczekałem 
się odpowiedzi, ale w końcu mój 
głos nie jest tu najważniejszy.

Dlaczego wybrał Pan studia 
historyczne, czy po maturze 
była to jedyna opcja?
- Myślałem także o dziennikar-
stwie, ale w czasach PRL wiązało 
się to z określonymi koncesjami. 
W połowie studiów wyglądało 
na to, że zostanę mediewistą-hi-
storykiem średniowiecza. Jako 
jeden z nielicznych dostałem na 
egzaminie ocenę celującą od 
profesora Tadeusza Manteuffla. 
Wcześniej prawie na pamięć 
nauczyłem się jego podręcz-
nika. Kiedy usłyszałem pytanie 
o Tatarów - szybko „otworzy-
łem” sobie w głowie właściwą 
stronę. Profesor widział we mnie 
swojego przyszłego asystenta. 
Jeden z nich poczuł się jednak 
zagrożony, postąpił nieładnie 
i w efekcie zająłem się dziejami 
najnowszymi. Doktorat powstał 
z historii II wojny światowej, 
natomiast rozprawę habilitacyjną 
pisałem już z politologii. Obecnie 
mogę powiedzieć, że ten starszy 
kolega chyba nie mógł wyświad-
czyć mi lepszej przysługi. 
W czasach PRL mieliśmy do 
czynienia z zakłamywaniem 
historii w jedną stronę. Teraz 
nastąpiło odbicie w drugą. 
Próbuje się gloryfikować na-
wet Brygadę Świętokrzyską 
NSZ, która jawnie współpra-
cowała z Niemcami. Z kolei 
na naszym terenie niektórzy 
chcą wymazać z pamięci 
chociażby wielką bitwę par-
tyzancką pod Rąblowem. Jak 
z pozycji profesora PAN oce-
nia Pan podobne działania? 
- To klasyczny efekt wahadła. Do 
1989 roku polityka, a wraz z nią 
propaganda historyczna, była 
monocentryczna. Obecnie nie 
ma cenzury, a treści upowszech-
nia bardzo wiele ośrodków, 
występujących z różnych pozycji 
politycznych. Bywa, że bardzo 
skrajnych. Osobiście wierzę, że 
po pewnym czasie wspomniane 
wahadło się ustabilizuje, a hi-
storia będzie nauczana w miarę 
obiektywnie. Boleję jednak, 
że ten przedmiot jest obecnie 
w naszych szkołach wyraźnie 
marginalizowany.

Rozmawia� Janusz Micha�ek

O Puławach, Goebbelsie i kłodach 

pod nogi w karierze naukowej

Od dziecka przyjeżdżałem do Puław na wakacje i ferie zimowe. Tu pewna ciekawostka... Otóż mój dziadek Stanisław 
miał aż sześciu braci i cztery siostry. Przypuszczam, że z wieloma tutejszymi rodzinami Królów, Matraszków, Szczypów czy 
Zdunów jestem w jakiś sposób spowinowacony

Mam wrażenie, że 
miejscowe elity 
intelektualne 
nie wykorzystują 
wszystkich 
możliwości, aby 
chronić piękne 
dziedzictwo miasta

Po drodze na wiślaną 
plażę była cukiernia 
z marmurowymi 
blatami, gdzie 
podawano pyszne 
ciastka i lody

Jeden z asystentów 
poczuł się  zagrożony 
i postąpił nieładnie

Rozmowa z prof. Eugeniuszem Cezarym Królem

eprasa.pl 78804f179a
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H I S T O R I A

-

Puławskie kalendarium I wojny światowej 

Zniszczona zabudowa usługowo-mieszkalna przy obecnej ul. Marszałka Józefa Piłsudskiego, 1915 r. Widok na zniszczony Hotel Bristol oraz tory wybudowane na potrzeby przewozu materiałów do budowy bramy mostowej, 
20 października 1916 r.

 - Doszło do pierwszego 
bombardowania Nowej 
Aleksandrii (Puław) - 
zabudowy mieszkalnej 
przy ul. Iwanogorodzkiej 
(Dęblińskiej) oraz Kępy.

19 
sierpnia 
1914 r.

1914-1915 cz. I

29
sierpnia 
1914 r. 

EWAKUACJA 
URZĘDÓW

- Rozpoczęto ewakuację 
urzędów i puławskiego 
Instytutu ze względu na to-
czące się walki pod Opolem 
Lubelskim oraz Chodlem.

1914 r. 
- Rozpoczęto nabór chłopów 
do budowy tymczasowego 
mostu na rzece Wiśle oraz 
zwożono budulec do bu-
dowy kolejnego tego typu 
mostu

29
 

3 
28 
1914 r. 

- Trwały zaawansowa-
ne prace przy budowie 
pierwszego stałego 
mostu na rzece Wiśle.

4 
1914 r.

POWSTAJE LEGION 
PUŁAWSKI 

- Do Nowej Aleksandrii przy-
było 40 ochotników z Brześcia 
Litewskiego i 30 z Chełma, 
którzy wraz z przebywają-
cymi w niej 50 ochotnikami 
utworzyli 1 kompanię Legionu 
Polskiego (Puławskiego) pod 
dowództwem kpt. Aleksandra 
Maciejewskiego. Żołnierzy tych 
ulokowano w pomieszczeniach 
pałacu ks. Czartoryskich.

5
stycznia 
1915 r. 

 Zdemontowano mosty 
tymczasowe na rzece Wiśle 
z powodu zagrażającej im 
kry. W tym samym dniu 
żołnierze Legionu Polskiego 
zajęli prawie cały Instytut 
rolniczy w pałacu ks. 
Czartoryskich.

1915 r. 

- Oddano do użytku 
pierwszy stały most na 
rzece Wiśle.

17
stycznia 
1915 r. 

Dowódcą Legionu 
Polskiego mianowano ppłk. 
Antoniego Reutta.

1915 r. 

Ze stacjonujących w Nowej 
Aleksandrii ok. 300 ułanów 
utworzono dwa szwadrony 
kawalerii, które skierowano 
do miejscowości Krempa 
i Ksawerynów pod 
Maciejowicami. 

7
1915 r. 

- Przerwano nabór 
ochotników do Legionu 
Polskiego, który przemia-
nowano na 739 Drużynę 
Nowoaleksandryjską.

20
marca 
1915 r.

LEGION RUSZA 
NA FRONT

 - 17 oficerów i 909 pod-
oficerów i szeregowców 
Legionu opuściło Puławy. 
Przemaszerowali na stację 
kolejową żegnani przez tłu-
my mieszkańców i udali się 
na front.

22 
1915 r. 

WYCOFANIE SIĘ 
WOJSK

- Dochodzi do wycofania 
się z Góry Puławskiej 
wojsk rosyjskich i żołnie-
rzy Legionu Polskiego, 
a następnie podpalenia 
stałego mostu.

1915 r. 
NIEMCY 

OSTRZELIWUJĄ, 
A ROSJANIE 

PODPALAJĄ MIASTO
- W wyniku ostrzału austria-
ckiej i niemieckiej artylerii 
częściowemu zniszczeniu 
uległa zabudowa Nowej 
Aleksandrii. Wycofujące się 
wojska rosyjskie podpaliły 
miasto, m.in. most, zabudowę 
mieszkalno-usługową przy 
obecnej ul. Marszałka Józefa 
Piłsudskiego oraz drewniane 
koszary i magazyny kolejowe

ZnZnisiszczczozonanaaaaaanana zzzzzzzzzzzzzabababababbababbababababbabbababbbbudududududududdududuuuddduddududududududududddduduu owowowowowowowowowowowowowowowowowowowowwoooooowoowowoowowoowowowwwowwwoowwwa a aaaaaaaaaaaaaaaaaa aaa usususususususususususususususussusuuusłłłłłłłłułułułułułułuułułułułułułułułłułułułułułuługogogogogogoggogogogogogogogooogogoggoggogooogogooggggogggggggggg wowowowowowowowwowowowowowowowooowwowwwwowwwowwowowowwoo-m-m-m-m-m-mmmm-m-m-mmmmmmmmieieieieeieieieieeieeeeieeszszszszzszzzszzszzszzszszzszkkkkkakakakakakakakakkakkkakakakkakallllnlnnlnnlnnnnlnnlnnnlna aa aaaaaaaaaaaaa a prprprrprprprprpprprrrrprprprprprprrprpprrprpprppprpppppppppp zyzyzyzyzyyyyyyzyyyzyyzyzyzyyyzyzyyzyzyyzyzyzyzyyzyzyyzyzyzyy ooooooooooooooooooooooooooooobebbebebebebebebebebebbebebeebebebebbeebbebebbebb cncncncncncncncncncncncnnnncncncncncnncccncnejejejejejeejejejejejejejejjejejejejjejjjejejejejejeeeeejeje uuuuuuuuuuuuuuuul.l.l..l.l.l.l.l.l.l.l.l.l.ll..... MMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMararararararararaarararararraararrraraa ssssssss
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stycznia 
1915 r.

Do Nowej Aleksandrii 
dotarł pierwszy transport 
uzbrojenia i umundurowania 
dla Legionu Polskiego.

PIERWSZE 
BOMBARDOWANIE

ZA TYDZIEŃ 
KOLEJNY ODCINEK 
PUŁAWSKIEGO 
KALENDARIUM 
I WOJNY ŚWIATOWEJ.
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POWALCZ O PODIUM

Pani Jolanta jest kolejną nagrodzoną sprzedawczynią w naszym konkursie. Bądź czujny, być może Tajemni-
czy Klient trafi  niebawem do Ciebie!

R E K L A M A

Tajemniczy Klient już jest Tajemniczy Klient już jest 
w twojej okolicyw twojej okolicy

www.e-wspolnota.com ? kwietnia 2014 r. 1

Sprzedawco, 
proponuj wspólnote!

POWALCZ O NAGRODY! 

W ramach konkursu „Tajemniczy klient” nagradzamy sprzedawców, którzy 
 

 
 

 

U WAG A ! 

 

??

IUM

Sprzedawco, polecaj Wspólnotę wszystkim klientom, bo jednym z nich może okazać się nasz wysłannik

Tajemniczy Klient nagradza sprzedawców, którzy polecaj� Wspólnot� swoim klientom. W tym tygo-
dniu nasz wys�annik dotar� m.in. do sklepu AJG UNIWERSAM w Górze Pu�awskiej, w którym sprze-
daje pani Jolanta. Dzi�ki temu, �e zadba�a o ekspozycj� Wspólnoty oraz poleci�a mu zakup naszego 
tygodnika, wygra�a lokówko-suszark� do w�osów. Powalczy tak�e o nagrod� g�ówn� - telewizor.

Trzy punkty, w których w trakcie trwania konkursu sprzedaż wzrośnie najbardziej, staną na podium i zgarną główne nagrody

eprasa.pl 78804f179a
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Komplet zwyci�stw 
odnie�li podopieczni 
Ryszarda Skutnika 
w turnieju o puchar 
prezesa Azotów. Przed 
pu�awianami zmagania 
za wschodni� granic�.

Blado na koniec
- W ostatnim meczu moi 

zawodnicy nieco zlekcewa�yli 
przeciwników. S�abo wygl�da-
li�my w obronie. Dali�my sobie 
narzuci� ich wolne tempo gry. 
Mimo wysokiego prowadze-
nia, stracili�my je. Po przerwie 
by�o 	le w ka�dym elemencie. 
Wcze�niej przeciwnicy byli 
nieco z ni�szej pó�ki i nie 
mieli�my z nimi problemów. 
Dobrze biegali�my. A tu nie 
wiem, dlaczego wypadli�my 
blado - mówi szkoleniowiec 
Azotów.

Koszulki jak wyjęte z wody
Skutnik podkre�la, �e nie 

pami�ta tak du�ych upa�ów 
w naszym kraju. - Podobnie 
by�o wtedy, gdy pracowa�em 
w Afryce, ale wtedy by�a klima-
tyzacja. W naszej hali jej braku-
je i by� mo�e to by�a jedna ze 
sk�adowych s�abszej postawy. 
W takich warunkach zawodnicy 
musz� bardzo du�o pi�. W prze-
rwie zmieniaj� koszulki, bo s� 
ca�e mokre i mo�na je wyciska�. 
Nie ma co p�aka�, pracujemy 
dalej i jedziemy do Brze�cia - 
dodaje.

Duża kasa do wygrania
Ju� we czwartek gracze Azo-

tów wyjad� do Brze�cia. Tam 
wezm� udzia� w trzydnio-
wych zmaganiach w turnieju 
Gazprombank Cup. W pi�tek 
o godz. 19 zagraj� z gospoda-
rzami - Mieszkowem. Dzie� 
pó	niej o godz. 17 czeka ich 
bój z wicemistrzami Polski - 
Orlenem Wis�� P�ock. Z kolei 
trzeciego dnia o godz. 11 b�d� 
rywalizowa� z New� Sankt 
Petersburg. Jest o co walczy�. 
Z nieoficjalnych informacji 
wynika, �e zwyci�zca turnie-
ju wzbogaci si� o 5000 euro. 
Wicemistrz otrzyma o 1000 

euro mniej, za� trzecia dru�yna 
3000 euro. Najs�absza dru�yna 
zgarnie „dwójk�”. - Cieszymy 
si�, �e zostali�my zaproszeni 
na tak presti�owy turniej. Za-
wodników nie b�dzie trzeba 
mobilizowa�. Ranga zawodów 
mówi sama za siebie - t�umaczy 
Skutnik. 

Dla Piotra Mas�owskiego 
i spó�ki b�dzie to próba gene-
ralna przed inauguracj� PGNiG 
Superligi, która zosta�a zapla-
nowana na 5 wrze�nia. Wtedy 
to nasi gracze zmierz� si� przed 
w�asn� publiczno�ci� z Górni-
kiem Zabrze. Wprawdzie pla-
nowane s� jeszcze dwa sparingi 
na tydzie� przed lig�, ale wtedy 
do Pu�aw zawita nieco s�abszy 
rywal.

Azoty Puławy - KSZO Ostro-
wiec Św. 

36:24 (18:9)
Azoty: Bogdanov, Zapora, 
Krupa, Wiejak - Petrovsky 3, 
Mielczarski 3, Kuchczy�ski 6, 

Kosiak 2, Orzechowski 1, Ma-
�ecki 3, Kubisztal 4, Przybylski 
2, Mas�owski 8, Krajewski 3, 
Sobol 1, Antolak 1.
KSZO: Pi�tkowski, Buchcic, 
Szewczyk - Nowak 1, Mazur 4, 
WI�cek 2, Fugiel 2, Afanasjev 
1, S�kowski, Wojkowski 4, Ka-
lita 1, Radowiecki, Bajwoluk 3, 
Kazhaneuski 5.
Kary: 8 min. - 4 min.

Azoty Puławy - KPR Legiono-
wo 

40:28 (20:14)
Azoty: Bogdanov, Zapora, Kru-
pa - Petrovsky 1, Mielczarski, 
Kuchczy�ski 5, Orzechowski 1, 
Kubisztal 3, Przybylski 4, Ma-
s�owski 8, Krajewski 8, Prce 3, 
Sobol 7, Antolak.
Gwardia: Malcher, Zaj�c, Ta-
letovi� - Siwak, Trojanowski 3, 
Knop 6, Rumniak 1, �angowski 
4, Sta�ko, Tarcijonas 4, Jankow-
ski 1, Ciosek 2, Cichocki 1, Pro-
kop 2, Simi� 4.
Kary: 14 min. - 8 min.

Azoty Puławy - KPR Legionowo 

28:25 (15:10)
Azoty: Bogdanov, Krupa - 
Petrovsky 2, Kuchczyński 4, 
Orzechowski 1, Kubisztal 2, 
Przybylski 2, Masłowski 6, 
Krajewski 6, Prce 5, Sobol, 
Antolak.
KPR: Stojković - Gawęcki 
1, Brinovec 1, Titov 6, Ciok 
1, Mochocki 6, Kasprzak 6, 
Skwierawski 2, Bożek, Prątnicki, 
Suliński, Twardo.
Kary: 4 min. - 8 min.

WYNIKI POZOSTAŁYCH 
SPOTKAŃ
Gwardia - KPR 27:28
KSZO - KPR 28:32
KSZO - Gwardia 26:33

TABELA KOŃCOWA

1. Azoty 3 6 105:77

2. KPR 3 4 85:83

3. Gwardia 3 2 88:94

4. KSZO 3 0 78:102

PIŁKA RĘCZNA Trzy wygrane w „saunie”. Teraz poważniejszy test w Brześciu

Puchar Witaszka został w domu

Leos Petrovsky i spółka zwyciężyli w każdym z trzech spotkań

Piotr Masłowski zdobył w turnieju w Puławach 22 bramki

22-letni mieszkaniec 
naszego miasta, prezes 
klubu Pu�awy Fight 
Academy zosta� powo-
�any do kadry Polski 
w kickboxingu. 

Jacek B�asi�ski wielokrotnie 
stawa� na podium w turniejach 
krajowych ró�nych sztuk wal-
ki, takich jak: karate, taekwon-
-do czy tang soo do. Do jego 
najwi�kszych osi�gni�� mo�na 
zaliczy� zdobycie mistrzostwa 
�wiata w tang soo do w 2009 
roku, mistrzostwa Polski w ta-

ekwon-do ITF w formule light 
contact i dwa razy z rz�du wi-
cemistrzostwa w full-contact 
karate. 

Równie� jego uczniowie 
zdobywali wiele medali i pu-
charów na turniejach karate. 
Jacek posiada a� trzy czarne 
pasy: 3 dan w karate, 1 dan 
w kickboxingu i 1 dan w UFR 
(Universal Fighting Rules). 
Aktualnie przygotowuje si� do 
mistrzostw �wiata w kickbo-
xingu pod okiem zawodowego 
mistrza �wiata, Irlandczyka 
Robbiego McMemrego w Spar-
tan Gym-ie w Irlandii. Oprócz 

kickboxingu Jacek �wiczy 
jeszcze mieszane sztuki walki 
w SBG (Straight Blast Gym) - 
jednym z najlepszych gym-ów 
na �wiecie, ku	ni zawodników 
najwi�kszej �wiatowej organi-
zacji MMA jak� jest UFC. Nie-
dawno jeden z jego klubowych 
kolegów - Irlandczyk Conor 
McGregor - zosta� mistrzem tej 
federacji.

Jackowi �yczymy podobnych 
sukcesów w kicboxingu.

M.P.

Błasiński w kadrze Polski kickboxingu

Jacek Błasiński (z prawej) i Robbie McMemry po sparingu w Spartan Gym-ie

Czy w swojej karierze treno-
wałeś i grałeś w tak wysokiej 
temperaturze?
- Jak gra�em w Vardarze Skopje by�o 
podobnie. Wtedy mecze rozgrywali-
�my w starej hali. Teraz to si� zmie-
ni�o i w Macedonii maj� znakomite 
warunki do uprawiania pi�ki r�cznej.

W takich warunkach trudniej 
o mobilizację i bezbłędną grę?
- Oczywi�cie. Po treningach w cie-
p�ej hali du�o ci��ej si� wypoczywa. 
Mam trudno�ci z za�ni�ciem. Z dru-
giej strony jeste�my profesjonalista-
mi i nie mo�emy narzeka�, tylko 
skupi� si� na pracy.

Ręce się również pocą. Klej 
pomaga?
- W spotkaniu z Legionowem by�o 
wida�, �e nie ma lekarstwa na pot. 
Niby wycieramy d�onie r�cznikiem, 
ale to pomaga na pó� minuty. Pó	-
niej znowu trudniej z�apa� pi�k�.

W weekend czeka Was dużo 
trudniejsze zadanie niż teraz 
w Puławach?
- Mamy przeciwników z górnej pó�-
ki w Europie. Zobaczymy, w którym 
jeste�my miejscu. Trzeba pami�ta�, 
�e oprócz rozgrywek ligowych, czeka 
nas start w pucharze EHF.

Przed startem sezonu do 
drużyny dołączył Patryk 
Kuchczyński, który z powo-
dzeniem występował w Vive, 
Górniku, a przede wszystkim 
reprezentacji Polski...
- Zapowiada si� ciekawa rywali-
zacja. Powiem szczerze, �e odk�d 
jestem w Azotach, nie mia�em tak 
dobrego rywala na swojej pozycji. 
Wida�, �e szefostwo naszego klubu 
chce budowa� silny zespó� i na ka�-
dej pozycji b�dzie po dwóch bardzo 
dobrych zawodników. Uwa�am, 
�e wszystkim wyjdzie to na dobre. 
Wol� gra� kwadrans na pe�nych 
obrotach ni� ca�y mecz na „pó� 
gwizdka”. 

Jeżeli decyzją trenera usią-
dziesz na ławce? Obrazisz się?
- Mówi�em ju�, �e jeste�my profe-
sjonalistami. Nie mo�emy si� obra-
�a�, tylko ci��ko trenowa� i udo-
wadnia�, �e zas�ugujemy na granie.

M.P.

ROZMOWA Z JANEM SOBOLEM, skrzyd�owym Azotów

Rywalizacja wyjdzie na dobre. Nie 
obrażę się na Skutnika

OPOWIEDZ NAM 
O SPORCIE

Organizujesz zawody 
sportowe? Chcesz, by było 
o nich głośno w prasie? Za-
dzwoń bądź napisz. Z pew-
nością artykuł ukaże się we 
Wspólnocie. Zapraszamy do 

współpracy. 
 

MATEUSZ POŁYNKA
lysy162@poczta.onet.pl, 

polynka@24wspolnota.pl
507 074 748, 516 019 184

eprasa.pl 78804f179a

mailto:lysy162@poczta.onet.pl
mailto:polynka@24wspolnota.pl


Wspólnota       
18 sierpnia 2015 r.14

S P O R T

R E K L A M A

Na papierze Duma 
Powi�la by�a fawory-
tem. Po dwóch seriach 
podopieczni Bogdana 
B�awackiego zajmo-
wali pierwsze miejsce. 
Z kolei Puszcza nie 
mia�a cho	by punkty, 
a w dodatku uleg�a 0:3 
Siarce Tarnobrzeg i 1:2 
Stali Mielec. Boiskowa 
rzeczywisto�	 by�a 
zupe�nie inna. Pu�a-
wianie podzielili si� 
punktami.

Debiut Tułacza

Bardzo s�aby start sezonu 
posad� okupi� �ukasz Gorsz-
kow. Po przegranej 1:5 z Lechi� 
Gda�sk w 1/16 fina�u Pucharu 
Polski szefostwo klubu posta-
nowi�o szybko zareagowa�. 
Jego miejsce zaj�� Tomasz Tu-
�acz. 45-latek w przesz�o�ci 
prowadz�cy Resovi� Rzeszów 
i Siark� Tarnobrzeg na pierw-
szych zaj�ciach z now� ekip� 
spotka� si� we czwartek.

Pokarał Broź
Po nieco ponad kwadransie 

Puszcza wygrywa�a. Na rajd 
zdecydowa� si� Mateusz Bro	, 
który min�� Arkadiusza Mak-
symiuka i trafi� z dystansu 
w d�ugi róg. 27-latek ostat-
nio graj�cy w Widzewie �ód	 
przed podpisaniem umowy 
z klubem z Niepo�omic by� 
ch�tny na wyst�py w Wi�le, 
lecz nie dosz�o do konkretów. 
Jeszcze przed przerw� mog�o 
by� tylko gorzej. Z centry Do-
minika Malugi wyszed� strza�, 
który na szcz��cie zatrzyma� 
si� na poprzeczce bramki strze-
�onej przez Nazara Penkowca.

Dużo lepiej
Ten sam gracz móg� pod-

wy�szy� tu� po zmianie stron. 
20-latek pomyli� si� w 48 mi-
nucie, przenosz�c futbolówk� 
nad bramk� w znakomitej oka-
zji. Nast�pnie do g�osu doszli 
nasi. Pu�awianie znakomicie 
zareagowali. Wprowadzony na 
drug� po�ow� �ukasz Turzy-
niecki zaliczy� asyst�, �wietnie 
do�rodkowuj�c z prawej strony 
na g�ow� Jaros�awa Niezgody. 
Popularny „Ko�” nie da� szans 
Marcinowi Staniszewskiemu. 
Napastnik Wis�y chwil� pó	-
niej móg� zdoby� trzeciego gola 
w sezonie, ale zza pola karnego 
hukn�� w poprzeczk�. Napast-
nik pu�awian by� bliski szcz��-

cia kwadrans przed ko�cem po 
centrze Rafa�a Lisieckiego.

Pozosta� kompleks
W ko�cówce oba zespo�y 

stworzy�y sobie po jednej do-
brej okazji. Najpierw kopni�-
cie Dawida Sojdy za bramk� 
przeniós� Penkowec, a w do-
liczonym czasie gry podobnie 
uczyni� Staniszewski, broni�c 
prób� Lisieckiego. Remis ozna-
cza, �e w dalszym ci�gu Wis�a 
nie potrafi zdoby� kompletu 
punktów w Niepo�omicach. 
Optymistyczniejsze wiadomo-
�ci s� takie, i� ekipa B�awackie-
go pozosta�a na szczycie tabeli.

Puszcza Niepołomice - Wisła 
Puławy 

1:1 (1:0)
Bramki: Broź 17` - Niezgoda 
51`.
Puszcza: Staniszewski - 
Wieczorek, Lepiarz, Czarny, 
Mikołajczyk, Maluga (84` 
Furtak), Gawęcki, Kotwica, 
Furczyk (54` Sojda), Broź 
(66` Lampart), Gębalski (63` 
Stepankow).
Wisła: Penkowec - Lisiecki, 
Gusocenko, Pielach, Litwi-
niuk, Sedlewski (46` Turzynie-
cki), Maksymiuk (68` Olszak), 
Głaz, Nowak (46` Słotwiński), 
Szczotka (82` Wiejak), Nie-
zgoda.
Żółte kartki: Lepiarz, Ste-
pankow - Litwiniuk, Sedlew-
ski, Maksymiuk, Olszak, Głaz, 
Słotwiński.
Sędziował: Rokosz (Kato-
wice).

PIŁKA NOŻNA Remis w „ogródku”. Czy w sobotę puławianie zgaszą Znicz?

Remis, ale Wisła na tronie

Jarosław Niezgoda (w środku) po raz drugi w tym sezonie odbierał gratulacje po strzeleniu bramki. Gol z Puszczą dał jeden 
punkt

WYNIKI 3. KOLEJKI
Puszcza - Wisła 1:1
Bramki: Broź 17` - Niezgoda 
51`.
GKS Tychy - ROW 3:1
Bramki: Grzeszczyk 4`, 49`, 65` 
- Siwek 82`.
Polonia - Olimpia 2:0
Bramki: Grube 22`, Zieliński 
90`.
Znicz - Stal M. 1:2
Bramki: Niewulis 88` - Łętocha 
49` (k), Prejs 90`.
Błękitni - Nadwiślan 1:1
Bramki: Gajda 57` - Musiolik 
81`.
Gryf - Okocimski 1:1
Bramki: Gicewicz 70` - Hłuszko 
90`.
Stal St. - Siarka 1:1
Bramki: Płonka 47` - Stefanik 
81`.
Raków - Radomiak 3:2
Bramki: Okińczyc 1`, Kowal 
17`, Pawlusiński 78` - Leandro 
23`, 57` (k).
Legionovia - Kotwica 1:1
Bramki: Jankowski 16` (k) - 
Poznański 33`.

NASTĘPNE KOLEJKI
(22/23.08): Wisła - Znicz (sob., 
godz. 18), Okocimski - Legiono-
via, Nadwiślan - Gryf, Radomiak 
- Błękitni, Siarka - Raków, Stal M. 
- Stal St., Olimpia - Puszcza, GKS 
Tychy - Polonia, Kotwica - ROW 
1964 Rybnik.
(26.08): Stal St. - Wisła (godz. 
16), Polonia - ROW 1964 
Rybnik, Puszcza - GKS Tychy, 
Znicz - Olimpia, Raków - Stal M., 
Błękitni - Siarka, Gryf - Rado-
miak, Legionovia - Nadwiślan, 
Kotwica - Okocimski.

NAJSKUTECZNIEJSI
4 gole - Grzeszczyk (GKS Tychy), 
Leandro (Radomiak)
2 gole - Niezgoda (Wisła), Gajda 
(Błękitni), Hłuszko (Okocimski), 
Jankowski (Legionovia), Łętocha 
(Stal M.), Martuś (Siarka), 
Muszalik (ROW 1964), Okińczyc 
(Raków), Płonka (Stal St.), Woj-
cieszyński (Okocimski)

M.P.

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Wisła Puławy 3 7 5:2

Raków Częstochowa 3 7 6:3

Stal Mielec 3 7 5:3

GKS Tychy 3 6 5:4

Gryf Wejherowo 3 5 4:3

Okocimski Brzesko 3 5 4:3

Siarka Tarnobrzeg 3 5 5:2

Radomiak Radom 3 4 4:3

Polonia Bytom 3 4 4:3

Błękitni Stargard Szcz. 3 4 4:3

ROW 1964 Rybnik 3 4 5:6

Stal Stalowa Wola 3 4 3:4

Znicz Pruszków 3 2 2:3

Kotwica Kołobrzeg 3 2 3:5

Legionovia Legionowo 3 1 3:5

Olimpia Zambrów 3 1 2:5

Nadwiślan Góra 3 1 2:5

Puszcza Niepołomice 3 1 2:6

GRUPA AZOTY PU£AWY 
patronem pu³awskiego sportu

II LIGA

TOMASZ TUŁACZ, 
PUSZCZA:
Punkt trzeba uszanować
Remis jest naszą zdobyczą. Po 
interesującym meczu nie było 
wygranych. Lepiej wygląda-
liśmy w pierwszej połowie. 
Później do głosu doszli goście. 
Punkt trzeba uszanować. Wisła 
to zespół budowany nie od 
wczoraj. Widać, że mają pomysł 
na stworzenie ciekawej i silnej 
ekipy.

TRENER MA GŁOS

Czy zdobyliście jeden punkt, 
czy może dwa straciliście?

- Remis jest nasz� pora�k�. 
Gdyby�my zagrali ca�y mecz tak 
jak w drugiej po�owie, mieliby�my 
komplet punktów.

Dlaczego tak się stało? 
W szatni była prawdziwa, 

męska rozmowa?
- Oczywi�cie. Musia�em pobu-

dzi� zespó�, dosz�y dwie zmiany. 
Turzyniecki zaliczy� asyst�. S�o-
twi�ski dobrze wszed� w mecz. Po 
przerwie na boisku by� jakby inny 
zespó�.

Graliście z ostatnią drużyną 
w tabeli, która przegrała dwa 
mecze. Nie było elementu 
zlekceważenia rywali?

- Mog�o to tak wygl�da�. Mobi-
lizacja by�a pe�na, jak do ka�dego 
starcia. By� mo�e trudno by�o si� 
nam przestawi� na ma�e boisko. 
Zawodnicy czuli si� jak w ogród-
ku, a nie na normalnym boisku. 

By�o strasznie ma�e. Puszcza gra�a 
prost� pi�k�. D�ugie zagranie i wy-
�cigi.

W sobotę przyjeżdża Znicz. 
Pruszkowianie przegrali 
u siebie ze Stalą Mielec. 
Czyżby trzecie zwycięstwo 
w sezonie?

- Je�li zdob�dziemy o jedn� 
bramk� wi�cej od przeciwników, 
zwyci��ymy. W tej lidze nie ma 
�atwych przeciwników i prostych 
spotka�. Ka�dy z ka�dym mo�na 
wygra�. U siebie na boisku, przy 
swoich kibicach chcemy i musimy 
wygrywa�.

M.P.

ROZMOWA BOGDANEM BŁAWACKIM, trenerem Wis�y

U siebie musimy wygrywać

W sobotę zagracie z Wisłą. 
Czy dla Ciebie będzie to 
szczególny mecz?

- Powiem szczerze, �e gdy tylko 
ukaza� si� terminarz na obecny 
sezon, w pierwszej kolejno�ci szu-
ka�em kiedy i gdzie odb�dzie si� 

mecz z moim by�ym klubem. Wis�� 
darz� szacunkiem, jest pierwszym 
miejscem, w którym gra�em poza 
rodzinnym Pruszkowem. Sp�dzi-
�em w Pu�awach niez�y rok. Fajnie 
b�dzie spotka� si� z kolegami.

Nie pomylisz szatni?
- Wi�cej czasu sp�dzi�em w Zni-

czu, wi�c jako� sobie dam rad� 
(�miech - przyp. red.). My�l�, �e 
dotr� do szatni go�ci.

A może z racji sentymentu, 
zagrasz słabiej, by punkty 
pozostały w Puławach?

- Nie ma takiej mo�liwo�ci. 
Gram w Zniczu, wi�c walcz� 
z ca�ych si� dla obecnego klu-

bu. Nikomu nie odpuszcz�. 
Zagram jak najlepiej potra� �. 
Przed pierwszym gwizdkiem, 
jak równie� po ostatnim poroz-
mawiam z kolegami. Do dzisiaj 
mam dobry kontakt z Arkiem 
Maksymiukiem czy Mateuszem 
Pielachem. 

Czy w najbliższych dniach 
wcielisz się w rolę anality-
ka? Pomożesz trenerowi 
w rozpracowaniu Wisły?

- Podobnie by�o w poprzed-
nim sezonie, kiedy pomaga�em 
trenerowi z Pu�aw „roz�o�y�” 
Znicz na czynniki pierwsze. Czy 
moje wskazówki pomog�? Prze-
konamy si� w sobot�.

ROZMOWA Z MACIEJEM MACHALSKIM, pomocnikiem Znicza

Szatni nie pomylę. Czy moje wskazówki pomogą?

eprasa.pl 78804f179a
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Znakomity start sezonu 
w wykonaniu Powi�laka. 
Zespó� z Ko�skowoli po raz 
pierwszy w historii pokona� 
Orl�ta i wraz z trzema inny-
mi zespo�ami ma na koncie 
komplet punktów.

Mamy Kopcia

Wydawa�o si�, �e o komplet 
b�dzie bardzo ci��ko. Po nieco pó� 
godzinie gospodarze wygrywali 2:1. 
W pierwszej akcji Adam Mróz nie 
zrozumia� si� z Micha�em Bickim. 
Sebastian Piotrowski okaza� si� naj-
sprytniejszy i oszuka� wszystkich. 
W 28 minucie Karol Nie�ko zagra� 
nad obro�cami do Damiana Kop-
cia, który lobem oszuka� Mateusza 
Strachot� i Paw�a Szlaskiego. W 33 
minucie by�o ju� gorzej. B��d defen-
sywy wykorzysta� Sylwester Buga.

Pewne punkty
W przerwie Robert Makarewicz 

dokona� dwóch zmian. Okaza�y 
si� zbawienne. Powi�lak wyrówna� 
po rzucie karnym. W polu karnym 
Adrian Gajownik sfaulowa� Rafa�a 
Burczaniuka, a pewnym egzekuto-
rem okaza� si� Kamil Leszczy�ski. 
Prowadzenie naszej ekipie da�a 
dwójka rezerwowych. Akcj� Ma-
riusza Fr�czka z Rafa�em Gizi�skim 

strza�em w boczn� siatk� wyko�czy� 
ten drugi. Tu� przed ko�cem Artur 
Su�ek postawi� kropk� nad „i”, � na-
lizuj�c akcj� Gizi�skiego, Szymona 
Kowalczyka i Mateusza Kamoli. Go-
spodarze byli w stanie zmniejszy� 
rozmiary pora�ki. Po szybko wyko-
nanym rzucie ro�nym Micha�a Bic-
kiego pokona� �ukasz Kiry�o.

Zasłużenie
- Odnie�li�my zas�u�one zwyci�-

stwo. W pierwszej cz��ci pope�nili-
�my dwa szkolne b��dy i musieli�my 
goni� wynik. Mieli�my trzy „setki”, 
z której wykorzystali�my jedn�. 
Rafa� Burczaniu tra� � w bramkarza 
w sytuacji sam na sam, a Kamil 

Przychodzie� nie tra� � w �wiat�o 
bramki. W drugiej cz��ci przeszli-
�my do ofensywy. Kope� dwukrot-
nie, Kowalczyk, Kamola, Fr�czek 
dwukrotnie - wszyscy si� pomylili 
- mówi Robert Makarewicz. Szko-
leniowca Powi�laka martwi gra de-
fensywna. - Brakowa�o komunikacji, 
ustawienia. Musimy wyeliminowa� 
b��dy, by z Opolaninem nasza gra 
wygl�da�a lepiej. Pocieszaj�ce jest 
to, �e wszyscy rezerwowi dali co� od 
siebie - dodaje.

O zwyci�stwo na „dywanie”
Dru�yna Makarewicza znajduje 

si� na samym szczycie tabeli. Opie-
kun dru�yny nie mówi o planach 
na dalsz� przysz�o��. Skupia si� na 

najbli�szych dniach. - Cieszymy si� 
z pierwszego zwyci�stwa nad Or-
l�tami. Bardzo chcieli�my i uda�o 
si�. Doda nam to jeszcze wi�kszych 
skrzyde� - twierdzi.

W najbli�sz� niedziel� do Ko�-
skowoli przyjedzie Opolanin. 
W tamtym sezonie w�asne boisko 
nie by�o sprzymierze�cem. Balonik 
zosta� nadmuchany bardzo mocny. 
Czy p�knie? - B�dziemy musieli 
wi�cej gra� pi�k�. �wiczyli�my to. 
Chcia�bym doda�, �e w przerwie 
mi�dzy sezonami nawierzchnia 
przesz�a du�� modernizacj�. W tym 
momencie mamy „dywan”. Nic, 
tylko gra� i wygra� - ko�czy.

M.P.

PIŁKA NOŻNA Odwrócili złą kartę. Królowie wyjazdów. Jak będzie z Opolaninem?

Piękne chwile w Łukowie

Rafał Giziński wykończył akcję rezerwowych i było 3:2

Gola z rzutu karnego zdobył Kamil Leszczyński (pierwszy z lewej). Wtedy 
Powiślak wyrównał

Nowa organizacja Madness 
Cage Fighting ju� w naj-
bli�sz� sobot� zaprasza na 
pierwsz� gal� Ligi MMA. 
W hali Miejskiego O�rodka 
Sportu i Rekreacji szykuj� 
si� wielkie emocje. Pocz�tek 
o godz. 20.

Będzie ciekawie

Pu�awy reprezentowa� b�dzie 
Alan Czajkowski. 20-latek wy-
st�puj�cy jako zawodnik Cross� -
ght Radom zmierzy si� w jednej 
z o�miu walk. Jego przeciwnikiem 
b�dzie debiutuj�cy na zawodowym 
ringu Tomasz Lepierski (Adrenali-
na Fight Cz�stochowa). Fighterzy 
znani s� z naprawd� widowisko-
wych pojedynków.

Pu�awianin ma na swoim kon-
cie jedn� pora�k� oraz zwyci�stwo. 
Przegran� poniós� w maju w gali 
TFL w Kra�niku. 1 sierpnia w Wis-
bich wygra� w pierwszej rundzie 
przez poddanie (trójk�t) rywala 
z Anglii.

Prosty chłopak z przeciętnej 
rodziny 

- B�d� stara� si� jak tylko mog�. 
Nie mam sta�ego trenera. Pomaga-
j� mi koledzy z Pu�aw ze starego 
klubu. Na ten moment jest lekka 
„partyzantka”, ale i z tym sobie 
poradz�. B�dzie ci��ko. Na ten 
sport w mie�cie nie ma pieni�dzy. 
Przyda�by si� sponsor. Id� w po-
goni za marzeniami. Postaram si� 
udowodni� wszystkim, �e prosty 

ch�opak z przeci�tnej rodziny mo�e 
co� osi�gn�� - mówi Czajkowski.

W walce wieczoru podopiecz-
ny Tomasza Drwala (jednego 
z czo�owych zawodników KSW) 
reprezentuj�cy Krakowsk� Szko�� 

Walki Drwala i � tness Platinium 
Club - Sebastian Kotwica zmierzy 
si� z Marcinem Jab�o�skim, który 
�wiczy Berkucie Arrachion Olsz-
tyn - klubie, w którym na co dzie� 
trenuje Mamed Khalidov i Joanna 

J�drzejczyk.

Kup bilet
Wej�ciówki na gal� do nabycia 

s� pod numerem tel. 788 737 866. 
Ponadto mo�na je naby� w jednym 
z czterech punktów: Kawiarenka 
(basek odkryty MOSiR - ul. Hau-
ke-Bossaka 1), Kawiarenka (basen 
odkryty na Wólce - ul. Wczasowa, 
Wólka Profecka), Restauracja Rejs 
(ul. Portowa), Tawerna nad Wis�� 
(ul. 6-ego Sierpnia 43).

Bilet do strefy VIP kosztuje 100 
z�. By obejrze� zmagania z wysoko-
�ci p�yty parkietu trzeba zap�aci� 35 
z�, za� miejsce na trybunach kosz-
tuje 50 z�. W sprzeda�y dost�pne 
s� równie� bilety na trybunie na 
pi�trze. Koszt to 80 z�. Wi�cej in-
formacji na stronie ligamcf.pl.

M.P.

SPORTY WALKI „Wspólnota Puławska” patronem medialnym. Wygraj bilety na galę

Ale będzie się działo!

W najbliższą sobotę Alan Czajkowski będzie chciał pokazać się swojej publiczno-
ści i odnieść drugie zwycięstwo w zawodowej karierze

Drugi w �yciu wynik 
Mateusza Mikosa. 28-letni 
zawodnik Wis�y Pu�awy za-
j�� drugie miejsce podczas 
III Festiwalu Rzutów im. 
Kamili Skolimowskiej.

Kilka dni po wywalczeniu 
pierwszej lokaty i rekordu �ycio-
wego (20.06 m) podczas I Me-
moria�u im. Zygmunta Szelesta 
w Warszawie popularny „Don 
Mateo” zbli�y� si� do swojego 
najlepszego wyniku w �yciu. 
W Cetniewie na terenie O�rodka 
Przygotowa� Olimpijskich osi�-
gn�� 19 metrów i 92 centymetry 
w pchni�ciu kul�. To drugi rezultat 
w karierze mieszka�ca Osin.

- Same zawody to �wietna im-
preza rzutowa po�wi�cona pami�ci 
nieod�a�owanej Kamili Skolimow-

skiej. Z pchni�cia na pchni�cie 
si� rozkr�ca�em, poprawiaj�c si� 
w ka�dej próbie. My�l�, �e zabrak�o 
mi jednej próby, by przekroczy� 
„dwudziestk�”. Najlepszym wy-
nikiem uda�o mi si� wskoczy� na 
drugie miejsce, tu� za Tomaszem 
Majewskim. Sam start uwa�am za 
udany, cho� wiadomo, �e apetyt 
ro�nie w miar� jedzenia i pewien 
niedosyt pozosta� - opowiada.

Wychowanek Aleksandra Zdy-
bla by� �wiadkiem rekordu �wiata 
w wykonaniu Anity W�odarczyk 
w rzucie m�otem. Przybór 30-latki 
pow�drowa� na 81 metr i 8 centy-
metr. - Wida�, �e jest w wielkiej 
formie. Sam rzut nie by� jeszcze ide-
alny technicznie. Je�li si� poprawi, 
rekord globu b�dzie jeszcze lepszy 
o dwa, a nawet trzy metry - ko�czy.

M.P.

Świetny „Don Mateo”

Mateusz Mikos w Cetniewie uzyskał drugi najlepszy wynik w życiu

WYNIKI 2. KOLEJKI
Orlęta - Powiślak 3:4
Bramki: Piotrowski 3`, Buga 
33`, Kiryło 90+1` - Kopeć 28`, 
Leszczyński 49` (k), Giziński 83`, 
Sułek 90`.
Opolanin - Victoria 5:0
Bramki: Gołociński 3`, Gawron 
38`, 40`, 84` (k), Fliszkiewicz 
44`.
Kryształ - Stal 1:2
Lutnia - Janowianka 4:0
Orion - Polesie 0:2
Hetman - Podlasie 1:2
Włodawianka - Górnik II 1:1
Granica - Unia 0:0

 NASTĘPNA KOLEJKA 
(22/23.08): Powiślak - Opolanin 
(niedz., godz. 16), Victoria - 
Kryształ, Stal - Lutnia, Janowian-
ka - Orion, Polesie - Hetman, 
Podlasie - Granica, Unia - Włoda-
wianka, Górnik II - Orlęta.

M.P.

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Podlasie Biała Podl. 2 6 6:2

Polesie Kock 2 6 4:0

Powiślak Końskowola 2 6 7:4

Stal Kraśnik 2 6 4:2

Włodawianka Wł. 2 4 4:2

Opolanin Opole Lub. 2 3 6:2

Lutnia Piszczac 2 3 4:2

Granica Dorohusk 2 2 2:2

Górnik II Łęczna 2 2 3:3

Unia Hrubieszów 2 1 1:1

Kryształ Werbkowice 2 1 2:3

Janowianka 2 1 1:5

Hetman Żółkiewka 2 1 2:3

Orlęta Łuków 2 0 4:7

Orion Niedrzwica 2 0 1:6

Victoria Żmudź 2 0 1:8

LIGA IV

ORLĘTA ŁUKÓW - POWIŚLAK 
KOŃSKOWOLA 

3:4 (2:1)
Bramki: Piotrowski 3`, Buga 
33`, Kiryło 90` - Kopeć 28`, 
Leszczyński 49` (k), Giziński 
78`, Sułek 88`. 
Orlęta: Strachota - Goławski, 
Przybysz, Szlaski, Jabłoński (70` 
Wałachowski), Soćko, Gajownik, 
Dzido, Buga, Kiryło, Piotrowski 
(65` Żubert).
Powiślak: Bicki - Burczaniuk, 
Mróz, Leszczyński, Banaszek, 
Sułek, Niećko (46` Giziński), 
Przychodzień, Pięta (64` 
Kowalczyk), Chwiszczuk (46` 
Frączek), Kopeć (77` Kamola).
Żółte kartki: Burczaniuk, 
Giziński.
Sędziował: Kawiński (Chełm).

ZDOBĄDŹ BILET ZE 
„WSPÓLNOTĄ”
Dla Czytelników „Wspólnoty 
Puławskiej” mamy trzy bilety, 
które można zdobyć kompletnie 
za darmo. Jak to zrobić?
Wystarczy 20 sierpnia o godz. 
13:00 wysłać wiadomość tekstową 
o treści Alan Czajkowski pod nr 
507 074 748. Trzy najszybsze 
osoby uzyskają wejściówki na galę.

ŚLEDŹ INTERNET
Na stronie www.pulawy.tukli-
kam.pl będziemy informować 
o gali. Pojawi się oficjalny pla-
kat. Zapraszamy do śledzenia 
internetu.

eprasa.pl 78804f179a

http://ligamcf.pl/
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Zako�czy�o si� zgrupowa-
nie sekcji taekwon-do Za-
g�oba. Podopieczni trenera 
Zbigniewa Stoli przez dwa 
tygodnie szlifowali form� 
i rozwijali umiej�tno�ci 
w Zwierzy�cu. Obóz 
zwie�czy�y egzaminy na 
wy�sze stopnie.

Oprócz kilkunastoosobowej gru-
py z Zag�oby, do Zwierzy�ca zje-
chali taekwondocy z sekcji z D�bli-
na i Lublina. Wyjazd na Roztocze, 
który w tym roku odbywa� si� 
w dniach 14-26 lipca, to dla ekipy 
prowadzonej przez Zbigniewa Stol� 
trzecie zgrupowanie w tym miejscu. 
- Nocowali�my w internacie Zespo-
�u Szkó� Drzewnych. Mieli�my 
dost�p do du�ej sali gimnastycznej, 
a sam Zwierzyniec i jego okolica to 
idealne miejsce na taki wypad - wy-
ja�nia powody wyboru tej lokaliza-
cji trener sekcji z Zag�oby.

Uczestnicy obozu ��czyli w Zwie-
rzy�cu przyjemne z po�ytecznym. 
- Odbywali�my dwa obowi�zkowe, 
pó�toragodzinne treningi dziennie, 
dodatkowo dla ch�tnych by�y te� 
wieczorne zaj�cia, ale i tak wszy-
scy aktywnie brali w nich udzia�. 
Cz��� �wicze� by�a nieco inna ni� 
zwykle, trenowali�my na pla�y i w 
wodzie, by�y to zaj�cia pod k�tem 

zabawowym, ale mo�na si� by�o 
na nich solidnie zm�czy�. To pod-
nios�o atrakcyjno�� zgrupowania - 
podkre�la Zbigniew Stola. 

Poza treningami, m�odzie� mia-
�a te� okazj� lepiej pozna� Rozto-
cze. Uczestnicy obozu odwiedzili 
Bukow� Gór�, Muzeum Przyrody, 
zabytkowy Browar Zwierzyniecki, 
ZOO w Zamo�ciu, Szczebrzeszyn, 
oraz wzi�li udzia� w sp�ywie kaja-
kowym rzek� Wieprz. Nie zabrak�o 
te� ró�norodnej rywalizacji w kon-
kursach, m.in. malarskim.

Zwie�czeniem zgrupowania 
by�y egzaminy na wy�sze stopnie 

taekwon-do. Z sekcji Zag�oba przed 
takim wyzwaniem stan��o o�mioro 
zawodników. Co warte podkre�le-
nia, kilkoro zawodników zaliczy�o 
awans o dwa stopnie. - Takie sy-
tuacje zdarzaj� si� bardzo rzadko, 
a �wiadczy to o bardzo wysokich 
umiej�tno�ciach trenuj�cych w Za-
g�obie. Udowadniaj� to zreszt� na 
zawodach, w których rywalizuj� 
z zawodnikami z innych sekcji 
w regionie - zaznacza Zbigniew 
Stola, który sam jest posiadaczem 
czwartego dana i czarnego pasa.

dsm

Ośmiu teakwondoków z Zagłoby zdobyło wyższe pasy

Po formę i zdobycie nowych pasów

Treningi na piaszczystej plaży, a nawet w wodzie. Takie urozmaicenia zajęć czekały na zawodniczki i zawodników z sekcji 
taekwon-do z Zagłoby

Aby jednak zdobyć kolejny pas, potrzeba wysokich umiejętności. - W naszej sek-
cji mamy bardzo wysoki poziom wyszkolenia, potwierdziły to wyniki egzaminów, 
na których kilku zawodników awansowało od razu o dwa stopnie do góry, co nie 
zdarza się zbyt często - podkreśla Zbigniew Stola, trener sekcji Zagłoba

ZBIGNIEW STOLA, 
TRENER SEKCJI TAEKWON-DO W 
ZAGŁOBIE:
Część ćwiczeń była nieco inna niż 
zwykle, trenowaliśmy na plaży i w 
wodzie, były to zajęcia pod kątem 
zabawowym, ale można się było 
na nich solidnie zmęczyć. To pod-
niosło atrakcyjność zgrupowania.

Piotr Niewielski - z pasa czerwo-
nego na pas pół czarny
Paweł Kozak - z pół czerwonego 
na pół czarny 
Maciej Lasota - z pół czerwone-
go na pół czarny 
Jakub Zygmaniak - z niebieskie-
go na czerwony

Kacper Czapla - z pół niebieskie-
go na niebieski
Michał Lejwoda - z żółtego na 
pół zielony
Natalia Sochaj - z pół żółtego 
na żółty
Maciej Burek - z pół żółtego na 
żółty

Na plus pierwsz� kolejk� 
pi�karskiej A klasy mog� 
zapisa	 zespo�y Sygna�u 
Chodel i LKS Poniatowa 
Wie�. Powodów do zado-
wolenia nie maj� za to 
kibice Wodniaka Pio-
trawin-�aziska, Bobrów 
Karczmiska i Wilków.

Miłe zaskoczenie

Udan� inauguracj� zaliczy� 
Sygna� Chodel i to pomimo 
kilku os�abie�. - Jestem mile 
zaskoczony tym rezultatem, 
przed meczem taki wynik bra�-
bym w ciemno. Mogli�my ten 
mecz wygra� wy�ej, ale troch� 
zabrak�o skuteczno�ci. Wygrana 
cieszy tym bardziej, �e grali�my 
os�abieni brakiem kontuzjowa-
nych Sergiusza Hermanowskie-
go, Karola Malickiego i Grzego-
rza Króla - podkre�la Piotr Ruta, 
kierownik dru�yny z Chodla. 

Sygnał Chodel - LKS Kowalin 

3:1 (1:1)
Bramki: Poleszak 28`, 75`, 
Ruta 55` (r. kar.) - 42`.
Sygnał: Antol - Czapla, Jan-
czura, Żyszkiewicz, Drzewiecki, 
Winiarski, Gołofit, Czarnocki 
(78` Zarzycki), Zieliński (81` 
Bukowski), Poleszak (86` Gór-
niak), Ruta. 
Sędziował: Chmielik.

Zadowoleni z inauguracji
Pierwszy mecz beniaminka 

z Poniatowej Wsi by� du�� nie-
wiadom�. - W pierwszej po�owie 
mieli�my dwie „setki”, ale nie 
potra� li�my ich wykorzysta�. 
Gola strzelili natomiast go�cie, 
po celnym strzale g�ow� z do�rod-
kowania w pole karne. W drugiej 
po�owie uda�o si� wreszcie tra� � 
do siatki Kamionki, debiutuj�cy 
Pawe� Gorczyca uderzeniem g�ow� 
wykorzysta� podanie od �ukasza 
D�ugosza. Jeste�my zadowoleni 
z takiego wyniku, przed meczem 
braliby�my go w ciemno - mówi 
Przemys�aw Kuchta, obro�ca LZS 
Poniatowa Wie�. 

LKS Poniatowa Wieś - LKS Stróża 

1:1 (0:1)
Bramki: Gorczyca 75` - 30`.
Poniatowa Wieś: Królikowski - 
Rogala, P. Kuchta (46` Szok), G. 
Kuchta, Czapla, Eciak, Długosz, 
Wójtowicz (65` Gorczyca), Nowo-
miejski (68` Zawadzki), Czurysz-
kiewicz, Mazur (85` Szklarz).
Sędziował: Ciastuła. 

Wyniki 1 kolejki A klasy gr. 
Lublin I:
Sygnał Chodel - LKS Kowalin 
3:1
LKS Poniatowa Wieś - LKS 
Stróża 1:1
Ruch Popkowice - Orzeł Urzę-
dów 0:1
Tęcza Kraśnik - GKS Modlibo-
rzyce (przełożony na 26.08)
Pauza: Kamex Polichna

Następna kolejka (22-23.08):
Kamex - Sygnał (g. 15, 23.08), 
Kowalin - Poniatowa Wieś (g. 
16, 23.08), Gościeradów - Stok, 
Orzeł - Potok, Stróża - Popkowice, 
Dzierzkowice - Tęcza. Pauza: 
Modliborzyce

Rozgoryczeni
Od pora�ki sezon rozpocz�� 

Wodnika, cho� spotkanie inaugu-
racyjne dla ekipy trenera Micha�a 
Kusia do naj�atwiejszych nie nale-
�a�o. Zespó� z Piotrawina mierzy� 
si� z czo�owym zespo�em poprzed-
niego sezonu, a dru�yna pojecha�a 
do St��ycy bez trzech wa�nych 
zawodników: Grzegorza Turskiego, 
Kamila Ksi��ka i Konrada Osucha. 
- W pierwszej po�owie powinni�my 
wyj�� na prowadzenie. Mecz by� 
wyrównany, ale mieli�my lepsze 

sytuacje do zdobycia gola ni� ry-
wale. Gospodarze byli lepsi o jedn� 
bramk�, zdobyt� strza�em g�ow� po 
do�rodkowaniu ze sta�ego fragmen-
tu gry. Jeste�my troch� rozgorycze-
ni, bo nie zas�u�yli�my na pora�k� 
- opisuje Kamil Ciostek, zawodnik 
Wodniaka. 

Mazowsze Stężyca - Wodniak 
Piotrawin-Łaziska 

1:0 (0:0)
Bramka: 83`.
Wodniak: Kłak - N. Kołodziejczyk, 
Jaszczyński, Gazda, Rybak, K. 
Kołodziejczyk (85` Kalisz), P. Turski, 
Jaruzel, Skrzypek (75` Ciostek), 
Majdański, Nowak (70` Lasota).
Sędziował: Czubiel.

Bez zgrania i skuteczności
Od falstartu rozgrywki rozpocz�li 

zawodnicy klubu z Karczmisk, czyli 
zespó�, który powsta� z po��czenia 
Bobrów Karczmiska i KS Zaborze. 
Inauguracja zako�czy�a si� pora�k� 
0:6. - W pierwszej po�owie stwarza-
li�my sobie sytuacje do strzelenia 
gola, ale ich nie wykorzystali�my. 
Pope�nili�my za to jeden b��d przy 
rzucie ro�nym dla rywali, który 
sko�czy� si� strat� bramki. Na po-
cz�tku drugiej cz��ci mieli�my dwie 
dogodne okazje do wyrównania, 
ale znów zabrak�o skuteczno�ci. 
Rywale z kolei zagrali z kontry i to 
przynios�o im kolejne gole. Zabra-
k�o nam zgrania, mieli�my ma�o 
zawodników na tym meczu, jednak 
b�dzie ju� tylko lepiej - mówi Mi-

cha� Nowaczek, zawodnik i prezes 
Bobrów Karczmiska. 

KS Drzewce - Bobry Karczmiska 

6:0 (1:0)
Bramki: 20`, 50`, 65`, 80`, 84`.
Bobry: Gajda (85` Górecki) - 
Nowaczek, Kucharczyk, Madejek, 
Majewski, Wojtalik, Kluziak, 
Ścibior, Olejarz, Kuś (80` Gałecki), 
Mirosław. 
Sędziował: Kuźniak. 

Festiwal strzelecki w Wilkowie
A� osiem goli zobaczyli 

w niedziel� kibice zgromadze-
ni na stadionie Wilków. Ci na 
inauguracj� ulegli po emocjo-
nuj�cym widowisku Amatorowi 
Rososz-Leopoldów 3:5. W tym 
spotkaniu ekipa z Wilkowa mu-
sia�a radzi� sobie bez swojego 
trenera, Roberta Krupy. Jego 
obowi�zki w niedziel� prze-
j�� kierownik zespo�u, Marek 
Daczka. Ten zapytany o podsu-
mowanie spotkania ucina krót-
ko: - Bez komentarza.

Wilki Wilków - Amator Rososz-
-Leopoldów 

3:5 (0:1)
Bramki dla Wilków: Banaś 
56`, 87`, Gazda 90`. 
Wilki: Rakowski - Sak, Grądziel, 
Ł. Czarnota, S. Daczka (46` 
A. Daczka), J. Czarnota (46` 
Misztal), Gazda, Bielenny (60` 
Bochra), Fijałkowski, Kawałek 
(67` Kulig), Banaś. 

Wyniki 1 kolejki A klasy gr. 
Lublin II:

Mazowsze Stężyca - Wodniak 
Piotrawin-Łaziska 1:0
Wilki Wilków - Amator Rososz-
-Leopoldów 3:5
KS Drzewce - Bobry Karczmiska 6:0
Żyrzyniak Żyrzyn - Cisy Nałęczów 0:2
Wawel Wąwolnica - Garbarnia 
Kurów 0:2
Orlęta Dęblin - KS Góra Puławska 
(przeniesiony na 16.09)

Następna kolejka (22-23.08):
Amator - Wodniak (g. 17, 22.08), 
Bobry - Żyrzyniak (g. 11, 22.08), 
Wilki - Drzewce (g. 17, 23.08), Het-
man - Mazowsze, Góra Puławska 
- Serokomla, Garbarnia - Orlęta, 
Cisy - Wawel.

dsm

Wystartowała A klasa!

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Drzewce 1 3 6-0

Amator 1 3 5-3

Garbarnia 1 3 2-0

Cisy 1 3 2-0

Mazowsze 1 3 1-0

Hetman 1 1 2-2

Serokomla 1 1 2-2

Orlęta 0 0 0-0

Góra Puławska 0 0 0-0

Wodniak 1 0 0-1

Wilki 1 0 3-5

Żyrzyniak 1 0 0-2

Wawel 1 0 0-2

Bobry 1 0 0-6

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Dzierzkowice 1 3 5-1

Sygnał 1 3 3-1

Orzeł 1 3 1-0

Poniatowa Wieś 1 1 1-1

Potok Wielki 1 1 1-1

Stok 1 1 1-1

Stróża 1 1 1-1

Tęcza 0 0 0-0

Kamex 0 0 0-0

Modliborzyce 0 0 0-0

Ruch 1 0 0-1

Kowalin 1 0 1-3

Gościeradów 1 0 1-5

ZAWODNICY SEKCJI ZAGŁOBA, KTÓRZY PRZYSTĄPILI DO 
EGZAMINU NA WYŻSZY STOPIEŃ:

eprasa.pl 78804f179a
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S P O R T

Stal Poniatowa wci�� 
na czele lubelskiej klasy 
okr�gowej. Zawodnicy 
trenera Konrada Go��-
biowskiego ograli w so-
bot� na wyje
dzie Tajfun 
Ostrów Lubelski 2:0 
i umocnili si� na pozycji 
lidera tabeli.

Kluczowa lewa fl anka

Pocz�tek meczu nale�a� do 
gospodarzy, którzy cz��ciej utrzy-
mywali si� przy pi�ce i próbowali 
zagra�a� bramce strze�onej przez 
Daniela Pi�ata. Przyjezdni ogra-
niczali si� do wyprowadzania 
kontrataków, wraz z up�ywem 
minut robili to coraz �mielej. 

Taka taktyka op�aci�a si�, bo-
wiem w 35 minucie gry, po in-
dywidualnej akcji na lewej � an-
ce Rafa�a Kucharczyka, na list� 
strzelców wpisa� si� Sylwester Pa-
rada. Napastnik Stali wyko�czy� 
p�askie podanie Kucharczyka, 
oddaj�c strza� z odleg�o�ci kilku 
metrów.

Cierpliwość popłaca
W drugiej cz��ci meczu przy-

jezdni konsekwentnie realizowa-
li swoje za�o�enia, czekaj�c na 
kolejne okazje do kontrataków. 
Zespó� z Ostrowa Lubelskiego 
próbowa� z kolei wyrówna�, ale 

zwykle akcje gospodarzy ko�czy-
�y si� na defensywie Stali.

Cierpliwo�� poniatowian zo-
sta�a im wynagrodzona w 85 
minucie, kiedy to dynamiczn� 
akcj� lew� stron� przeprowadzi� 
Micha� Radziejewski, który wy�o-
�y� pi�k� na pi�ty metr Mateuszo-
wi Siekierce. 19-letni napastnik 
uderzeniem z bliskiej odleg�o�ci 
ustali� wynik meczu.

- Zawsze ci��ko mi si� gra�o na 
tym ma�ym, nierównym boisku. 
Trudno by�o o atak pozycyjny, 
by�o za to du�o walki i grania 
d�ugimi podaniami. Mieli�my 
swoje szanse i je wykorzystali-

�my, z czym jeszcze w poprzed-
niej rundzie mieli�my spore 
problemy - podsumowuje Konrad 
Go��biowski, trener Stali Ponia-
towa. 

TERAZ PUCHAR POLSKI
Przed ekipą Stali mecz I rundy 
Pucharu Polski na szczeblu 
LZPN. W środę o godz. 17 
poniatowianie podejmą na 
własnym terenie Wisłę II 
Puławy. - Nie powiem, że trak-
tujemy to spotkanie ulgowo, 
ale w starciu z Wisłą swoją 
szansę otrzymają zawodnicy, 
którzy w meczach ligowych 
grają mniej, również ze wzglę-
du na fakt, że w środę kilku 

graczy nie będzie mogło nam 
pomóc, z uwagi na obowią-
zki zawodowe - zapowiada 
Konrad Gołębiowski, szkole-
niowiec „Stalówki”. 

Tajfun Ostrów Lubelski - Stal 
Poniatowa 

0:2 (0:1)
Bramki: Parada 35, Siekierka 
85`.
Tajfun: Witkowski - Budzyński, 
Czerniak, Maleszyk (85` Bu-
dzyński), Fiutka, M.Borówka, 
Polikowski, Maleszyk (65` 
K.Borówka), Marzęda (70` 
Sypniewski), Czarnecki (78` 
Golda), Czubacki.

Stal: Piłat - Iwaszko, D. Wojni-
cki, Orzeł, Pyć (65` Frączek), 
Kucharczyk (65` Pikuła), 
Miazga, Radziejewski, Parada 
(85` Kruk), Strug, Wyroślak 
(80` Siekierka).
Sędziował: M. Bancerz.

Wyniki 2 kolejki lubelskiej 
klasy okręgowej:
Tajfun Ostrów Lubelski - Stal 
Poniatowa 0:2
Orły Kazimierz Dolny - Wisła II 
Puławy 2:2
GKS Niemce - Unia Wilkołaz 2:0
Granit Bychawa - LZS Wierzcho-
wiska 4:0
Ruch Ryki - Płomień Trzydnik 
Duży 3:3
Perła Borzechów - POM Iskra 
Piotrowice 1:2
Iskra Krzemień - KS Dąbrowica 
0:1
Piaskovia Piaski - Tęcza Bełżyce 
2:1
Następna kolejka (22-23.08):
Stal - Iskra (g. 17, 23.08), 
Tęcza - Granit, Unia - Piaskovia, 

Dąbrowica - Niemce, Piotrowice 
- Tajfun, Płomień - Perła, Wisła II 
- Ruch, Wierzchowiska - Orły

dsm

Piłka nożna - lubelska klasa okręgowa

„Stalówka” utrzymała lidera!

Trener Konrad Gołębiowski miał nosa. Wynik spotkania golem w 85 minucie gry 
ustalił, wprowadzony chwilę wcześniej na boisko Mateusz Siekierka (na zdj. w 
żółto-niebieskiej koszulce)

Za Stalą do Ostrowa Lubelskiego przyjechała liczna grupa fanów klubu z Poniatowej. Po meczu zawodnicy „Stalówki” 
podziękowali kibicom za wsparcie i głośny doping

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Stal 2 6 5-0

Piotrowice 2 6 5-3

Granit 2 4 6-2

Piaskovia 2 4 4-3

Wisła II 2 4 6-4

Płomień 2 4 5-4

Tajfun 2 3 3-4

Niemce 1 3 2-0

Dąbrowica 2 3 3-3

Krzemień 2 1 1-2

Unia 2 1 1-3

Ruch 2 1 5-6

Orły 2 1 3-4

Tęcza 1 0 1-2

Perła 2 0 1-5

Wierzchowiska 2 0 2-8

Kapitalny wynik w pierw-
szym meczu przed w�asn� 
publiczno�ci� w bie��cym 
sezonie zanotowali zawod-
nicy Opolanina Opole Lu-
belskie. Fliszkiewicz i spó�-
ka rozbili Victori� 
mud
 
5:0, a hat-trickiem popisa� 
si� Damian Gawron.

Zawodnicy Opolanina zacz�li 
z wysokiego „C”, otwieraj�c wynik 
rywalizacji ju� w 3 minucie gry. 
Gola na 1:0 �adnym technicznym 
uderzeniem woleja z odleg�o�ci kil-
kunastu metrów zdoby� Mariusz 
Go�oci�ski.

W kolejnych minutach gra by�a 
wyrównana. Go�cie próbowali zna-
le	� sposób na defensyw� Opolani-
na, ale podopieczni Jaros�awa Pa-
cholarza byli wystarczaj�co dobrze 
zorganizowani, by nie dopu�ci� ich 
do wypracowania sobie klarownej 
sytuacji. Gospodarze z kolei co jaki� 
czas kontrowali, ale równie� brako-
wa�o im skuteczno�ci w decyduj�-
cych momentach.

Tak by�o do 38 minuty. Wtedy 
to opolanie podwy�szyli na 2:0, za 
spraw� tra� enia Damiana Gawro-
na, który pokona� golkipera przy-
jezdnych mocnym strza�em z pola 
karnego w d�ugi róg bramki. Ten 
sam zawodnik uderza� kilkadzie-

si�t sekund pó	niej, ale tym razem 
bramkarz jeszcze zdo�a� popisa� si� 
skuteczn� interwencj�. 

Jeszcze, poniewa� za minut� gol-
kiper Victorii w ko�cu skapitulowa� 
po raz trzeci. Bramkarz co prawda 
zdo�a� odbi� mocny strza� Go�oci�-
skiego, ale pi�ka tra� �a wprost do 
Gawrona, który z bliskiej odleg�o�ci 
wpakowa� futbolówk� do bramki 
przyjezdnych.

Nie by� to koniec emocji w pierw-
szej po�owie, bowiem na dwie mi-
nuty przed przerw� wynik na 4:0 
podwy�szy� Andrzej Fliszkiewicz, 
precyzyjnym strza�em z pierwszej 
pi�ki wykorzystuj�c podanie od Go-
�oci�skiego. 

W drugiej cz��ci gospodarze 
skupili si� na defensywie i wycze-

kiwaniu na okazje do kontrataków. 
Uda�o si� w 84 minucie, kiedy to po 
jednym z takich ataków do�rodko-
wanie w pole karne r�k� blokowa� 
obro�ca Victorii. Rzut karny pewnie 
wykorzysta� Gawron, który tym sa-
mym skompletowa� hat-tricka. 

- Wa�ny by� pierwszy gol, który 
ustawi� mecz. Po nim cofn�li�my 
si�, przetrzymali�my atak rywali i w 
odpowiednim momencie wypro-
wadzili�my kilka gro	nych kontr. 
Przy 4:0 przeciwnik nie by� w sta-
nie si� podnie��. W drugiej cz��ci 
kontrolowali�my gr�, starali�my si� 
zachowa� czyste konto i jeszcze co� 
strzeli�, by morale po tym meczu 
podskoczy�o. Wygrali�my zas�u�enie 
- podsumowuje Jaros�aw Pacholarz, 
trener Opolanina.

Opolanin Opole Lubelskie - Victoria 
Żmudź

 5:0 (4:0)
Bramki: Gołociński 3 ,̀ Gawron 38 ,̀ 
39 ,̀ 84 ,̀ Fliszkiewicz 44 .̀ 
Opolanin: Adamczyk - Kowalski, 
Nowak, Górniak, Jakóbczyk, Gawron, 
Knap (60` Korecki), Dajos (78 
Gasiński), Rożek (69` Bakalarz), 
Fliszkiewicz, Gołociński (84` 
Pacholarz). 
Sędziował: Kluk. 

Wyniki 2 kolejki IV ligi, gr. 

lubelska:

Opolanin Opole Lubelskie - Victo-
ria Żmudź 5:0
Orlęta Łuków - Powiślak Końsko-
wola 3:4
Kryształ Werbkowice - Stal Kraśnik 

1:2
Lutnia Piszczac - Janowianka 
Janów Lubelski 4:0
Orion Niedrzwica - Polesie Kock 
0:2
Hetman Żółkiewka - Podlasie Biała 
Podlaska 1:2
Granica Dorohusk - Unia Hrubie-
szów 0:0
Włodawianka Włodawa - Górnik II 
Łęczna 1:1
Następna kolejka (22-23.08):

Powiślak - Opolanin (g. 16, 23.08), 
Górnik II - Orlęta, Unia - Włoda-
wianka, Podlasie - Granica, Polesie 
- Hetman, Janowianka - Orion, Stal 
- Lutnia, Victoria - Kryształ.

Dominik Smaga�a

Piłka nożna - IV liga

Wspaniała wiktoria nad Victorią

Gospodarzom dużo pewności dodawały poczynania w środku pola doświadczo-
nego Andrzeja Fliszkiewicza. Pomocnik również wpisał się na listę strzelców, 
zdobywając gola na 4:0

Rozbiliście Vic-

torię, Pan strze-

lił trzy gole, ale 

widziałem, że 

była ochota na 

kolejne trafienia.

Ochota mo�e by�a, ale mog�em le-
piej zachowa� si� w sytuacji w ko�-
cówce i poda� do kolegi, który 
nabiega� w pole karne. Gole ciesz�, 
ale wa�niejsze by�o zwyci�stwo 
dru�yny po pora�ce w Kra�niku. 
Pokazali�my, �e potra� my si� pod-
nie�� i jeste�my naprawd� silnym 

zespo�em. 

Czym zaskoczyliście rywali? 

Dobr� organizacj� w obronie i wy-
prowadzaniem szybkich kontr. 
Przeciwnik zagra�a� nam jedynie 
w sta�ych fragmentach gry, jednak 
naszej defensywie uda�o si� zagra� 
skutecznie. 

Imponowaliście szczególnie 

łatwością w stwarzaniu sobie 

sytuacji bramkowych.

Okazji do strzelenia gola rzeczywi-
�cie by�o sporo. Wykazali�my si� te� 

niez�� skuteczno�ci�, czego zabrak�o 
nam w Kra�niku. Ci��kie treningi 
przynosz� owoce. 

Wygraliście 5:0, mimo że na 

boisku nie było kilku ważnych 

graczy.

My�l�, �e mamy bardzo wyrówna-
n� kadr� i ka�dy zawodnik, który 
wchodzi na boisko wnosi do zespo-
�u jako��. Dzi�ki temu mo�emy by� 
równorz�dnym rywalem z ka�dym 
w tej lidze, walczymy o pierwsz� 
pi�tk�. 

t

w

ROZMOWA Z DAMIANEM GAWRONEM, POMOCNIKIEM OPOLANINA OPOLE LUBELSKIE:

Nazwa zespołu Mecze Punkty Bramki

Podlasie 2 6 6-2

Polesie 2 6 4-0

Powiślak 2 6 7-4

Stal 2 6 4-2

Włodawianka 2 4 4-2

Opolanin 2 3 6-2

Lutnia 2 3 4-2

Granica 2 2 2-2

Górnik II 2 2 3-3

Unia 2 2 1-1

Kryształ 2 1 2-3

Janowianka 2 1 1-5

Hetman 2 1 2-3

Orlęta 2 0 4-7

Orion 2 0 1-6

Victoria 2 0 1-8
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W kolejnych miejscowo�-
ciach gminy Ko�skowola 
odbywaj� si� spotkania do-
tycz�ce planów rozbudowy 
zak�adów Pini Beef. Ca�y 
czas trwa równie� nabór 
cz�onków do Stowarzy-
szenia „Zielone Powi�le” 
i zbiórka podpisów pod 
referendum. Jego inicjato-
rzy zak�adaj�, �e niezb�dne 
poparcie uzyskaj� w ci�gu 
najbli�szych kilku dni.

W gminie Ko�skowola sprawa 
rozbudowy zak�adu Pini Beef nadal 
budzi mnóstwo emocji. Trzy tygo-
dnie temu pierwsze spotkanie w tej 
kwestii zorganizowali przedstawicie-
le Stowarzyszenia „Zielone Powi�le”. 
Zawi�za�o si� ono w�a�nie ze wzgl�-
du na plany Pinii Beef. Chodzi o za-
miary wybudowania w Ko�skowoli 
zak�adu przetwórstwa odpadów po-
ubojowych i w dalszej perspektywie 
biogazowni. Mieszka�cy boj� si� 
z kolei, �e oba przedsi�wzi�cia nega-
tywnie odbij� si� na �rodowisku i na 
nich samych.

- Boimy si� zwi�kszonego ruchu 
pojazdów dowo��cych byd�o do 
zak�adu, brzydkiego zapachu, który 
mo�e towarzyszy� przysz�ym in-
westycjom i degradacji �rodowiska 
- mówi�. 

Przedstawiciele stowarzyszenia 
podpieraj� si� równie� przyk�adami 
z Kutna, gdzie � rma Pini ma trzy 
du�e zak�ady zajmuj�ce si� prze-
twórstwem mi�sa. - Tam problem 
fetoru i innych uci��liwo�ci nie jest 
ju� nawet miejski, ale mi�dzypowia-
towy - t�umacz�. 

W tej chwili przedstawiciele 
stowarzyszenia przeprowadzaj� 
spotkania w miejscowo�ciach wcho-
dz�cych w sk�ad gminy. Informuj� 
o planach Pini, dzia�aniach gminy, 
swoich obawach i zbieraj� kolejnych 
cz�onków organizacji. - W tej chwili 
w stowarzyszeniu jest ok. 80 osób 
- mówi Rados�aw Barzenc, prezes 
„Zielonego Powi�la”. 

Zamierzeniem przedstawicieli 
stowarzyszenia jest równie� dopro-
wadzenie do referendum w sprawie 

planów Pini. 
- Chcemy, �eby ka�dy z nas móg� 

si� wypowiedzie� w dwóch tema-
tach: czy jest pani/pan za wpro-
wadzeniem zakazu lokowania na 
terenie gminy zak�adów przetwarza-
j�cych odpady poubojowe i czy jest 
pan/pani za lokowaniem na terenie 
gminy Ko�skowola biogazowni 
o mocy przekraczaj�cej 0,1 MW - 
mówi� Rados�aw Barzenc.

3 sierpnia grupa mieszka�ców 
z�o�y�a w gminie formalny wniosek 
o przeprowadzenie referendum.

- Pismo wp�yn��o - potwierdza 
Stanis�aw Go��biowski, wójt Ko�-
skowoli. �eby wniosek o przepro-
wadzenie referendum móg� w ogó-
le zosta� rozpatrzony przez Rad� 
Gminy, musi go poprze� 10 proc. 
uprawnionych do g�osowania, czyli 

ok. 800 osób. Zbieranie podpisów 
pod wnioskiem ju� trwa.

- W tej chwili trudno powiedzie�, 
ilu mieszka�ców ju� go popar�o, bo 
podpisy zbiera wiele osób - mówi 
Rados�aw Barzenc. 

Dodaje jednak, �e przedstawiciele 
stowarzyszenia chc� t� spraw� za�a-
twi� jak najszybciej. 

- Chcemy zaproponowa�, by� 
mo�e ju� na najbli�szej sesji, �eby 
referendum zosta�o przeprowadzo-
ne razem z jesiennymi wyborami. 
Wówczas uda�oby si� unikn�� zb�d-
nych kosztów - t�umaczy Rados�aw 
Barzenc. 

�eby jednak do niego dosz�o 
swoj� zgod� musz� wyrazi� radni. 
Je�li odmówi� mieszka�cy b�d� mo-
gli odwo�a� si� do s�du.

Agnieszka Kalinowska

Mieszkańcy zbierają podpisy

Jest wniosek 
o referendum

Pierwsze spotkanie informacyjne odbyło się trzy tygodnie temu w Sielcach. Spotkało się z ogromnym zainteresowaniem

Tym razem najprawdopo-
dobniej uda si� rozstrzyg-
n�	 przetarg na odwod-
nienie budynku urz�du 
i na budow� zewn�trznej 
windy. Pod warunkiem 
jednak, �e w najbli�sz� 
�rod� (19 sierpnia) radni 
zdecyduj� si� na do�o�enie 
pieni�dzy do tej inwestycji.

Przedstawiciele gminy kilka ty-
godni temu ju� po raz trzeci og�osili 
przetarg obejmuj�cy m.in. budow� 
windy. Dwa poprzednie post�po-
wania zosta�y uniewa�nione, bo 
warto�� z�o�onych ofert przekracza-
�a kwot�, któr� gmina ma zapisan� 
w bud�ecie na t� inwestycj�. Przed 
og�oszeniem drugiego przetargu 
zosta� wyd�u�ony czas wykonania 
windy i odwodnienia. Okaza�o si� 
jednak, �e i to nie spowodowa�o 
obni�enia wycen na zapisane w do-

kumentacji prace.
Zbieranie ofert w trzecim przetar-

gu zako�czy�o si� pod koniec lipca. 
Ostatecznych wyników post�powa-
nia jeszcze nie ma, ale przedstawicie-
le gminy zapewniaj�, �e tym razem 
wszystko jest na dobrej drodze. 

- Praktycznie wykonawca zosta� 
wybrany - mówi Stanis�aw Go��-
biowski, wójt Ko�skowoli. - Ale 

z og�oszeniem wyników musimy 
poczeka� do najbli�szej sesji. 

Radni spotkaj� si� ju� w najbli�-
sz� �rod� (19 sierpnia). - Najlepsza 
oferta przekracza nieznacznie kwo-
t� zabezpieczon� w bud�ecie na 
t� inwestycj�. �eby wi�c przetarg 
rozstrzygn�� radni musz� dokona� 
zmian w bud�ecie. G�osowanie 
w tej sprawie mamy zaplanowane 

na najbli�szej sesji - t�umaczy wójt 
Ko�skowoli. 

W�adze gminy zak�adaj�, �e 
w �rod� wszystko si� ju� wyja�ni 
i wykonawca szybko zabierze si� 
do pracy. - Chcia�bym, �eby jesz-
cze w tym roku zosta�a wykonana 
pierwsza cz��� przetargu, czyli 
odwodnienie urz�du. Na budow� 
windy wykonawca b�dzie mia� czas 
do kwietnia przysz�ego roku - mówi 
Stanis�aw Go��biowski. 

Wed�ug projektu winda powsta-
nie od frontowej strony budynku 
gminy, czyli od ul. Po�owskiej. 
B�dzie to d	wig zewn�trzny i przy 
jej pomocy wszyscy potrzebuj�cy 
interesanci b�d� si� mogli dosta� na 
wszystkie kondygnacje gminnego 
budynku. W tej chwili osoby z prob-
lemami w chodzeniu maj� do dys-
pozycji podjazd, ale umo�liwia on 
za�atwienie spraw tylko na parterze 
gmachu.

(kal)

Do trzech razy sztuka?

Winda rusza

Winda została zaplanowana od frontu budynku urzędu

Od ko�ca lipca w Ko�-
skowoli jest o jedn� 
radn� mniej. Mandatu 
zrzek�a si� Aneta Cha-
bros. Wybory uzu-
pe�niaj�ce odb�d� si� 
najprawdopodobniej 
w listopadzie.

Od wyborów samorz�do-
wych nie up�yn�� jeszcze rok, 
a w Ko�skowoli szykuj� si� 
kolejne. 31 lipca Magdalena 
Kuczy�ska, komisarz wyborczy 
w Lublinie, stwierdzi�a wyga�-
ni�cie mandatu jednej z rad-
nych. Mowa o Anecie Chabros, 
która startowa�a z KWW Sta-
nis�awa Go��biowskiego. Rad-
na zdoby�a mandat w okr�gu 
wyborczym nr 14 obejmuj�-
cym Chrz�chówek. Na Anet� 
Chabros zag�osowa�o 55 osób. 

Wyprzedzi�a w walce o mandat 
trzech kontrkandydatów: Mar-
cina J�drzejczaka, Agnieszk� 
Mrozek i Ann� Skruszeniec. 

Zrzeczenie si� przez radn� 
mandatu oznacza, �e Chrz�-
chówku po raz kolejny odb�d� 
si� wybory. W tej chwili nie 
wiadomo jeszcze dok�adnie 
kiedy zostan� przeprowadzo-
ne. - Wst�pnie termin wybo-
rów zosta� wyznaczony na 8 
listopada - poinformowano 
nas w lubelskiej delegaturze 
Krajowego Biura Wyborczego. 
Wcze�niej jednak zarz�dzenie 
o dacie wyborów uzupe�nia-
j�cych musi zosta� podpisane 
przez wojewod� lubelskiego. 
Na razie projekt dokumentu 
nie zosta� jeszcze potwierdzo-
ny przez Wojciecha Wilka.

(kal)

Znowu będą wybory

Gmina bez radnej

Rada Gminy Końskowola zmieni skład. 31 lipca z mandatu zrezygnowała Aneta 
Chabros. Na jej miejsce mieszkańcy wybiorą swojego nowego przedstawiciela

Coroczny kalendarz 
du�ych wydarze� 
w gminie Ko�skowola 
obejmuje trzy g�ówne 
imprezy. 

Na pocz�tku lata mieszka�-
cy bawi� si� na �wi�cie gminy, 
pó	niej na dniach otwartych 
drzwi w Lubelskim O�rodku 
Doradztwa Rolniczego i na 

wi�cie Ró�. 

W tym roku kalendarz du-
�ych wydarze� kulturalnych 
wcale nie zako�czy�y si� na 
lipcowym 
wi�cie Ró�. Okazu-
je si�, �e w Ko�skowoli szykuje 

si� jeszcze jedna bardzo du�a 
impreza. Mowa o tegorocznych 
do�ynkach wojewódzkich,W 
tej chwili wiadomo na pewno, 
�e odb�d� si� one w Ko�sko-
woli 13 wrze�nia. Miejscem 
zabawy b�dzie plac przy LODR. 
W tej chwili trwaj� jeszcze 
ustalenie dotycz�ce ostatecz-
nego programu imprezy. Z góry 
wiadomo jednak, �e zjad� si� 
na ni� parlamentarzy�ci z ca�e-
go regionu i w�adze wszystkich 
szczebli. Oprócz tradycyjnych 
elementów �wi�towaniu b�d� 
towarzyszy� równie� wyst�py 
artystyczne i koncerty.

(kal)

Wielkie dożynki 
w Końskowoli

Do sprzedania jest niewiel-
ka dzia�ka w Starej Wsi i kilka 
skrawków gminnych terenów 
w Ko�skowoli. W obu przypad-
kach przedstawiciele urz�du 
czekaj� na zg�oszenie si� osoby, 
którym przys�uguje prawo pier-
wokupu. W przypadku dzia�ki 

w Starej Wsi to w�a�ciciele po-
sesji, która stoi na gminnym 
terenie. Z kolei w Ko�skowoli 
prawo pierwokupu przys�uguje 
mieszka�com, do posesji któ-
rych przylegaj� przeznaczone 
do sprzeda�y dzia�ki.

(kal)

Gmina sprzedaje

Gmina
Końskowola

S T R O N Ę  R E D A G U J E : 

Agnieszka Kalinowska
kalinowska@24wspolnota.pl 

tel. 691 344 080
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Kazimierz Dolny

W miniony weekend 
w skowieszy�skiej 
stodole ruszy� projekt 
kulturalny Klepisko, 
którego autorami s� 
m�odzi ludzie, pe�ni za-
pa�u i ch�ci do robienia 
czego� ciekawego.

Podczas otwarcia mo�na by�o 
zobaczy� premierowy spektakl 
„Stypa” oparty na lokalnych 
historiach i opowie�ciach, pos�u-
cha� dobrej muzyki i wrzuci� co� 
na z�b. A wszystko w sympatycz-
nym artystyczno-klimacie.

- Aby doprowadzi� do tego 
otwarcia trzeba by�o du�o pracy 
i energii oraz wspania�ych ludzi, 
którzy w tym pomogli. Stworzyli-
�my tu wszystko od zera, toalet�, 
widowni� i szop�. Wyproduko-
wali�my spektakl i dogadali�my 
si� z lud	mi, którzy nie bior� za 
swoje dzia�ania ani z�otówki. We 
wrze�niu planujemy 2-3 wyda-
rzenia, ponowny pokaz spektaklu 
Stypa oraz wizyt� dwóch grup 
improwizatorów. W pa	dzierniku 
pewnie jaki� koncert i zamykamy 
na zim�, bo nie mamy na ocie-
plenie stodo�y. Chcemy to zrobi� 
w przysz�ym roku. Docelowo 
chcemy, �eby to by�o miejsce kul-
turalne nie tylko na mapie nasze-
go region, ale na ca�y kraj - mówi 
Jan Tu	nik, dyrektor artystyczny 
Klepiska.

WA

Klepisko w Skowieszynku o� cjalnie otwarte

Publiczność dość licznie zasiadła na zbudowanej w kilka tygodni widowni
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ANNA PELC, 
SCENOGRAF KLEPISKA:

Przy okazji tego projektu 
chcieliśmy sprawdzić, ile można 
wypracować płacą własnych rąk.
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ANNA PELC
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JAN TUŹNIK, 
DYREKTOR ARTYSTYCZNY 
KLEPISKA:

Chcemy zostać zauważeni na 
kulturalnej mapie Polski.
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ANDRZEJ PISULA, 
BURMISTRZ KAZIMIERZA DOLNEGO: 

Bardzo ciekawa inicjatywa, pokazu-
jąca, że mieszkańcy chcą coś robić i 
promować swoje miejscowości. Mam 
nadzieję, że wkrótce podobne pomy-
sły pojawią się w innych wioskach.
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AANDRZEJ PISULA
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Dowodem na to czy impreza się udała może być fakt, czy publiczność miała 
ochotę wstać z miejsc

Fo
t.W

A

Poczucie humoru można było zobaczyć nawet tam, gdzie się tego nikt nie 
spodziewał

Fo
t.W

A

W Wi�le jest coraz 
mniej wody. Je�li upa�y 
si� utrzymaj�, to statki 
w ogóle mog� przesta	 
p�ywa	.

- Jeszcze jako� dajemy rad�. 
P�ywaj� mniejsze statki, ale 
je�li upa�y si� utrzymaj� i po-
ziom wody obni�y si� o kolejne 
5-10 centymetrów, to �adna 
jednostka nie b�dzie w stanie 
p�ywa� - wyja�nia Henryk Sko-
czek, w�a�ciciel �eglugi Pasa-
�erskiej w Kazimierzu Dolnym.

Z jednej strony s� problemy 
z p�ywaniem, bo poziom Wis�y 
coraz ni�szy, z drugiej przy ta-
kiej pogodzie zainteresowanie 
turystów te� jest du�o mniej-
sze.

- Je�li mam by� szczery to 
jest to chyba jeden z najgor-

szych sezonów jakie pami�tam. 
Upa�y robi� swoje to praw-
da, druga sprawa jest taka, �e 

w ostatnim latach pojawi�o si� 
troch� nowych atrakcji w mia-
steczku i one „zabieraj�” nam 

klienta - dodaje Skoczek, który 
od wielu lat zajmuje si� „wo�e-
niem” pasa�erów po królowej 
polskich rzek.

Jak podkre�la kazimierski 
armator, pami�ta takie sezony 
kiedy Wis�a by�a jeszcze ni�-
sza, ale mimo to udawa�o si� 
po niej p�ywa�.

- To wszystko zale�y od tego 
jak si� rzeka „u�o�y”, bo cza-
sami nawet przy wy�szych sta-
nach wody mo�e by� problem 
z �eglowaniem, bo nurt nanie-
sie piasek w nieodpowiednim 
miejscu - t�umaczy Skoczek.

Rozwi�zaniem tej sytua-
cji by�oby pog��bienie Wis�y 
i sta�e monitorowanie szlaku 
�eglownego. Wst�pne plany 
w tej sprawie ju� s�, ale jak na 
razie brakuje pieni�dzy na ich 
realizacj�.

WA

Pogoda powoli zaczyna „zabierać” ludziom pracę

Upał utrudnia 
żeglugę statków

Rejs statkiem po Wiśle, zdjęcie na rynku i wejście na zamek - to od lat obowiąz-
kowe punkty podczas zwiedzania Kazimierza Dolnego
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Kazimierski Urz�d Miasta 
jest w trakcie planowania 
i wst�pnej realizacji Punk-
tu Selektywnej Zbiórki 
Odpadów Komunalnych, 
który ma powsta	 przy 
oczyszczalni �cieków w Bo-
chotnicy.

- Zale�y nam na tym, aby punkt 
powsta� do ko�ca bie��cego roku. 
Cz��� kontenerów do niego zosta�a 
zakupiona ju� w zesz�ym roku. Teraz 
chcemy zaj�� si� przygotowaniem 
terenu i podstawowej infrastruktury 

- wyja�nia Krzysztof Wawer, zast�p-
ca burmistrza Kazimierza Dolnego.

Mimo �e gmina posiada doku-
mentacj� projektow�, która wycenia 
koszt budowy punktu na prawie 500 
tysi�cy z�otych, to na razie b�dzie 
on funkcjonowa� w formie tymcza-
sowej, bo gminy na tak� inwestycj� 
nie sta�.

- Punkt Selektywnej Zbiórki Od-
padów Komunalnych jest w gminie 
potrzebny, dlatego decydujemy 
si� na form� tymczasow�, o której 
kszta�cie rozmawiamy z pu�awskim 
starostwem - dodaje Wawer.

WA

Punkt Selektywnej 
Zbiórki ma powstać 
do końca roku

Dzięki otwarciu punktu w gminie starych urządzeń oraz niepotrzebnych mebli 
nie trzeba już będzie wywozić do Puław
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Wojciech Antosz
782 136 063

Gmina
Janowiec

Gmina 
Puławy

Ostatnie posiedzenie 
po��czonych komisji 
Rady Gminy Pu�awy by�o 
d�ugie i burzliwe. Osta-
tecznie nie wszyscy wy-
szli z niego zadowoleni, 
ale z ulg� mog� wst�pnie 
odetchn�	 mieszka�-
cy Sad�owic i stra�acy 
z Góry Pu�awskiej.

G�ównym punktem posiedze-
nia po��czonych komisji Rady 
Gminy Pu�awy by�y zmiany w bu-
d�ecie. Dotyczy�y trzech pism, 
które wp�yn��y do Rady Gminy, 
a zwi�zane by�y z do� nansowa-
niem nowego wozu stra�ackiego 
dla OSP Góra Pu�awska (340 tys 
z�), projektem kanalizacji w Sad�o-
wicach (100 tys z�) i instalacj� pi�-
kochwytów na boisku przy szkole 
w Borowej (14 tys z�). Ostatecznie 
radni zdecydowali si� poprze� 
dwa pierwsze wnioski, ostatni 
nie znalaz� w ich oczach uznania. 
Jednak zanim zapad�y decyzje, na 
sali rozgorza�a gor�ca dyskusja 
pomi�dzy radn� Beat� Bochry - 
która walczy o kanalizacj� w Sad-
�owicach - a wójtem Krzysztofem 
Brzezi�skim.

- Dla mnie jest �mieszne to, �e 
skanalizowanie miejscowo�ci od 

20 lat zamiatane jest pod dywan, 
a pan wychodzi i mówi, �e za te 
same pieni�dze wa�niejszy jest 
wóz. A 150 osób jak chce mie� ka-
nalizacj� to jest nie wa�ne. Czy pan 
sobie kpi z mieszka�ców? - mówi�a 
wyra	nie wzburzona radna.

Wójt Brzezi�ski nie pozosta� jej 
d�u�ny.

- Prosz� mnie nie obra�a�, bo 
mówimy na razie o samochodzie 
i prosz� nie mówi� o zamiataniu 
czegokolwiek pod dywan. Musz� 
si� ustosunkowa� do pani agresyw-

nej wypowiedzi, bo jestem wój-
tem dla wszystkich mieszka�ców 
i jestem za konstruktywnym roz-
wi�zaniem nagl�cych problemów, 
a trzeba pami�ta�, �e jest ich wiele. 

By�a pani cztery lata so�tysem 
w poprzedniej kadencji i nie wi-
dzia�em pani na komisji ani razu, 
a teraz ma pani tyle do powiedze-
nia - zwróci� uwag� Brzezi�ski, któ-
ry by� g�ównym or�downikiem do-
� nansowania nowego wozu, bo jak 
zaznaczy�, szansa na �rodki unijne 
mo�e si� ju� nie powtórzy�. Wójt 

podkre�li� równie�, �eby radna 
liczy�a si� ze s�owami, bo zaczyna 
stosowa� „zero tolerancji” dla s�ów 
niew�a�ciwych i krzywdz�cych jego 
dzia�ania.

Beata Bochra wyja�ni�a, �e do 
tej kadencji so�tysi nie wiedzieli, 
kiedy odbywaj� si� posiedzenia 
komisji i dlatego na nich nie 
bywa�a.

Wi�kszo�� radnych nie mia-
�a w�tpliwo�ci co do tego, �e 
w Sad�owicach kanalizacja jest 
potrzebna, bo sytuacja w tej 
miejscowo�ci jest wyj�tkowa, 
poniewa� dotychczasowa kana-
lizacja, jest w fatalnym stanie, 
a mieszka�cy nie maj� mo�li-
wo�ci wykopania sobie szamb. 
Jedynie radny Ryszard Piaseczny 
nie by� przekonany do pomys�u 
nowej kanalizacji.

- W tej instalacji, która jest, wy-
starczy zasypa� odp�yw i wybiera� 
�cieki, nawet 2 razy dziennie za 
pomoc� szambiarki i problem b�-
dzie rozwi�zany. 

Do takich rzeczy trzeba podcho-
dzi� rzetelnie, a nie mówi� o kata-
stro� e ekologicznej i wymusza� co� 
na radzie - mówi� Piaseczny, które-
go s�owa spotka�y si� z dezaprobat� 
m.in. mieszka�ców Sad�owic, któ-
rzy przybyli na komisj�. 

Na posiedzeniu pojawi� si� rów-
nie� Zbigniew Polak, kierownik 

Grupy Utrzymania i Eksploatacji 
Wodoci�gów i Kanalizacji w gmi-
nie Pu�awy, z którego inicjatywy za-
j�to si� spraw� Sad�owic. Namawia� 
do podj�cia kolejnych negocjacji 
z dotychczasowym w�a�cicielem 
kanalizacji (Instytutem Uprawy 
Nawo�enia i Gleboznawstw), aby 
co� jeszcze od niego dosta�, ale nie 
okre�li� precyzyjnie, co to mia�oby 
by�.

- Problem w Sad�owicach jest i to 
nie ulega w�tpliwo�ciom. My�l�, �e 
zaprojektowanie kanalizacji mo�e 
potrwa� oko�o roku i b�dzie kosz-

towa� oko�o 100 tysi�cy z�otych. 
Sama realizacja to kwota rz�du 1,5 
mln z�otych - wyja�nia� Polak.

Ostatecznie najgorzej posie-
dzenie komisji zako�czy�o si� dla 
mieszka�ców Borowej, którzy do-
magali si� instalacji pi�kochwytów 
na szkolnym boisku, poniewa� lata-
j�ce nad ich g�owami pi�ki s� zagro-
�eniem zarówno dla nich, jak i ich 
domów. Mimo �e w porównaniu 
z dwoma pozosta�ymi propozycja-
mi instalacja pi�kochwytów mia�a 
kosztowa� tylko 14 tysi�cy, to radni 
nie poparli tej zmiany w bud�ecie.

WA

Mieszkańcy Borowej nadal pod ostrzałem piłek

Radna walczy o kanalizację, 
wójt o wóz strażacki

BEATA BOCHRA:
Kanalizacja w 
Sadłowicach powinna być 
priorytetem dla gminy, 
bo jeżeli zawiedzie, to 
właśnie gmina będzie 
płacić wysokie kary.
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ZBIGNIEW POLAK:
Dobry gospodarz, to co po 
sobie zostawia, powinien 
zostawić w jako takim 
stanie. Sytuacja Sadłowic 
pokazuje, że nie zawsze 
tak jest.
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KRZYSZTOF 
BRZEZIŃSKI:
Jestem wójtem wszystkich 
mieszkańców i mam 
świadomość problemów 
jakie są w gminie.
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RYSZARD PIASECZNY:
Wystarczy zasypać odpływ 
i wybierać ścieki, nawet 2 
razy dziennie za pomocą 
szambiarki i problem 
będzie rozwiązany.

Fo
t.W

A

Gmina Janowiec zaprasza 23 
sierpnia (niedziela) na doroczne 
do�ynki gminne, które o godzinie 
13 rozpocznie msza dzi�kczynna 
w ko�ciele para� alnym w Janowcu. 
Po niej kolorowy korowód do�yn-
kowy przejdzie na boisko sportowe, 
gdzie o godzinie 14:30 odb�dzie 
si� o� cjalne otwarcie imprezy. Jak 
co roku oceniane b�d� wie�ce do-
�ynkowe, a ten najlepszy b�dzie ju� 
tradycyjnie reprezentowa� gmin� 
na do�ynkach powiatowych, które 
w tym roku odb�d� si� w W�wolni-
cy. W�ród atrakcji znajd� si� m.in. 
konkurs sprawno�ciowy Rad So�e-
ckich oraz wyst�p Zespo�u Pie�ni 
i Ta�ca Powi�le oraz kapeli Zdzis�a-
wa Kwapi�skiego i zespo�u Korze-
nie z �aguszowa. Ca�o�� zako�czy 
zabawa taneczna, która potrwa do 
pó�nocy, a poprowadzi j� zespó� 
Qatro.

WA

Gmina Janowiec 
zaprasza na dożynki

Swój dożynkowy wieniec tradycyjnie zaprezentuje m.in. Koło Gospodyń Wiejskich z Janowca
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27 wrze�nia w gminie Janowiec 
odb�d� si� wybory uzupe�niaj�ce do 
Rady Gminy. Dotychczasowy radny 
�ukasz Skowyra musia� zrezygnowa� 
z mandatu, poniewa� obj�� stanowi-
sko dyrektora Gminnego O�rodka 
Kultury w Janowcu.

Powo�ana zosta�a ju� 7-osobo-
wa Gminna Komisja Wyborcza, 
w sk�ad której weszli: Gra�yna 
Biernacka - przewodnicz�ca komisji, 
Joanna Mi�sik - zast�pca przewod-
nicz�cego oraz Monika �ucjanek, 
El�bieta D�browska, Halina Dymek, 
Maria D�bicka i Justyna Chechelska-
-Kowalczyk. Natomiast w przysz�ym 
tygodniu dowiemy si�, kto b�dzie 
ubiega� si� o mandat radnego we 
wrze�niowych wyborach.

WA

Kto policzy 
głosy we 
wrześniowych 
wyborach

Pod koniec września dowiemy się, kto 
zajmie miejsce Łukasza Skowyry
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Ju� 29 sierpnia (sobota) 
o godzinie 17 w Brono-
wicach na placu przy 
Ochotniczej Stra�y 
Po�arnej odb�dzie si� 
festyn rodzinny pod 
has�em „Z tradycj� 
w przysz�o�	”. 

Podczas imprezy odb�d� si� 
m.in. pokazy gin�cych zawo-
dów oraz warsztaty, podczas 
których ka�dy b�dzie móg� 
spróbowa� w nich swoich si�. 
Odb�dzie si� równie� wystawa 
przedmiotów, których dawniej 
u�ywa�o si� na wsi. Dzieci b�d� 
mog�y zobaczy� i sprawdzi� na 
w�asnej skórze, jak mo�na si� 
by�o kiedy� bawi� bez interne-
tu i gier komputerowych. Nie 
zabraknie równie� kiermaszu 
r�kodzie�a oraz degustacji lo-
kalnych przysmaków. Dla wy-
trwa�ych b�dzie równie� okazja 
do wspólnej zabawy podczas 
pota�cówki pod chmurk�.

WA

Festyn w 
Bronowicach
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Daniel Krawczyk
793 437 091
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Gmina
Wąwolnica

Dożynki Gminne w Nałęczowie

Przedstawicielki środowisk, które wykonały najpiękniejsze wieńce dożynkowe
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Pierwsze miejsce wśród wieńców dożynkowych zajęło Koło Gospodyń Wiejskich w Bronicach, drugie Stowarzyszenie „Zawsze Czesławice” z Ludwinowa i Strzelc, a 
trzecie Koło Gospodyń Wiejskich w Sadurkach
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Frekwencja na dożynkach dopisała
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Lokalna Grupa Dzia�a-
nia „Zielony Pier�cie�” 
zaprasza mieszka�ców 
gmin: Baranów, Jano-
wiec, Kazimierz Dolny, 
Ko�skowola, Kurów, 
Markuszów, Na��czów, 
Pu�awy, W�wolnica, 
Wojciechów i 
yrzyn 
na spotkania kon-
sultacyjne w sprawie 
przygotowania nowej 
Lokalnej Strategii 
Rozwoju na lata 2016-
2022.

- Spotkania maj� charakter 
otwarty i odb�d� si� w ka�-
dej gminie nale��cej do LGD 
wed�ug ustalonego harmono-
gramu. S� one adresowane do 
wszystkich mieszka�ców, a w 
szczególno�ci do rolników, 
przedsi�biorców, organizacji 
pozarz�dowych, jednostek 
sektora publicznego oraz lo-
kalnych liderów (so�tysów, 
radnych). Program spotka� 
w ka�dej gminie b�dzie taki 
sam - informuj� przedstawicie-
le LGD.

Opinie oraz propozycje dzia-
�a� formu�owane przez uczest-
ników takich spotka� b�d� 
pomocne w identyfikacji prob-
lemów i potrzeb spo�eczno�ci 
lokalnych oraz opracowaniu 
przedsi�wzi�� i konkretnych 
zada� do realizacji w ramach 
Lokalnej Strategii Rozwoju na 
lata 2016-2022

Ze wzgl�dów organizacyj-
nych Lokalna Grupa Dzia�a-
nia prosi osoby zainteresowa-
ne o potwierdzenie udzia�u 
w spotkaniu telefonicznie: 81-
50-16-140 lub mailem: lgd@
zielonypierscien.pl, a tak�e 
w biurze LGD.

HARMONOGRAM 
SPOTKAŃ Z LOKALNYMI 
SPOŁECZNOŚCIAMI
1. 26.08, 16.30-19.30, Ka-
zimierz Dolny, Kazimierski 

Ośrodek Kultury, Promocji 
i Turystyki, ul. Lubelska 12
2. 28.08, 16.30-19.30, Nałę-
czów, Nałęczowski Ośrodek 
Kultury, al. Lipowa 6
3. 01.09, 16.30-19.30, Koń-
skowola, Gminny Ośrodek 
Kultury, ul. Lubelska 93
4. 03.09, 16.30-19.30, Wą-
wolnica, Szkoła Podstawowa 
w Wąwolnicy, ul. Zamkowa 4
5. 04.09, 16.30-19.30, Żyrzyn, 
Gminna Biblioteka Publiczna 
w Żyrzynie, ul. 1000-lecia 29
6. 07.09, 16.30-19.30, Ja-
nowiec, Gminny Ośrodek 
Kultury, Plac Wolności 1
7. 08.09, 16.30-19.30, Marku-
szów, Gminny Dom Kultury, 
ul. Sobieskiego 1
8. 09.09, 16.30-19.30, Kurów, 
Gminny Ośrodek Kultury, ul. 
Kilińskiego 2
9. 10.09, 16.30-19.30, Gołąb, 
Strażnica Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Gołębiu, ul. Pu-
ławska 8
10. 11.09, 16.30-19.30, Góra 
Puławska, Szkoła Podstawo-
wa w Górze Puławskiej, ul. 
Ogrodowa 18
11. 14.09, 16.30-19.30, Woj-
ciechów, Gminny Ośrodek 
Kultury (Wieża Ariańska)
12. 15.09, 16.30-19.30, 
Baranów, Gminne Centrum 
Kultury, ul. Rynek 14

(dk)

Konsultacje Lokalnej Grupy Działania „Zielony Pierścień”

Zdecyduj, 
jak ma wyglądać 
Twój region

W PROGRAMIE 
SPOTKAŃ PORUSZANE 
BĘDĄ NASTĘPUJĄCE 
ZAGADNIENIA:

- analiza mocnych i słabych 
stron oraz szans i zagrożeń 
obszaru LGD

- identyfikacja problemów 
dotyczących obszaru LGD
- cele Lokalnej Strategii 
Rozwoju

- propozycje przedsięwzięć 
i zadań do realizacji w LSR

Gmina Na��czów 
og�osi�a przetarg na 
przebudow� drogi 
prowadz�cej od trasy 
powiatowej Karma-
nowice-Piotrowice do 
placu za dworcem PKP 
w Drzewcach.

Wed�ug w�odarzy Na��czowa 
to strategiczna droga, ��cz�ca 
pó�nocn� i po�udniow� cz��� 
gminy, której moderniza-
cja powinna rozwi�za� m.in. 
problemy z organizacj� ruchu 
w rejonie dworca. Wybór tej 
inwestycji jako priorytetowej 
nie jest przypadkowy. Zwi�-
zane jest to równie� z plano-
wan� przez PKP budow� linii 
kolejowej Dorohusk-Warszawa 
i uruchomieniem szybkiej kolei 
mi�dzy Lublinem a stolic�.

Jednym z elementów jest 
budowa podziemnego przej-
�cia dla pieszych. - Pozwoli to 
na znaczn� popraw� bezpie-

cze�stwa, a tak�e dogodno�� 
doj�cia pasa�erów do odpo-

wiednich peronów. Bior�c pod 
uwag�, jak� pr�dko�� b�d� roz-

wija�y poci�gi w tym miejscu, 
jest to dla nas sprawa prioryte-
towa - dodaje Rumi�ski.

W planach gminy jest tak�e 
budowa w tej okolicy dwóch 
parkingów w systemie „parkuj 
i jed	”. Ide� takich miejsc jest 
zach�cenie kierowców do po-
zostawiania swoich samocho-
dów na specjalnie przeznaczo-
nych do tego celu parkingach 
i przesiadania si� na pojazdy 
komunikacji zbiorowej. 

Przebudow� drogi do placu 
za dworcem gmina sfinansuje 
z w�asnego bud�etu. Jest szan-
sa, �e w przysz�o�ci odzyska 
nawet 85 procent kosztów ze 
�rodków, które b�d� dost�pne 
w nowej perspektywie finanso-
wej Unii Europejskiej.

Przetarg na wykonanie robót 
powinien by� rozstrzygni�ty 
w sierpniu, natomiast termin 
zako�czenia inwestycji jest wy-
znaczony na 31 pa	dziernika.

(dk)

Remont zostanie ukończony jeszcze w tym roku

Przyszłościowa 
inwestycja drogowa

Artur Rumiński, zastępca burmistrza Nałęczowa:
W pobliżu stacji PKP powstał terminal logistyczny. Droga, która do niego 
prowadzi obecnie pozostawia wiele do życzenia. Dzięki inwestycji trasą będą się 
mogły poruszać nawet bardzo ciężkie pojazdy, dowożące i odbierające towary z 
terminalu.
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ZNAJD� 

NAS NA
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Gmina
Wilków
GG
W

Gmina
Karczmiska
GG
K

Gmina
Łaziska
GG
Ł

MASZ TEMAT » ZADZWOŃ 

780 029 979
Marta Pietroń, 

redaktor prowadzący

C O  T A M  W  G M I N I E ?
22

Samolot, kilkana�cie 
wozów stra�ackich 
i ponad setka stra�aków 
zaanga�owanych zosta�a 
do walki z po�arem lasu 
w Nied
wiadzie Du�ej. 
To jeden z najwi�kszych 
po�arów w naszym 
powiecie w ostatnich 
latach.

Las stan�� w p�omieniach 
w tym czasie, gdy w pobliskiej 
Kopaninie Kalisza�skiej prezy-
dent Andrzeja Duda rozmawia� 
z sadownikami. Prawdopodobnie 
kto� zaprószy� ogie�. 

Nierówna walka z żywiołem 
Do Nied	wiady Du�ej �ci�g-

ni�te zosta�y ci��kie samochody 
stra�ackie, które by�y w stanie 
dostarczy� du�e ilo�ci wody. 

- W sumie w akcji uczestniczy-
�o 16 jednostek i 126 stra�aków 
oraz samolot z Radawca, który 
dokona� trzech zrzutów wody 
- podaje asp. Rafa� Dobraczy�-
ski, o� cer prasowy Komendy 
Powiatowej Pa�stwowej Stra�y 
Po�arnej w Opolu Lubelskim. 
Do walki z �ywio�em wezwani 
zostali praktycznie wszyscy stra-
�acy Pa�stwowej Stra�y Po�arnej 
z Opola Lubelskiego oraz jednos-
tki Ochotniczej Stra�acy Po�arnej 
z gmin �aziska, Opole i Poniato-
wa. 

Walka z �ywio�em by�a nie-
samowicie trudna. Stra�akom 
w prowadzeniu dzia�a� nie po-
maga�a wysoka temperatura 
i warunki terenowe. To by� dla 
nich ogromny wysi�ek. - Trudny 
by� dojazd do miejsca, w którym 
by� ogie�, z uwagi na piaszczy-
ste drogi. Musieli�my te� usu-
n�� troch� drzew, aby wjecha� 
- opowiadaj� stra�acy. Pomimo 
przeciwno�ci w ko�cu uda�o si� 
opanowa� ogie�. Niestety bilans 
jest smutny. �ywio� zniszczy� 7 
hektarów m�odego lasu sosnowe-
go. Straty oszacowane zosta�y na 
300 tys. z�. Do walki z �ywio�em 
u�yto tysi�cy litrów wody. Akcja 
trwa�a sze�� godzin. - Nasze dzia-
�ania polega�y na przelewaniu 
i przekopywaniu pogorzeliska. Po 
zako�czeniu akcji dwie jednostki 
pozosta�y na miejscu, aby dozo-
rowa� pogorzelisko - dodaje Do-
braczy�ski. 

Myśl, co robisz
Tylko od pocz�tku tego roku 

na terenie powiatu opolskiego 
dosz�o do 255 po�arów, z czego 
25 to po�ary lasów. 

Utrzymuj�ce si� od dwóch 

tygodni afryka�skie upa�y spo-
wodowa�y, �e �ció�ka w lesie 
wysch�a jak pieprz. Le�nicy 
przyznaj�, �e zagro�enie po-
�arowe jest du�e. W lasach 
obowi�zuje najwy�szy stopie� 
zagro�enia po�arowego. - Ale 
nie ma jeszcze potrzeby wpro-
wadzania ca�kowitego zakazu 
wst�pu do lasów. Miejmy na-
dziej�, �e deszcz spadnie i u nas 
- zapewnia� nas kilka dni temu 
Miros�aw Mach, nadle�niczy 
Nadle�nictwa Kra�nik. 

Le�nicy, podobnie jak i stra-
�acy, apeluj� do wszystkich, 
którzy odwiedzaj� lasy o za-
chowanie zdrowego rozs�dku 
i ostro�ne obchodzenie si� 
z ogniem. - Czasami cz�owiek 
nie zdaje sobie sprawy, �e wy-
rzucenie niedopa�ka papierosa 
mo�e spowodowa� bardzo du�e 
straty. Najgorsze jest to, �e kto� 
hoduje las przez ile� lat, a kto� 

inny zniszczy jego wieloletni 
trud jednym niedopa�kiem - 
mówi Waldemar Ciba, rzecznik 
Nadle�nictwa Kra�nik.

Agnieszka Ciekot

Strażacy i leśnicy apelują o zachowanie w lesie zdrowego rozsądku

7 hektarów poszło z dymem

Ogień zniszczył 7 ha sosnowego lasu w Niedźwiadzie Dużej
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Dym widoczny był z odległości kilku kilometrów
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ASP.RAFAŁ DOBRACZYŃSKI, 
RZECZNIK KP PSP W 
OPOLU LUB.:
W akcji uczestniczyło 16 
jednostek i 126 strażaków 
oraz samolot z Radawca, 
który dokonał trzech zrzutów 
wody
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MIROSŁAW MACH,
NADLEŚNICZY 
NADLEŚNICTWA KRAŚNIK:
Nie ma jeszcze 
potrzeby wprowadzania 
całkowitego zakazu 
wstępu do lasów. Miejmy 
nadzieję, że deszcz 
spadnie i u nas
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Mieszkaj� w bardzo okaza�ych domach. Na kontach maj� po kilkadziesi�t tysi�cy z�otych. A w gara�ach 
nawet po trzy samochody i ci�gniki rolnicze. Zobacz, jakich maj�tków dorobili si� radni z gminy �aziska. 

AC

Co radny ma w portfelu i garażu?

IMIĘ I NAZWISKO 
RADNEGO PIENIĄDZE NIERUCHOMOŚCI POJAZDY

BINIĘDA AGNIESZKA 65 TYS. ZŁ, WSPÓLNOŚĆ MAJĄTKOWA DOM 200 M2, GOSPODARSTWO 4,10 HA, PRZECHOWALNIA OWO-
CÓW, BUDYNEK GOSPODARCZY

VOLKSWAGEN PASSAT, DAEWOO LANOS, CIĄGNIK URSUS C 
335 M, OPRYSKIWACZ LOCHMANN

BŁAŻEJEWSKI 
JAROSŁAW 20 TYS. ZŁ DOM 200 M2, GOSPODARSTWO 7,12 HA, STODOŁA, PRZECHOWAL-

NIA OWOCÓW I WARZYW, GARAŻE 2 CIĄGNIKI USRUS C 330 I C 360

GAZDA MARCIN

25 TYS. ZŁ WŁASNOŚĆ, 20 TYS. ZŁ KREDY-
TY: 2 POMOSTOWE - DO SPŁATY 98,5 TYS. 
ZŁ; 2 OBROTOWE - DO SPŁATY 165 TYS. 
ZŁ; KLĘSKOWY - DO SPŁATY 60 TYS.ZŁ – 
WŁASNOŚĆ ŻONY

DOM 300 M2, GOSPODARSTWO 25,5 HA, PRZECHOWALNIA OWO-
CÓW I WARZYW, CHŁODNIA, BUDYNKI GOSPODARCZE

RENAULT MIDLINER, CIĄGNIK LANDINI MISTRAL, PEUGEOT 
307, FORD KURAGA, CIĄGNIK SIODŁOWY SCANIA 114, 
SAMOCHÓD CIĘŻAROWY CITROEN JUMPER, CIĄGNIK 
ROLNICZY MCCORNIK, CIĄGNIK FERGUSON 3625S, 2 
OPRYSKIWACZE SADOWNICZE AGROLA

GRZĘDA KAROL
54 TYS. ZŁ KREDYTY: KLĘSKOWY - DO 
SPŁATY 25 TYS. ZŁ; POMOSTOWY - DO 
SPŁATY OK. 111 TYS. ZŁ

DOM 80 M2, GOSPODARSTWO 12,90 HA, BUDYNEK MIESZKALNY, 
CHLEWNIA, BUDYNEK GOSPODARCZY, STODOŁA OPRYSKIWACZ VENTO

JAŚKOWSKI DARIUSZ
8 TYS. ZŁ KREDYTY - TZW. MROZOWY - DO 
SPŁATY 6 TYS. ZŁ; KONSUMPCYJNY - DO 
SPŁATY 56 TYS. ZŁ

DOM 200 M2, GOSPODARSTWO 8,6 HA, BUDYNEK MIESZKALNY 
PIĘTROWY, STODOŁA, OBORA, GARAŻ I BUDYNEK GOSPODARCZY 
MUROWANY

RENAULT MAGNUM CAE, IVECO 3512, DAF, CIĄGNIK 
ROLNICZY DEUTZ AGROCIL

KOŁODZIEJCZYK 
HENRYK

OK. 50 TYS. ZŁ LEASING NA SAMOCHÓD 
OPEL ASTRA GTC - DO SPŁATY 42,5 TYS. ZŁ

DOM 170 M2 (WŁASNOŚĆ ŻONY), GOSPODARSTWO 10,5 HA, 
STODOŁA DREWNIANA, PRZECHOWALNIA OWOCÓW I WARZYW, 
BUDYNEK GOSPODARCZY

3 OPLE ASTRA, CIĄGNIK ROLNICZY URSUS, OPRYSKIWACZ 
SADOWNICZY UNIGREEN

KRAMEK WŁADYSŁAW 1 TYS. ZŁ NIE PODAŁ NIE PODAŁ

KUŁAGA MAREK OK. 50 TYS. ZŁ KREDYTY OBROTOWE - 300 
TYS. ZŁ DOM 220 M2 2 NACZEPY MARKI NOVA TRAIL I CODER, CIĄGNIK SIODŁO-

WY SCANIA, SAMOCHÓD CIĘŻAROWY RENAULT MASCOTT

KUREK KRZYSZTOF 2 TYS. ZŁ
DOM OK. 100 M2, GOSPODARSTWO 1,7 HA, BUDYNEK GOSPODAR-
CZY SKŁADOWY, BUDYNEK GOSPODARCZY MUROWANO-DREWNIA-
NY, OBORA MUROWANA, BUDYNEK GOSPODARCZY MUROWANY

NIE PODAŁ

KURLETO MIECZYSŁAW NIE PODAŁ NIE PODAŁ NIE PODAŁ

MATEJKO MONIKA 1 TYS. ZŁ KREDYT INWESTYCYJNY 50 TYS. 
ZŁ, DO SPŁATY 35 TYS. ZŁ DOM OK.55 M2, GOSPODARSTWO 1,2 HA, STODOŁA, GARAŻ NIE PODAŁ

MOŻDŻEŃ STANISŁAW OK. 7 TYS. ZŁ KREDYT W BS 20 TYS. ZŁ DO 
SPLATY 16 TYS. ZŁ DOM 70 M2, GOSPODARSTWO 3,7 HA, OBORA, STODOŁA NIE PODAŁ

OWCZARZ STANISŁAW 22 TYS. ZŁ DOM 90 M2, GOSPODARSTWO 4,5 HA, PRZECHOWALNIA OWOCÓW I 
WARZYW MUROWANA, 2 WIATY DREWNIANE NA SPRZĘTY ROLNICZE CIĄGNIK ROLNICZY FARM-MOT 250

SOCHAJ TOMASZ OK. 2 TYS. ZŁ NIE PODAŁ NIE PODAŁ

SZKUTNIK JANUSZ OK. 24 TYS. ZŁ DOM – NIE PODAŁ, GOSPODARSTWO 0,9 HA, STODOŁA, PRZECHO-
WANIA OWOCÓW I WARZYW NIE PODAŁ

�uskali bober i jedli pierogi 
z bobru na czas, rywa-
lizowali te� na bobrowe 
przysmaki. 9 sierpnia s�o-
wo bób odmieniane by�o 
w Karczmiskach przez 
wszystkie przypadki.

- Mamy nadziej�, �e „
wi�to Bo-
bru” wpisze si� na sta�e w kalendarz 
imprez naszej miejscowo�ci i b�dzie 
organizowane przed odpustem �w. 
Wawrzy�ca, który jest patronem 
naszej para� i i widnieje w herbie na-

szej gminy - mówi Ewa Nowaczek, 
dyrektor biblioteki w Karczmiskach. 

Ci, którzy byli na pierwszym 
„
wi�cie Bobru” mówi�, �e impreza 
uda�a si�. 

- Od dziada pradziada nasza 
gmina s�ynie z uprawy bobu. I my 
dumni jeste�my z tego - mówi jedna 
z mieszkanek Karczmisk. 

Na festynie tej str�czkowej ro�liny 
nie zabrak�o. Mo�na by�o si� ni� de-
lektowa� pod ró�nymi postaciami. 
Oczywi�cie królowa� produkt trady-
cyjny - karczmiskie pierogi z bobru.

ACH

Świętowanie z bobem

Łuskanie bobru dostarczyło wielu emocji
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- Mimo i� mammogra-
fia jest najskuteczniej-
sz� metod� profilakty-
ki raka piersi, to wci�� 
bardzo du�o kobiet 
nie bada si� - alarmuj� 
onkolodzy. Mieszkanki 
gminy Wilków b�d� 
mia�y okazj� to zrobi	 
ju� w najbli�szy czwar-
tek.

20 sierpnia mammobus po 
raz kolejny odwiedzi gmin� 
Wilków. Dobre informacje s� 
dwie. Badania s� bezp�atne. 
I skorzysta� z nich b�d� mog�y 
nie tylko panie w wieku 50-69 
lat. Za darmo przebada� mog� 
równie� si� kobiety m�odsze 
(40-49 lat) i starsze (70-75 lat). 
Ale w tych dwóch ostatnich 
przypadkach wymagane jest 
skierowanie od lekarza dowol-
nej specjalizacji. 

Mammobus zaparkuje przy 
O�rodku Zdrowia w Urz�dko-
wie. Konieczna jest wcze�niej-
sza rejestracja pod numerem 
telefonu (58) 666 24 44.

Jak zapewniaj� specjali�ci 
z LUX MED Diagnostyka, 
mammografia trwa kilka minut 
i polega na zrobieniu czterech 
zdj�� rentgenowskich. I co 
wa�ne, nie trzeba si� jej ba�.

ACH

Kobieto, 
badaj się!

eprasa.pl 78804f179a

http://tys.zl/
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Do rozpocz�cia nowego 
roku szkolnego pozosta�y 
dwa tygodnie. Praktycznie 
w ka�dej szkole wykony-
wane by�y wi�ksze lub 
mniejsze remonty. - Robi-
my to sposobem gospodar-
skim - mówi� w�odarze 
gmin.

- Wszystkie nasze placówki 
o�wiatowe w wakacje prowadz� 
prace remontowe. Odnawiaj� po-
mieszczenia lekcyjne. Ich stan wy-
maga jedynie kosmetyki - zapewnia 
Tomasz Giza, inspektor ds. o�wiaty 
w Urz�dzie Gminy w Józefowie nad 
Wis��. 

 Dla 3- i 4-latków
W gminie Józefów nad Wis�� 

szko�y w Józefowie i Chru�linie nie 
wymagaj� kosztownych prac. Ro-
boty zamkn� si� w graniach 3-5 tys. 
z�. Najwi�cej, ok. 60 tys. z�, pójdzie 
na remont podstawówki w Starych 
Boiskach. 

Tu nie tylko malowane s� sale 
lekcyjne dla pierwszaków i trzecio-
klasistów, ale równie� wymieniane 
jest gdzieniegdzie o�wietlenie, meble 
i tablice lekcyjne. Lifting przechodzi 
te� pomieszczenie pe�ni�ce funkcj� 
szkolnej sto�ówki. Star� tapet� na 
�cianach zast�pi�a g�ad	. 

- Dostosowujemy do potrzeb 
3- i 4-latków jedno pomieszczenie 
i �azienk�. I dwa pomieszczenia dla 

biblioteki gminnej - mówi Gra�yna 
Uzarek, dyrektor Szko�y Podstawo-
wej w Starych Boiskach. Roboty 
s� ju� na uko�czeniu. - Pozosta�a 
drobna wyko�czeniówka, porz�dki 
i wyposa�enie - dodaje. 

W Zespole Szkó� Ogólnokszta�c�-
cych w Józefowie nad Wis�� w kilku 
salach lekcyjnych malowane s� �cia-
ny. Drobny remont prowadzony jest 
w kuchni szkolnej. 

Podobnie w Chru�linie. Dzieci po 
wakacjach wróc� do odnowionych 
sal. Tu remontu doczeka�a si� rów-
nie� kuchnia i schody zewn�trzne. 

Swoimi siłami
Na przyj�cie szkolnej dziatwy pra-

wie gotowe s� ju� wszystkie szko�y, 
które podlegaj� pod gmin� Chodel.

- Prace trwaj� jeszcze tylko w Ra-
toszynie z uwagi, �e jest ich wi�cej 
ni� w szko�ach w Granicach i Chod-

lu - mówi Jan Majewski, wójt gmi-
ny. Remonty omin��y tylko gimna-
zjum. 

- W Zespole Szkó� w Ratoszy-
nie dostosowywane s� do potrzeb 
uczniów pomieszczenia odzyskane 
z lokalu mieszkalnego, ale te� malo-
wane sale i korytarze - wylicza. 

Podstawówka i przedszkole 
w Chodlu s� ju� po liftingu. Tu 
odnawiane by�y sale, remontowana 
kuchnia i schody przy sali sporto-
wej. Prace zako�czy�y si� ju� rów-
nie� w Granicach. 

Gmina dużo nie wyda 
- Do prac wykorzystujemy w�as-

nych robotników. P�acimy tylko za 
materia�y i wynagrodzenia, ale to 
zawsze jest taniej ni� wynajmowanie 
obcej ekipy - przyznaje Majewski.

Agnieszka Ciekot

Najwięcej, ok. 60 tys. zł, pójdzie na remont podstawówki w Starych Boiskach

Uczeń przyjdzie 
do odmalowanej sali

Do sali sportowej Szkoły Podstawowej w Chodlu od września prowadzić będą 
nowe schody
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JAN MAJEWSKI, 
WÓJT GMINY CHODEL:

Do prac wykorzystujemy własnych 
robotników. Płacimy tylko za ma-
teriały i wynagrodzenia. To zawsze 
jest taniej niż wynajmowanie obcej 
ekipy.
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JJAN MAJEWSKI
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GRAŻYNA UZAREK, 
DYREKTOR SZKOŁY PODSTAWO-
WEJ W STARYCH BOISKACH:

Dostosowujemy do potrzeb 3- i 
4-latków jedno pomieszczenie i 
łazienkę. I dwa pomieszczenia dla 
biblioteki gminnej.
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ŻGRAŻYNA UZAREK
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Pojawili si� m�odzi 
i starsi. Wszystkim 
przy�wieca� jeden cel 
- wesprze	 Hospicjum 
im. Ma�ego Ksi�cia 
w Lublinie. - Zadanie 
wykonane - mówi� 
cz�onkowie M�odzie-
�owej Rady Gminy 
Józefów nad Wis��.

To oni byli organizatorami 
„
wi�ta M�odo�ci”. Impreza 
odby�a si� ju� po raz drugi 
w Józefowie. - I po raz drugi 
bior� w niej udzia�. Robi� to 
z serca, bo warto pomaga�. 
I nie szkoda na to pieni�dzy 
- zapewnia Jan Iwan, stra�ak 
z Boisk. 

Pana Jana spotkali�my przy 
stoisku z loteri� fantow�. Kupi� 
los i wygra� czerwone okulary. 

- Przydadz� si� podczas ak-
cji - �mieje si�. Kilkakrotnie do 
s�oja, w którym znajdowa�y si� 
losy, podchodzi�a równie� Ali-
cja Kotowska. 

- Kupuj�c los za 5 z� mo�na 
zrobi� co� dobrego dla chorych 
dzieci. Ja te� chcia�am do�o-
�y� swoj� cegie�k� - przyznaje 
dziewi�ciolatka. Ali spodoba�y 
si� równie� wyst�py jej rówie�-
ników na scenie. Ci ta�czyli, 
�piewali i odtwarzali aktorskie 
role. 

Efekt imprezy to zebrane 
blisko 2 tys. z�. - Co prawda 

to mniej ni� rok temu, ale cie-
szymy si� i z tego co uda�o si� 
zebra�, bo doskonale wiemy, 
�e wiele chorych dzieci potrze-
buje naszej pomocy i ka�da 
z�otówka si� liczy - podkre�la 
Dominika Siudem, przewodni-
cz�ca MRG.

Agnieszka Ciekot

Dwa tys. zł dla chorych dzieci

Na Święcie Młodości pokazała się nawet śpiąca królewna
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Damian Styczyński wylosował pudełeczko z motylem
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ALICJA KOTOWSKA Z RYBITW:
Fajna impreza. Kupując los za 5 
zł można zrobić coś dobrego dla 
chorych dzieci. W zawodach strze-
leckich zdobyłam trzecie miejsce.
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AALICJA KOTOWSKA Z RYBITW:
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JAN IWAN Z BOISK:
Już po raz drugi biorę udział w 
tej imprezie i organizowanej 
loterii. Robię to z serca, bo chcę 
wesprzeć hospicjum.
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JJAN IWAN Z BOISK:
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Ten chodnik a� prosi si� 
o napraw�. Jaki� czasu temu 
wokó� w�azu do studzienki te-
lekomunikacyjnej, znajduj�cej 
si� przy ul. Zielonej w Józefo-
wie nad Wis��, zacz��a zapada� 
si� kostka brukowa. Niestety 

ani gmina, ani miejscowy Za-
k�ad Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej nie kwapi� si�, 
aby to naprawi�.

AC
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Gmina Józefów nad Wis�� przy-
gotowuje si� do do�ynek. W tym 
roku rolników go�ci� b�d� Kalisza-
ny. Ci wspólnie z w�adzami gminy 
�wi�towa� b�d� w ostatni� niedziel� 
sierpnia. Zabaw� poprzedzi msza 
�wi�ta polowa odprawiona w samo 
po�udnie przed remiz� w Kalisza-
nach. Po niej pos�ucha� b�dzie 
mo�na ludowej muzyki, spróbowa� 
wiejskiego jad�a i owoców pocho-
dz�cych z miejscowych sadów. Na 
do�ynkach nie zabraknie marko-
wych nadwi�la�skich jab�ek, chleba 

i wystawy p�odów rolnych. Tego 
dnia poznamy równie� zwyci�zców 
konkursu na najpi�kniejszy wieniec 
do�ynkowy. 

- Czas umila� b�d� nasze lokalne 
zespo�y. Wyst�pi� dzieci�cy zespó� 
taneczny, zespó� cyga�ski Tabor 
i kapela Józefowiacy - zapowiada 
Justyna Michalec, dyrektor Gmin-
nego Centrum Kultury w Józefowie 
nad Wis��. Zaplanowane s� te� 
liczne atrakcje dla dzieci. Zabawa 
potrwa do wieczora.

AC

Na dożynki 
do Kaliszan

Gminny O�rodek Pomocy 
Spo�ecznej w Chodlu wyznaczy� 
terminy przyjmowania wnio-
sków dla osób, które znajduj� 
si� w trudnej sytuacji �yciowej 
i potrzebuj� pomocy. 

I tak, wnioski o ustalenie 
prawa do �wiadcze� z fundu-
szu alimentacyjnego na nowy 
okres mieszka�cy gminy Cho-
del mog� sk�ada� od 1 sierpnia. 
Natomiast wnioski dotycz�ce 
ustalenia prawa do �wiadcze� 
rodzinnych przyjmowane s� do 
1 wrze�nia.

Agnieszka Ciekot

Złóż 
wniosek

P O D P A T R Z O N E

ZNAJDŹ NAS NA

Opole Lubelskie
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Nadany i po�wi�cony 
zosta� nowy sztandar. 
By�y tak�e medale i od-
znaki dla zas�u�onych 
druhów i ca�ej jednost-
ki. W niedziel� Ochot-
nicza Stra� Po�arna 
z Józefowa nad Wis�� 
�wi�towa�a jubileusz 
100-lecia istnienia. 
Razem z ni� �wi�to-
wali stra�acy z ca�ego 
powiatu.

Jest 1915 r. Mieszka�cy Jó-
zefowa nad Wis�� zak�adaj� 
Ochotnicz� Stra� Po�arn�. 

- By�a to wspólna inicjaty-
wa podj�ta w tragicznym dla 
�wiata i Polski czasie. Miesz-
ka�com przy�wieca� wówczas 
wspólny cel - ratowanie mienia 
i dorobku �ycia swojego i s�-
siadów. Gdy odrodzona Polska 
powróci�a na map� Europy, na-
sza OSP by�a pierwsz� organi-
zacj�, która czynnie w��czy�a 
si� w odbudow� zniszcze� wo-
jennych - przypomina Ignacy 
Rudolf, obecny prezes józefow-
skiej jednostki. 

W okresie mi�dzywojennym 
powsta�a stra�nica przy ul. 
Opolskiej. Jedna z tragiczniej-
szych kart historii Józefowa 
i tamtejszej OSP zapisana zo-
sta�a w 1939 r. - Ju� 5 wrze�nia 
na nasz� miejscowo�� spad�y 
pierwsze bomby. Nasi druho-
wie ratowali ludzkie �ycie, ga-
sili po�ary. Byli wsz�dzie tam, 
gdzie potrzebna by�a pomoc - 
mówi prezes Rudolf. 

Niesamowit� odwag� ochot-
nicy z Józefowa wykazali si� 
w 1945 r. - Gdy pociski niemie-
ckie spad�y na nasz� �wi�tyni�, 
nasi stra�acy gasili p�on�cy 

dach ratuj�c ko�ció� przed 
zniszczeniem - podkre�lali 
w niedziel� z dum� druhowie 
z Józefowa nad Wis��. Podczas 
hitlerowskiej okupacji stra�acy 
aktywnie uczestniczyli równie� 
w ruchu oporu. 

Dzi� jednostka OSP z Józefo-
wa nad Wis�� liczy ponad 50 
druhów. Ma dobrze wyposa�o-
n� stra�nic�. Od 20 lat dzia�a 

w strukturze Krajowego Syste-
mu Ratownictwa Ga�niczego. 
- Mamy dobry sprz�t do ratow-
nictwa po�arowego, drogowego 
i wodnego. Do pe�ni szcz��cia 
brakuje nam tylko nowych 
galowych mundurów - mówi� 
druhowie.

Agnieszka Ciekot

OSP z Józefowa nad Wisłą jest jedną z najstarszych jednostek w naszym powiecie

Od wieku jesteśmy na każde zawołanie

OSP Józefów na uroczystościach będzie pokazywała się już z nowym sztandarem. Stary trafi  do „muzeum”
Fo

t.A
C

Jubileusz uświetniła orkiestra dęta z Niedrzwicy Kościelnej

Fo
t.A

C

Grzegorz Kapica, wójt gminy Józefów nad Wisłą dokonał symbolicznego wbicia 
gwoździa w drzewce sztandaru

Fo
t.A

C

Sztandar poświęcili księża Adam Lemieszek (pierwszy od prawej) i Andrzej Walencik

Fo
t.A

C

Na urodzinowe przyjęcie wpadli również: burmistrz Poniatowej, wójtowie z 
Wilkowa i Łazisk oraz strażacy z KP PSP w Opolu Lubelskim

Fo
t.A

C

W jubileuszu wzięły udział poczty sztandarowe z całego powiatu

Fo
t.A

C

ŁUKASZ MORGAŚ, 
ODZNACZONY ZŁOTYM MEDALEM 
ZA ZASŁUGI DLA POŻARNICTWA:
Ze strażą związany jestem od 
15 lat. Zaraziłem się za młodu 
i tak już mi zostało. Cieszę się z 
każdego odznaczenia.

Fo
t.A

C

ŚŁUKASZ MORGAŚ

Fo
t.A

C
TOMASZ PIETRAS 
ODZNACZONY ODZNAKĄ „STRA-
ŻAK WZOROWY”:
To jest pierwsze moje odzna-
czenie. Od 3 lat jestem w straży, 
jestem zadowolony z tej służby. 
Trzeba ludziom pomagać. Umie-
jętności tu nabyte przydają się 
też w życiu osobistym.

Fo
t.A

C

TOMASZ PIETRAS

Fo
t.A

C

PAWEŁ STOJAK, 
ODZNACZONY ODZNAKĄ „STRA-
ŻAK WZOROWY”:
To pierwsza moja odznaką, któ-
rą dostałem odkąd wstąpiłem w 
szeregi OSP. Jestem w straży od 
5 lat. Ciągnie mnie do udziału 
w akcjach i pomagania innym.

Fo
t.A

C

PAWEŁ STOJAK

Fo
t.A

C

IGNACY RUDOLF,
PREZES OSP JÓZEFÓW:
Nasze plany na przyszłość to 
zdobycie środków na zakup 
mundurów, bo słabo jest z tym. 
Całą jednostkę musimy ubrać w 
galówki.

Fo
t.A

C

IGNACY RUDOLF

Fo
t.A

C

JAN ZAJĄC, 
NACZELNIK OSP Z JÓZEFOWA:
Ostatnią rzeczą, z której jeste-
śmy bardzo dumni to zakończo-
na sukcesem akcja ratowania 
Basoni przed powodzią. Utrzy-
maliśmy Wisłę w ryzach.

Fo
t.A

C

JAN ZAJĄC

Fo
t.A

C
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